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Grają pod okiem nauczycieli ze Szkoły 
Podstawowej nr 3 i nie mają sobie 
równych w całym województwie. str. 3

W zakopiańskim Kinie „Sokół” zabrakło miejsc. 
Tylu było chętnych, by świętować urodziny 
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P
rzez Zako-

pane przeta-

cza się wiel-

ka burza 

wywołana 
wewnętrz-

nym audytem ośrodka 
„Nasz Dom”. Burmistrz na 
wieść o jego wynikach ła-

pie się za głowę. - W życiu 

nie widziałem tak drogich 

krzeseł - Łukasz Filipo-

wicz mówi o wielkiej nie-

gospodarności władz po-

przedniej kadencji. Z dru-

giej strony wykonawcy, któ-

rzy postawili i wyposażyli 
Dzienny Dom Opieki, mó-

wią o zniesławieniu. Piękna 

i prawie zrealizowana idea, 
jaką jest „Nasz Dom” jesz-

cze przed otwarciem może 
sięgnąć bruku.

- Obrzydliwe mia-

steczko. Władze przykry-

wają swoją nieudolność, 
bo nie mają pomysłu, jak 
to poprowadzić. I wyle-

wa się hejt na poprzedni-
ków za to, że za pieniądze 
z Unii Europejskiej zrobi-
li coś pięknego dla miesz-

kańców. Przecież „Nasz 
Dom” ma służyć miesz-

kańcom, seniorom. Nigdy 
nie miał na siebie zarabiać. 
A Łukasz Filipowicz szedł 

do wyborów z hasłem „Za-

kopane dla mieszkańców”. 

To, co teraz się wyrabia, 
jest po prostu obrzydli-
we - mówi jeden z wy-

konawców, który nie zga-

dza się na ujawnienie na-

zwiska. - Zarzuty podawa-

ne w prasie, to że powstał 
Sheraton, to jest paskud-

ne, zakrawa na zniesławie-

nie. A straszenie prokura-

turą to już dno.

Nasz rozmówca przy-

znaje, że jest kilka fote-

li po trzy tysiące złotych 
za sztukę. Tak. Ale to fo-

tele w gabinecie psycholo-

ga. Zakupione na podsta-

wie konsultacji z lekarza-

mi specjalistami, którzy 
wiedzą, jakie trzeba pa-

cjentowi stworzyć warun-

ki, żeby się otworzył.

Nasz Sheraton
Rosnące w postępie geo-

metrycznym rachunki 
za odbiór odpadów od lat 

spędzają sen z oczu rab-

czańskich samorządow-

ców. Koszty gospodarki 
śmieciowej stały się kar-
tą przetargową w kolej-
nych kampaniach wybor-
czych do samorządu. Wła-

śnie przed ostatnimi wybo-

rami, łącząc swe siły obec-

ny burmistrz Leszek Świ-
der i obecny przewodni-

Śmieć ma wagę złota

Sortownia odpadów - rabczań-
ski potencjał, ale czy na pewno?

 -Tu, w Ameryce mówimy sobie na ty, więc tak się 
proszę do mnie zwracać.   
- Oczywiście. Wygląda na to, że jesteś najmłodszym  
prezesem w historii Związku Podhalan.
- Tak, jestem najmłodszy. Do Ameryki przyjechałem 
w 2001 r., dwa tygodnie po tragedii w Nowym Jorku, za-

waleniu się World Trade Center.

Najmłodszy góralski 
prezes w historii  

Mocno kłują 
w oczy szczotki 
toaletowe po 
400 złotych 
każda, fotele 
za trzy tysięce 
złotych i komplet 
ogrodowy  
za kilkanaście.

Z Janem Królem, 
nowo wybranym 
prezesem 
Związku Podhalan 
w Północnej 
Ameryce, 
rozmawia  
Jurek Jurecki. 

Tu odbiór śmieci kosztuje najwięcej w całej 
Polsce - Rabka na szczycie niechlubnego rankingu.

czący rady Rafał Hajdy-

ła wspólnie zapewniali so-

lennie, że w wypadku wy-

borczego sukcesu rachun-

ki za odbiór śmieci w Rab-

ce nie wzrosną.

dokończenie str. 11 

O bezdomnych zwierzętach na Podhalu 
z Adrianną Oleksy i Dominiką Suchecką 
rozmawia Beata Zalot. czytaj str. 8 

Bądź odpowiedzialny 
za to, co oswoiłeś

85 lat Społem  
Zakopane 

- Nie może być tak, że jak radni 
się czegoś domagają, to ich 
zbywacie - grzmiał podczas 
sesji Jan Sięka. str. 9 

Podczas wyjątkowego wieczoru 
spotkały się na scenie trzy pokolenia,  
by podzielić się swoimi pasjami. str. 19 

chicago

eprasa.pl a9a7a19122



48/20242

lat istnienia, taki jubileusz obchodzi 
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Adrianna Oleksy, nowa prezeska Tatrzańskiego 
Towarzystwa Opieki nad zwierzętami, 
o trzymaniu psów na łańcuchach: - Mam 

nadzieję, że te przepisy szybko się zmienią, 
same uczestniczyłyśmy w zbieraniu podpisów 
pod petycją dotyczącą zmiany w ustawie 
o zwierzętach. Prawda jest taka, że psy, które 
są na łańcuchach, najczęściej w ogóle nie są 
spuszczane na wolność, mają krótkie łańcuchy, 
zimne budy, a latem nawet brakuje przy budzie 
miski z wodą.

Do tekstu o remoncie drogi 

na Bachledzkim Wierchu 

w Zakopanem.

lZ jednej strony podobno 

nie ma pieniędzy w budże-

cie, a tu remontują drogę, która 
akurat nie jest najważniejszą dro-

gą w mieście, a tak realnie to na-

wet tą drogą nie jest, bo to ciąg 
pieszo-rowerowy i trakt dla fia-

krów. Janusz

lJeżdżące tam pojazdy omi-
jały dziury i rozjeżdżały oko-

liczne pola, akurat quadom to ra-

czej pasowało i nic to nie zmieni, 
ładny highway do wodopoju dla 
koni. Hahah zebrał: pp
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„Mały Zbójnicek” na 60. urodzinach „Zbójnicka” w zakopiańskim Kinie „Sokół”. Jubileusz ściągnął na scenę kilka pokoleń.

Byliśmy tu już, czy to Deja Vue? 
KAWIARENKI

Oczywiście, że deja Vue, bo przecież bywaliśmy tu już wielokrotnie 
i zawsze było tak samo, fantastycznie.

Komentarze z internetu

wa przy wejściu dowodzi, 
że właściciele mają nie tyl-
ko kapitalne pomysły, ale 
też fajne poczucie humoru. 
Można tu na miejscu napi-
sać kartkę pocztową, wrzu-

cić ją do skrzynki, a obsłu-

ga kawiarenki sama przyklei 
znaczek i wyśle ją do adre-

sata. Mieliście rację, że nas 
tu wysłaliście.

Czekamy na kolejne wa-

sze propozycje. Która ka-

wiarenka następna? przy-

pomnijmy, kawiarenki, któ-

re nam wskazujecie, trafia-

ją też do papierowego wy-

dania Tygodnika podhalań-

skiego. w finale wybierze-

my razem Kawiarenkę roku  
2024. 

jj
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Agata Czarnota

porady prawne

o d 15 sierpnia br. 

na mocy noweliza-

cji Kodeksu rodzin-

nego, znanej jako „lex Kami-
lek”, m.in. hotele są zobowiąza-

ne do identyfikowania małolet-
nich gości oraz określenia ich re-

lacji z dorosłymi, z którymi prze-

bywają w obiekcie. wprowadze-

nie ustawy „lex Kamilek” stano-

wi odpowiedź na rosnącą potrze-

bę wzmocnienia ochrony dzieci 
w miejscach publicznych, w tym 
w branży hotelarskiej i tury-

stycznej. Nowe regulacje nakła-

dają na przedsiębiorców z tego 
sektora liczne obowiązki mające 
na celu zwiększenie bezpieczeń-

stwa małoletnich korzystających 
z ich usług.

Przykładowe obowiązki 
i sankcje wynikające  

z „lex Kamilek”

Nowe przepisy zobowiązu-

ją właścicieli hoteli oraz innych 
obiektów turystycznych do do-

kładnej weryfikacji danych osób 
przebywających na terenie ich 
obiektów. w przypadku go-

ści małoletnich wymagane jest 
sprawdzenie czy towarzyszy im 
rodzic lub opiekun prawny, a tak-

że posiadanie stosownych zgód 
na pobyt dziecka w danym miej-
scu. w rzeczywistości oznacza 
to, że pracownicy tych obiektów 
muszą upewnić się czy dziecko 
znajduje się pod opieką osoby, 
która faktycznie ma do tego pra-

wo.

Kolejnym istotnym aspek-

tem jest opracowanie odpowied-

nich procedur reagowania. Każ-

dy obiekt turystyczny musi wdro-

żyć procedury umożliwiające 
szybkie i skuteczne reagowanie 
na przypadki potencjalnych za-

grożeń wobec dzieci, takich jak 
przemoc, zaniedbania czy po-

dejrzenia przestępstw. Kluczo-

we jest przeszkolenie pracow-

ników w zakresie identyfikowa-

nia takich sytuacji oraz znajo-

mości procedur zgłaszania ich 
odpowiednim organom. ponad-

to obiekty hotelarskie muszą za-

dbać o odpowiednie dostosowa-

nie infrastruktury, aby zapewnić 
bezpieczeństwo najmłodszym. 
dotyczy to zabezpieczeń miejsc 
potencjalnie niebezpiecznych, 

takich jak schody, baseny czy 

strefy rekreacyjne. dodatkowo 
właściciele powinni rozważyć 
monitoring w miejscach wspól-
nych, co zwiększa kontrolę nad 
sytuacją w obiekcie.

Brak zgodności z wymoga-

mi wynikającymi z „lex Kami-
lek” może skutkować poważ-

„Lex Kamilek” a ochrona 

małoletnich w branży  
hotelarskiej i turystycznej

nymi konsekwencjami prawny-

mi i finansowymi. przedsiębior-
cy, którzy nie wdrożą wyma-

ganych środków, mogą zostać 
ukarani grzywnami, a w skraj-
nych przypadkach nawet czaso-

wym zamknięciem działalności. 
dodatkowo naruszenie przepi-

sów może wpłynąć na reputa-

cję obiektu i zniechęcić klientów.
podkreślenia wymaga jed-

nak fakt, że oprócz spełniania 
wymogów prawnych, dostoso-

wanie się do nowych przepisów 
może przynieść korzyści wize-

runkowe. Klienci coraz częściej 
wybierają obiekty, które dba-

ją o bezpieczeństwo i komfort 
gości. Inwestycja w procedury 
ochrony dzieci może zatem przy-

czynić się do budowania zaufania 
i zwiększenia konkurencyjności.

Kluczowe znaczenie 

odpowiedzialności społecznej
„Lex Kamilek” to nie tylko 

zbiór regulacji, ale także wezwa-

nie do przyjęcia bardziej odpo-

wiedzialnej postawy wobec dzie-

ci. Branża hotelarska i turystycz-

na odgrywa kluczową rolę w za-

pewnieniu bezpieczeństwa ma-

łoletnim, co wymaga współpra-

cy między przedsiębiorcami, pra-

cownikami i organami ścigania. 
regularne szkolenia i działania 
prewencyjne są zatem istotnym 
elementem codziennego funk-

cjonowania tych obiektów.
podsumowując, nowe prze-

pisy nakładają na przedsiębior-
ców odpowiedzialność za two-

rzenie bezpiecznego środowiska 
dla najmłodszych. „Lex Kamilek” 
wskazuje, że ochrona dzieci po-

winna być priorytetem, a prze-

strzeganie regulacji nie tylko 
spełnia wymogi prawne, ale tak-

że wzmacnia zaufanie klientów 
do usług turystycznych. 

 Agata Czarnota, 
Polsko-Amerykańska 

Kancelaria Prawna 

Tel. +48 882 157 414 (PL). 

Tel. +1 312 380 0934 (USA), 
e-mail: 

biuro@polamlaw.com

lGolcowie wiedzą najlepiej 
co tam będzie: „dzisiaj tu-

taj jest ściernisko, jutro będzie 
san Francisco”, jakiś radny będzie 
miał swój bank. Wujek Ernest

lI bardzo dobrze, że wyre-

montowali drogę. Fajnie się 
tam teraz spaceruje, na rowerze 
można przejechać, a i fiakier nie 
musi omijać dziur. powinni tylko 
czasem ukarać tych, którzy tam 
nielegalnie wjeżdżają. Miejscowy

o d lat to kawiaren-

ka nr 1 w Nowym 
Targu. wnętrze, 

z dużym drewnianym ba-

rem, przypomina nieco sta-

ry amerykański pub. Ciepłe 
światło dopełnia miłego kli-
matu. specjalnie oddzielo-

ne od siebie wygodne fote-

le sprawiają, że można się tu 
spokojnie spotykać, rozma-

wiać i nikt nikomu nie prze-

szkadza. a gości tu nigdy nie 
brakuje. Menu jest tak boga-

te, że każdy znajdzie tu coś 
dla siebie. Świetna i bardzo 
miła obsługa. prawdziwa, 
czerwona skrzynka poczto-

eprasa.pl a9a7a19122



348/2024

Nikt nie spodziewał się takiego 
najazdu morsów. 

G dy w minioną niedzie-

lę koło godz. 11 dotar-
liśmy na miejsce, by 

przyszykować się na otwarcie 
imprezy zaplanowanej na po-

łudnie, w wodzie pod wodospa-

dem Zaskalnik moczyła się już 
kolejna grupa fanów morsowa-

nia. Organizatorzy łapali się za 

głowę na widok autokarów, któ-

re z całej Polski dowoziły lu-

dzi. Mimo tych tłumów, wszy-

scy byli zachwyceni przyjazdem 
do Szczawnicy.

Zofia Hyrczyk, która propa-

guje w Pieninach zimowe kąpie-

le, nie kryła zadowolenia. Podob-

nie Marek Misztal, szef PTTK 
w Szczawnicy. To im zawdzię-

czamy tak fajną imprezę pod 
Sokolicą. Oboje jednak doma-

gali się, byśmy nie zapomnieli 
napisać, że dostali wsparcie od 
władz miasta. Burmistrz Bogdan 
Szewczyk pojawił się zresztą na 
miejscu, ale mimo namowy nie 

wskoczył do wody. Pilnował za 

to, by nikt nie połamał sobie nóg 
na kamieniach. Wspierali go ra-

townicy z Podhalańskiej Grupy 
GOPR w Szczawnicy, a porząd-

ku pilnowała żeńska część straży 
miejskiej. Było mokro, ale fanta-

stycznie.

Zosia Hyrczyk przypomina, 
że morsujemy pod Zaskalnikiem 
co niedzielę w południe. I jesz-

cze jedno, kiełbaski z musztardą 
były palce lizać.    

Tekst i fot.: 
Jerzy Jurecki

Szalone morsowanie 
w Szczawnicy 

Fanów morsowania pod wodospadem Zaskalnik przybywa.

Grają pod okiem 
nauczycieli ze Szkoły 
Podstawowej nr 3  
i nie mają sobie 
równych w całym 
województwie.

M łode piłkar-

ki ze Szko-

ły Podstawo-
wej nr 3 im. 

gen. Mariusza Zaruskigo naj-
pierw wygrały wojewódzki tur-
niej Z Orlika na Stadion - oka-

zały się najlepsze w całej Mało-

polsce. Niedawno w Warszawie 
wzięły udział w finale turnieju. 
Nie odstawały od najlepszych 

drużyn. O tym, że nie awanso-

wały do czołowej ósemki decy-

dowały przegrane różnicą jednej 
bramki. Ostatecznie zajęły trzy-

naste miejsce. Małgorzata Za-

górska zdobyła zaszczytny ty-

tuł Królowej Strzelczyń turnie-

ju. W ramach wyjazdu do War-
szawy kibicowały też naszym 
piłkarzom na Stadionie Naro-

dowym w czasie meczu Pol-

ska - Szkocja.
- Lubimy sporty drużyno-

we i od początku, jak stworzy-

łyśmy zespół, dobrze się nam 
grało. W Warszawie na całym 
turnieju, jak i meczu reprezen-

tacji było bardzo fajnie - mówi  
Nadia Copija, jedna z mło-

dych piłkarek.
Dziewczyny trenują pod 

okiem nauczycieli wychowania 

Piłkarki z Zakopanego 
najlepsze w Małopolsce

Zobaczcie, które drogi  
nam wyremontują.

Z Rządowego Funduszu 
Rozwoju Dróg do po-

wiatu tatrzańskiego na 
drogi trafi 755 tys. zł, co po-

zwoli wyremontować ponad ki-
lometr dróg. Powiat nowotarski 
złożył więcej wniosków, dzię-

ki czemu dostał dwa i pół mili-

na złotych, które pozwolą wyre-

montować cztery i pół kilometra 
lokalnych dróg.

POWIAT TATRZAŃSKI: 
Brzegi - Łysa Polana - Mor-
skie Oko 165 tys. zł; Zakopane, 
ul. Orkana 116 283 zł; Bukowina 
Tatrzańska, ul. Leśna 150 tys. zł; 
Dzianisz, Droga na Fidrygę 143 
997 zł; Murzasichle, ul. Budzo-

wa 179 795 zł.
POWIAT NOWOTAR-

SKI: droga Skrzypne - Szafla-

ry - Ostrowsko 161 416 zł; Nowy 
Targ, ul. Podhalańska 165 tys. zł; 
Pieniążkowice, droga przez wieś 
176 781 zł; Czorsztyn, ul. Kró-

lówka 179 973 zł; Jabłonka, ul. 

Kamieniec 164 469 zł; Grywałd, 
ul. Szkolna 181 078 zł; Lipni-
ca Wielka, droga gminna 164 
988 zł; Niedzica, ul. Leśna 166 
620 zł; Krauszów ul. Podhalań-

ska 180 tys. zł; Ochotnica Dol-
na - Gardonie 115 395 zł; Ska-

wa, Zlewnia Mleka - Fudalejów-

ka 194 239 zł; Rabka Zdrój, ul. 
Gorczańska 172 895 zł;  Spytko-

wice, Woźna Droga 110 453 zł; 
Szaflary, ul. Rola Galicowa 164 
989 zł; Szczawnica, remont dro-

gi gminnej 166 671 zł.   
jj

Mamy ponad 3 mln zł na drogi

REKLAMA

fizycznego Marcina Szczerby 

i Pawła Serwatowicza. Dwie 

z piłkarek grają też w klubie KS 
Zakopane. Nauczyciele dzięku-

ją za wsparcie rodzicom piłka-

rek, dyrekcji szkoły oraz urzę-

dowi miasta.

- Cała historia dziewczę-

cej piłki nożnej w naszej szko-

le zaczęła się dwa lata temu, 
kiedy dziewczyny wystartowa-

ły w turnieju Tymbarku - mówi 
Paweł Serwatowicz. - Wtedy tak-

że awansowaliśmy do rozgrywek 
ogólnopolskich. Zdobyliśmy mi-
strzostwo Polski dziewczynek ze 

szkolnego związku sportowego.
Jak dodaje Paweł Serwato-

wicz, dziewczyny mają czasem 
swoje humory, trzeba do trenin-

gów podchodzić bardziej deli-
katnie. - Udaje się nam zbudo-

wać przyjazną atmosferę, środo-

wisko, żeby dzieci chciały przy-
chodzić na treningi. Skupia-
my się zresztą nie tylko na pił-
ce nożnej, ale także na trenin-
gu ogólnorozwojowym. Osią-
gają sukcesy w innych dyscy-
plinach. Na przykład niedawno 
Maja Ustupska-Chyc zwycię-
żyła w turnieju tenisa stołowe-
go, a Małgosia Zagórska zaję-
ła trzecie miejsce, a drużynowo 
były najlepsze - podkreśla Mar-
cin Szczerba.

Skład drużyny z SP3:
Małgorzata Zagórska, 

Magdalena Zagórska, Nadia 

Copija, Maja Ustupska-Chyc, 

Gabriela Lassak, Michalina 

Wacławik, Julia Topór, Maja 

Węglarz, Beata Kurnal.
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Z Janem Królem, nowo wybranym prezesem 
Związku Podhalan w Północnej Ameryce, 
rozmawia Jurek Jurecki.   

Najmłodszy góralski prezes w historii  c
hicago

- Tu, w Ameryce mówimy 
sobie na ty, więc tak się proszę  
do mnie zwracać.   
- Oczywiście. Wygląda na to, że 
jesteś najmłodszym prezesem 
w historii Związku Podhalan.

- Tak, jestem najmłodszy. Do 
Ameryki przyjechałem w 2001 r., 
dwa tygodnie po tragedii w No-

wym Jorku, zawaleniu się World 
Trade Center.
- 23 lata. To jest długo czy nie, 
twoim zdaniem?

- Jak przyjechałem, miałem 
ponad 20 lat. Akurat skończyłem 

w Polsce szkołę, Technikum Bu-

dowlane w Zakopanem. Miałem 

iść na studia, ale pojawił się wy-

jazd do Ameryki.
- Przyjechałeś do Ameryki  
jako kawaler?

- Jako kawaler.
- Żonę znalazłeś tu, 
na amerykańskiej ziemi?

- Znałem już ją w Polsce, ra-

zem, jednym autobusem jeździli-
śmy do szkoły.
- Była w tej samej szkole,  
co ty?

- Nie, ona chodziła do tech-

nikum hotelarskiego. Pocho-

dzi ze Skrzypnego, a przez Bia-

ły Dunajec przejeżdżał autobus 
ze Skrzypnego do Zakopanego. 

Troszkę żeśmy się znali, ale do-

piero tutaj na poważnie wpadła 
mi w oko. No i pojawiła się mi-
łość. Spotkaliśmy się właśnie tu, 
w domu góralskim na zabawie, 
a później chyba w Szałasie, no 
i tak się zaczęło. Dziś mam trój-
kę dzieci, same córki.
- O, proszę! To macie co robić 
w domu?

- Oczywiście, dziewczy-
ny aktywne. Amerykańskie ży-
cie, zawsze są jakieś aktywno-
ści. W szkole gimnastyka. Są 
w zespole, oprócz tego grają na 
skrzypcach, na basach. Co wie-
czór mają jakieś zajęcia.
- Pracujesz w Chicago.

- Tak, na kontraktorce. Jak 
człowiek tu przyjechał, tego się 
chwycił i tak zostało. Teraz mam 
swój biznes. Taki nieduży, w bu-
dowlance. Robota jest. Remontu-
ję domy objęte ubezpieczeniami. 
Kiedyś miałem po ośmiu, dzie-
sięciu pracowników. Teraz dwóch, 
trzech.
- Odczuwasz jakieś różnice 
między tym, co było 20 lat temu, 
a teraz w gospodarce, w swoim 
biznesie? Jest gorzej czy lepiej?

- Zależy jak kto żyje i jakie 
ma potrzeby. Dziś więcej się za-

rabia na godzinę. W budowlance 
22 do 35, a nawet do 40 dolarów 
na godzinę.

- Jesteś człowiekiem zajętym. 
Jak sobie dajesz radę przy 
tym z prezesowaniem? Żona 
pozwoliła ci kandydować?

- Oczywiście, wszystkie de-

cyzje podejmuję z nią. Tak na-

prawdę nie chciałem jeszcze 
startować na prezesa. Młody je-

stem, mam małe dzieci. Ale by-

łem już trzy lata wiceprezesem 
do spraw kultury. Znałem tę ro-

botę i wiedziałem co mnie cze-

ka. Prawda jest taka, że wicepre-

zes do spraw kultury ma najwię-

cej pracy, więc ostatecznie zde-

cydowałem się przyjąć propozy-

cję prezesowania. Plusem jest to, 
że jak człowiek ma swoją działal-
ność, to zawsze może się gdzieś 
tam wyrwać. Nieraz tak jest. Dla-

tego mam zawsze w samocho-

dzie przebranie góralskie, bo np. 
w międzyczasie gdzieś trzeba ofi-

cjalnie iść, wystąpić.

- Jesteś prezesem ponad 
dwa miesiące. I po tym czasie 
uważasz, że słuszną decyzję 
podjąłeś? Czy miewasz 
wątpliwości?

- Nigdy się nie cofam. Jak się 
już zdecydowałem, powiedziałem 
A, to muszę powiedzieć B i będę 
się starał przez te trzy lata dzia-

łać jak najlepiej.   

- Jakie masz pomysły na 
działanie? Jakie problemy 
chciałbyś rozwiązać?  
Co zrobić nowego?

- Na przykład myśląc o na-

szej siedzibie, lepiej by było, że-

byśmy byli bardziej na przedmie-

ściach. Tam, gdzie przeprowadza-

ją się górale. Może na początek ja-

kaś działka. Ale teraz ceny są na-

prawdę bardzo wysokie. Chciał-
bym, by w Związku Podhalan 
było więcej jedności wśród lu-

dzi. To jest pierwszy punkt, który 

sobie podjąłem. Mam plan, żeby 
zwołać przedstawicieli wszyst-
kich kół. Chcę każdemu podać 
dłoń. Udowodnić, że nie jestem 
wrogo nastawiony do nikogo. 
Do żadnego naszego koła, które 
jest częścią Związku. Że jestem 
otwarty do współpracy. Chodzi 
mi o jedność w kołach. Bo jed-

ność buduje. Brak jedności rujnu-

je wszystko.
- Znam górali tutaj 
mieszkających, którzy nie 
przychodzą do góralskiego. 
Często mi mówią, Jurek, 
ja tam nie chodzę. Myślisz 
o tym, żeby ich przyciągnąć?

 - Oczywiście. Wiem, że znie-

chęcali się z różnych powodów. 
Czasem powodem były pieniądze. 
Nie rozumieli sytuacji finansowej 
Związku Podhalan. Nie rozumie-

li wydatków, a nie chcieli przyjść 
i zobaczyć rozliczeń. Są też tacy, 
którzy nie pomogą, a wolą kryty-

kować, oceniać innych. Dla nich 
z góry Związek jest niedobry.
- Masz już jakieś kontakty ze 
Związkiem Podhalan w Polsce?

- Dostałem właśnie maila od 
prezesa. Chcę się z nim na spo-

kojnie skontaktować. Na naszym 
Sejmie był wiceprezes Piotr Gą-

sienica. Mam bardzo dobre rela-

cje z nim.
- Myślicie o jakiejś współpracy?

- Oczywiście. Już pracuje-

my nad tym. Na początek chcę 
zrobić spotkanie online z preze-

sami wszystkich oddziałów ZP 

w świecie. Kanada, Ameryka, An-

glia, Austria. Żeby porozmawiać 
na nasze związkowe tematy.

- Patrząc na liczbę wydarzeń 
w roku, które organizujecie, 
wydaje się, że działacie prężniej 
niż ZP w Polsce.  
Czy się mylę?

- Tutaj Związek Podhalan ma 
pod sobą wszystkie wydarzenia, 
jak wybór królowej, wybór zbój-
nika i wszystkie inne. W Polsce 
wydarzenia są pod auspicjami od-

działów ZP i dlatego może tak się 
wydawać. 
- Rozmawiamy w listopadzie, 
trwa Festiwal Na Góralską Nutę. 
Piękna impreza.

- Przepiękne wydarzenie. 

W chałupie góralskiej wystąpią 
22 nasze zespoły, które działa-

ją przy kołach, przy Związku. Po 
liczbie dzieci, które tańczą, śpie-

wają i grają w tych zespołach, wi-
dać jak ta nasza kultura jest po-

trzebna. Widzę to też po swoich 
dzieciach, jak się cieszą, kiedy 
idą na próbę. Na festiwalu mamy 
dzieci, przychodzą ich rodzi-
ce i dziadkowie. Jesteśmy otwar-
ci dla wszystkich. Mamy mło-

dy, prężny zarząd, tym ludziom 
przy okazji naprawdę dziękuję, że 
się zgodzili ze mną być i działać.  
Chcemy też trafić z naszą kultu-

rą do społeczeństwa amerykań-

skiego. Bardzo nam na tym zależy, 
żeby nas poznali. Żebyśmy byli 
rozprzestrzenieni po całych Sta-

nach, a nie tylko między swoimi.
- Bardzo dziękuję za rozmowę.

W zakopiańskim Kinie  
„Sokół” zabrakło w sobotę 
miejsc siedzących.

Tylu było chętnych, by świę-

tować urodziny Zespo-

łu Regionalnego „Zbójni-
cek” z Zębu. Jubileusz 60-lecia 
działalności rozpoczął się z po-
czątkiem tego roku, ale w sobo-
tę w Kinie „Sokół” w Zakopanem 
spotkali się wszyscy, którzy ko-
chają żywy folklor. Scena należa-
ła do członków zespołu, tych naj-
młodszych, którzy tworzą „Małe-
go Zbójnicka”, i tych nieco star-
szych ze „Zbójnicka”.

Małgorzata Gral, amba-
sadorka Fun Parku Magiczne 
Ogrody, nagrodziła zespół vo-
ucherem wartości 10 tysięcy zło-
tych. - Miałam okazję zespół już 
wcześniej oglądać. Postanowili-
śmy wraz z zarządem, „Zbójnic-
ka” zaprosić do nas, do Janowca, 
do rodzinnego parku tematyczne-

go na majowy Festiwal Integra-
cji Podhala i Lubelszczyzny - po-
wiedziała Małgorzata Gral, wrę-
czając kierowniczce zespołu wiel-
ki bukiet kwiatów.

Starosta tatrzański Andrzej 
Skupień podkreślił, że zespół to 
jedna wielka rodzina. Nigdzie 
tak to się nie sprawdza jak w Zę-
bie. Bo mieszkańcy dzielą się na 
tych, którzy w zespole byli, są lub 
będą. - Co by nie powiedzieć, po-
wiat tatrzański jest bogaty w ze-
społy. Świadczą o tym kolejne ich 
jubileusze. A to część prezentu. 
Reszta poleciała przelewem - po-

wiedział wręczając dary zespo-

łowi.

Małgorzata Słodyczka, kie-

rowniczka „Zbójnicka”, przeka-

zała staroście bukiet kwiatów, bo 
jak się okazało, jest on rówieśni-
kiem zespołu i tego dnia również 
świętował swe 60. urodziny.

Były gratulacje, podziękowa-

nia za pracę dla opiekunów i in-

struktorów prowadzących ze-

spół, dla rodziców, że tak wytrwa-

le wspierają swe pociechy. Wielu 
rodziców lata temu również gra-

ło, śpiewało i tańczyło w zespole. 
Wspominano ze sceny instrukto-

rów, kierowników, których już nie 
ma z nami.

Po koncercie można było ku-

pić płyty nagrane z okazji jubile-

uszu „Zbójnicka”, a także książ-

kę „Z tych Zębiańskich Wier-
chów”, czyli historię zespołu, 
spisane wspomnienia 124 człon-

ków grupy.
Szczególne podziękowania 

kierowniczka „Zbójnicka” zło-

żyła Annie Mlekodaj, która od 
lat wspiera zespół. Pomagała też 
przy przygotowaniu wydawnic-

twa. - Tak pięknie tańczą, tak 
pięknie grają, tak pięknie śpie-

wają, bo mają piękne dusze, a te 
dopiero słowo udźwignie. To była 
wielka radość pracować z waszym 
życiem i waszym słowem, bo to 
wasze wspomnienia. Od najstar-

Zespół pięknych dusz

„Zbójnicek” w Kinie Sokół.

KondoLEncjE

JANOWI GŁĄBIŃSKIEMU
szczere wyrazy współczucia 

z powodu śmierci

MAMY
składają
koleżanki i koledzy z redakcji 

Tygodnika Podhalańskiego

szych do najmłodszych, spisane 
spontaniczne - podkreśliła Anna 
Mlekodaj. 

Zespół Regionalny „Zbój-
nicek” został założony w Zę-

bie w 1964 roku przez Marię 
Stoch. W pracy pomagał jej mąż 
Jan Stoch Gronkowion, wybitny 
prymista podhalański. Pod kie-

rownictwem Marii Stoch „Zbój-
nicek” uświetniał swoimi wystę-

pami najważniejsze wydarzenia 
szkolne i z życia lokalnej społecz-

ności. Po śmierci założycielki na-

stąpiła trzyletnia przerwa w dzia-

łalności zespołu.
W 1988 roku zespół został re-

aktywowany i rozpoczął swą dzia-

łalność przy ognisku Związku 
Podhalan w Zębie. Nowym kie-

rownikiem zespołu został An-

drzej Lassak „Oborny”. Rok póź-

niej, w 1989 roku przy zespole 
„Zbójnicek” powstał „Mały Zbój-
nicek”.

W 2005 roku kierownictwo 
zespołu przejęli Tomasz i Małgo-

rzata Słodyczkowie i z powodze-

niem prowadzą grupę od sukce-

su do sukcesu, zdobywając licz-

ne nagrody i wyróżnienia. A tak-

że nawiązując przyjaźnie na ca-

łym świecie.
Wśród wielu zacnych gości, 

którzy przybyli do Kina „Sokół”, 
byli też przyjaciele „Zbójnicka” 
z Madery, którzy popularyzują 
tamtejszy, wyspiarski folklor.

Dziś zespoły „Zbójnicek” 
i „Mały Zbójnicek” liczą około 
100 osób. 

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

W płomieniach stanęły 
zabudowania gospodarcze  
- zagrożony był dom.

P ożar wybuchł późnym 
wieczorem w piątek, 
w jednym z gospodarstw 

położonych w sąsiedztwie dro-

gi wojewódzkiej w Piekielniku. 
Płomienie pojawiły się w zabudo-

waniach gospodarczych. Wkrótce 
cały obiekt objęły płomienie. Po-

żar szybko się rozprzestrzeniał, 
zagrożone były stojące w sąsiedz-

twie budynki mieszkalne. Na ratu-

nek wyruszyły jednostki strażac-

kie z Nowego Targu, a także za-

stępy OSP z terenu gmin: Czar-
ny Dunajec i Jabłonka. 

Strażakom udało się zapa-

nować nad płomieniami, jednak 
poddasze budynku gospodarcze-

go spłonęło niemal doszczętnie. 
Opaleniu uległ też najbliżej po-

łożony dom mieszkalny.
Na szczęście w pożarze nikt 

nie ucierpiał.

Tekst i fot.:  
Marek Kalinowski

Groźny pożar  
w Piekielniku

W płomieniach 
stanęły 

zabudowania 
gospodarcze.
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Najem krótkoterminowy od lat jest wielką bolączką mieszkańców bloków, apartamentowców w Zakopanem.

Mieszkańcy zdecydują?

- Moim zdaniem o tym, czy w danym 
budynku taki wynajem może być pro-
wadzony, powinna decydować dana 
wspólnota mieszkaniowa - mówi bur-
mistrz Łukasz Filipowicz.

Konieczna reaktywacja  
Gminnej Rady Pożytku 
Publicznego i poprawa 
komunikacji z urzędem.

Konieczna po to, by miesz-

kańcy uwierzyli, że coś 
od nich zależy. To jeden 

z wniosków, jaki nasuwa się po 
dyskusji o współpracy między 
urzędem i radą miasta a organi-
zacjami społecznymi.

Podczas obrad komisji rodzi-
ny i spraw społecznych jednym 
z punktów programu było omó-

wienie współpracy z organizacja-

mi pozarządowymi. Z tych działa-

jących pod Giewontem zjawił się 
jedynie reprezentant Towarzystwa 
Gimnastycznego „Sokół”, prezes 
Adam Zaleski.

- Wysłaliśmy ponad 20 uwag 
do miejskiego programu współ-
pracy. To nie były tylko uwagi 
„Sokoła”, ale szerszego grona or-
ganizacji, które skupiliśmy wokół 

nas - przypomniał Adam Zaleski. 

Zwrócił uwagę na kiepską komu-

nikację na linii urząd - organiza-

cje. A właściwie jej brak, ponieważ 
gdy na stronie urzędu pojawia się 
informacja o projekcie współpra-

cy, organizacje dostają siedem dni 
na złożenie ewentualnych wnio-

sków. Pisma są składane i potem 

Aktywacja przez reaktywację

Jak ten czas leci. 

T aką specjalną okładkę Ty-

godnika Podhalańskiego 
przygotowaliśmy na uro-

czystość 85-lecia Społem Zako-

pane. W Teatrze Witkacego złoży-

liśmy ją na ręce Teresy Gąsieni-
cy-Kołodziej, prezeski spółki. Ju-

bileusz Społem uświetnił piękny 
koncert, przygotowany przez ak-
torów teatru. Gdy Społem świę-
tuje swoje 85. urodziny, my przy-
pominamy sobie, jak 35 lat temu 
w ich sklepach pojawił się pierw-
szy numer Tygodnika. Dziękujemy 
za te wspólne 35 lat i gratulujemy 
85-lecia. 

Redakcja

85 lat Społem,  
a my dziękujemy  
za wspólne 35 lat 

Zakopiańskie Centrum Kultury, Centrum Kultury Rodzimej w willi Czerwony Dwór oddaje w Państwa ręce kolej-
ny album „Zakopiańskie malarstwo na szkle”. Tym razem przedstawiamy witrochromię trojga rodzeństwa: Stani-
sławy Czech-Walczakowej (1903-1993), Janiny Czech-Kapłanowej (1916-2005) i Bronisława Czecha (1908-1944).

Zakopiańskie malarstwo na szkle

T
o piąty już album o zakopiańskiej 
witrochromii stanowiący doku-
mentację tej pięknej i wyjątkowo 

trudnej dziedziny sztuki stanowiący także 
uzupełnienie istniejącej luki badawczej.

we wstępie do albumu czytamy: 
„Malarstwo na szkle utalentowanej trójki 
rodzeństwa Czechów zasługuje na uwa-
gę z co najmniej kilku powodów. w kon-
tekście rozwoju tej dziedziny twórczości 
na podhalu, w klarowny sposób pokazuje 
zasadniczą zmianę estetyczną, która do-
konała się w podejściu do szkła jako two-
rzywa artystycznego na przestrzeni kilku-
dziesięciu lat, począwszy od okresu mię-
dzywojnia aż po lata 80. XX wieku. O ile 
obrazy Bronisława Czecha są wyraźnie 
zakotwiczone w konwencjach estetycz-
nych, typowych dla malarstwa uprawia-
nego przed II wojną światową przez ar-
tystów zafascynowanych Tatrami i kultu-
rą górali podhalańskich, o tyle prace sta-
nisławy Czech-walczakowej należą już 

do zupełnie innej epoki w dziejach pol-
skiej kultury artystycznej. początek tego 
drugiego okresu przypada bowiem na 
schyłek lat 40. XX w., gdy w powojennej 
polsce zaczyna intensywnie rozwijać się 
nowy nurt twórczości plastycznej, zwa-
ny współczesną sztuką ludową, a jej in-
tegralną częścią stanie się wkrótce pod-
tatrzańskie malarstwo na szkle z zakopa-
nem jako jego centrum. przejście to wi-
dać bardzo dobrze zwłaszcza w pracach 
Janiny Czech-Kapłanowej, której obra-
zy sytuują się wyraźne na styku tych 
dwóch epok.

Obrazy rodzeństwa Czechów można 
potraktować również jako odbite w szkle 
ślady, dokumentujące różne, nierzadko 
bardzo trudne koleje ich losu. dla Bro-
nisława malowanie na szkle, uprawiane 
niegdyś jako zajęcie dodatkowe, po uwię-
zieniu w KL auschwitz warunkowało jego 
codzienną egzystencję w obozowym pie-
kle. dla stanisławy jako twórczyni ludo-

wej tworzenie obrazów było wybranym 
świadomie zawodem, ale też zajęciem, 
z którego do końca czerpała dużo przy-
jemności i satysfakcji. z kolei Janina trak-
towała kopiowanie dzieł zmarłego brata 
za swój siostrzany obowiązek, a malowa-
nie na szkle uznawała za część rodzinnego 
dziedzictwa, o które należy dbać i je kul-
tywować”.

autorką tekstu jest prof. dr hab. Mo-
nika Golonka-Czajkowska z Uniwersyte-
tu Jagiellońskiego w Krakowie. prezento-
wane  obrazy pochodzą z kolekcji prywat-
nych, ich fotografi e wykonał paweł Mu-
rzyn. album został wydany w językach: 
polskim, angielskim, niemieckim i rosyj-
skim. Nader ważną część albumu stano-
wią fotografi e dzieł Bronisława Czecha 
udostępnione przez  państwowe Muzeum 
auschwitz-Birkenau. Legendarny sporto-
wiec tworzył bowiem nawet podczas swe-
go pobytu w KL auschwitz (numer obozo-
wy 349), gdzie zmarł w 1944 roku.  

Publikacja została dofi nansowana  ze środków MKiDN pochodzących z Funduszu Promocji Kultury, 
a na promocję albumu zapraszamy do Czerwonego Dworu 28 listopada o godz. 18.00. 

Promocje odbędą się także w Domu Ludowym w Bukowinie Tatrzańskiej (3.XII o godz.18.00), 
GOKR w Kościelisku (4.XII o godz. 18.00), Centrum Kultury i Promocji Gminy w Czarnym Dunajcu (9.XII o godz. 17.00) 

i w COTG przy ul. Jagiellońskiej w Krakowie (10.XII o godz. 17.00).

Podziękowanie
dla FIRMY EURO-TRANS

za 18 lat obsługi
Linii Nr 12

- Dolina Strążyska -
Prosimy Władze Miasta,

żeby nie zapomniały
o mieszkańcach  
ul. Strążyskiej.

Wdzięczni  
pasażerowie

REKLAMA

podzięKowAniE

nie ma nad nimi żadnej dyskusji.
- A przecież w Gminnym 

Programie Rewitalizacji miasto 
pisze o niskiej aktywności spo-

łecznej - zaznaczył Adam Zale-

ski. Dodał, że w Strategii Rozwo-

ju Miasta jest zapis o miejskim in-

kubatorze inicjatyw, który de facto 
prowadzi „Sokół”. To może drob-

ny szczegół, lecz za tym przecież 
powinny iść konkretne pieniądze. 
Zwrócił uwagę, że skoro na kon-

sultacje społeczne przychodzi po 
kilku mieszkańców, sprawia to 
wrażenie, że urząd robi to, co chce.

- Na konsultacjach progra-

mu rewitalizacji była dosłownie 
garstka ludzi. Trzeba pomyśleć, 
co zrobić, by mieszkańcy chcie-

li się angażować - dodał szef „So-

koła”. W trakcie dyskusji przypo-

mniano też, że Gminna Rada Po-

żytku Publicznego ostatni raz ze-

brała się w 2014 r.     rav

T aki wynajem prowadzony 
jest często w szarej stre-

fie. Wiąże się też z wiel-
kimi uciążliwościami dla stałych 
mieszkańców, którzy muszą zno-

sić głośne imprezy, ciągłe zmiany 
lokatorów, pojawiają się też pro-

blemy z parkowaniem, śmiecia-

mi. Powoduje on też wzrost cen 

mieszkań i wynajmu długotermi-
nowego. Tak jest w wielu europej-
skich miastach, ale także w Zako-

panem. W lutym 2024 Parlament 
Europejski przyjął nowe przepisy 
dotyczące wynajmu. Kraje człon-

kowskie UE będą miały 24 mie-

siące na ich wdrożenie u siebie.
„Jednym z najważniejszych 

punktów nowego prawa ma być 

rejestracja gospodarzy. Umowa 
ustanawia prosty proces rejestra-

cji online nieruchomości do wy-

najęcia krótkoterminowego w kra-

jach UE. Po zakończeniu tego pro-

cesu gospodarze otrzymają nu-

mer rejestracyjny, umożliwiają-

cy im wynajęcie swojej nierucho-

mości. Ułatwi to identyfikację go-

spodarzy i weryfikację ich danych 

przez władze” - czytamy na stro-

nie 300gospodarka.pl.
W piątek na temat wynajmu 

krótkoterminowego w czasie ob-

rad zakopiańskiej komisji tury-

styki i promocji wypowiedział się 
też burmistrz Łukasz Filipowicz. 
Stwierdził, że nad odpowiednimi 
rozwiązaniami prawnymi trwają 
prace na szczeblu ministerialnym.

- Moim zdaniem o tym, czy 
w danym budynku taki wyna-

jem może być prowadzony, po-

winna decydować dana wspólno-

ta mieszkaniowa. Pewnie w bloku, 
gdzie tylko dwa takie mieszkania 
są wynajmowane, wynik głoso-

wania wspólnoty będzie inny, niż 
w budynku, gdzie wynajem krót-
koterminowy prowadzony jest 
w większości mieszkań. Chciał-
bym, aby jednak nie decydowała 
o tym gmina, a mieszkańcy bu-

dynków - stwierdził burmistrz.
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ReGioN

o bezdomnych zwierzętach na Podhalu z Adrianną oleksy,  
nową prezeską Tatrzańskiego Towarzystwa opieki nad Zwierzętami, 
i wiceprezeską Dominiką Suchecką rozmawia Beata Zalot.

Adrianna Oleksy i Dominika Suchecka uratowały już kilkaset bezdomnych kotów.
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- Obie panie jesteście 
dobrze już znane ze swojej 
działalności na rzecz 
podhalańskich zwierząt, choćby 
z mojego artykułu sprzed 
dwóch lat  - „Kocie mamy”. 
Proszę jednak, opowiedzcie 
krótko o tym, co robicie  
dla  bezdomnych zwierząt.

Adrianna Oleksy: - Miesz-

kam w Nowym Targu, od ośmiu 
lat wyłapuję bezdomne koty, le-

czę, zawożę do kastracji, dokar-
miam koty wolnożyjące. Wie-

le zwierząt trafia do mnie tym-

czasowo, zanim znajdę dla nich 
dom. Obecnie - oprócz swo-

ich dwóch - mam w domu piąt-
kę takich tymczasowych lokato-

rów. Działam nie tylko na tere-

nie Nowego Targu, ale także La-

sku, Ostrowska, Zaskala. Zdarza-

ło się, że trafiały do mnie też koty 

z Zakopanego. Trzy lata temu za-

częłam liczyć koty wykastrowa-

ne, jest ich już 149.
Dominika Suchecka: - Je-

stem z Ludźmierza. Podobnie 
jak Adrianna zajmuję się wyła-

pywaniem do kastracji i lecze-

niem wolnożyjących kotów, do-

karmiam je.  Zajmuję się też psa-

mi. Obecnie mam przygarnięte 
dwa kociaki i trzy psy. Nie prowa-

dzę statystyk, ale też już te liczby 
idą w setki.

- Od kilku miesięcy dołożyłyście 
sobie jeszcze obowiązków 
zgadzając się na przejęcie 
kierownictwa w Tatrzańskim 
Towarzystwie Opieki nad 
Zwierzętami. Powiedzcie,  
jaka jest sytuacja,  
jeśli chodzi o zwierzęta 
bezdomne na Podhalu?

A.O.: - Niestety, jest bardzo 
dużo bezdomnych zwierząt. Lu-

dzie na Podhalu nie kastrują, nie 
sterylizują ani psów, ani kotów. 
Cały czas zwierzęta się mnożą, 
chorują. Choć ciągle wyłapuje-

my koty, to trochę syzyfowa pra-

ca, dopóki nie zmieni się mental-
ność ludzi.

D.S.: -W ciągu trzech mie-

sięcy prawie opróżniłyśmy kon-

to TTOnZ, bo tak ogromne były 
potrzeby. Wydałyśmy 32 tys. zł 
na kastrację i leczenie, głównie 
kotów. Sytuacja byłaby opanowa-

na, gdyby nie rodzące się ciągle 
nowe koty.

A.O.: - Dam przykład Nowe-

go Targu. W ciągu kilku ostatnich 
lat wyłapałam wszystkie bez-

domne kotki w okolicy i wyste-

rylizowałam, z wyjątkiem jednej, 
koczującej w rejonie ul. Podha-

lańskiej i Ku Studzienkom, która 
nie dała się zwabić do klatki. Co 
roku miała po dwa mioty, za każ-

dym rodziła około pięciu kociąt. 

Złapałam ją dopiero po sześciu 
latach. Proszę sobie policzyć, ile 
przybyło bezdomnych kociaków 
tylko tej jednej kotce.

- Z jakimi mitami dotyczącymi 
zwierząt spotykacie się  
na Podhalu?

D.S.: - Słyszę na przykład, że 
kot wysterylizowany nie będzie 

łapał myszy. Usłyszałam też, że 
kot nie czuje bólu, że sobie za-

wsze poradzi, albo że kotka czy 
suczka muszą choć raz urodzić 
dla zdrowia. Żadne z tych prze-

konań nie jest prawdziwe.

- Górale nie mają zbyt 
dobrej opinii, jeśli chodzi 
o zwierzęta. Zresztą nieraz 
pisaliśmy na łamach Tygodnika 

Podhalańskiego na temat 
znęcania się nad zwierzętami 
pod Tatrami, strzelania do 
kotów czy psów z wiatrówki, 
uczestniczyliśmy w odbieraniu 
zagłodzonych krów, itd. Także 
widok psa na łańcuchu na 
podhalańskiej wsi to ciągle 
codzienność. A jak wygląda to 
z waszej perspektywy?

A.O.: - Jest coraz lepiej. Co-
raz większa jest świadomość gó-
rali, coraz więcej widzimy osiat-
kowanych balkonów, zadbanych 
zwierząt, ale jest jeszcze dużo 
problemów i tematów do prze-
pracowania. Choćby te nieszczę-
sne łańcuchy.

- Niestety zezwala na to prawo. 
Można psa trzymać  
na łańcuchu, jeśli jest 
odpowiednio długi i jeśli 
zwierzę się codziennie  
spuszcza do wybiegania.

- A.O.: - Mam nadzieję, że 
te przepisy szybko się zmienią, 
same uczestniczyłyśmy w zbie-
raniu podpisów pod petycją doty-
czącą zmiany w ustawie o zwie-
rzętach. Prawda jest taka, że psy, 
które są na łańcuchach, najczę-
ściej w ogóle nie są spuszczane na 
wolność, mają krótkie łańcuchy, 
zimne budy, a latem nawet bra-
kuje przy budzie miski z wodą.

- Mamy na Podhalu schronisko 
dla psów, sytuacja bezdomnych 
kotów jest o wiele gorsza. 
Obowiązkiem gmin jest opieka 
nad bezdomnymi zwierzętami. 
Jak to wygląda w praktyce  
na Podhalu?

A.O.: - W Nowym Tar-
gu współpraca z urzędem mia-
sta wygląda bardzo dobrze. Oso-
by opiekujące się bezdomny-

mi zwierzętami dostają karmę, 

w tym roku na kastrację kotów 
miasto przeznaczyło 12 tys. zł. 

W magistracie są też trzy specjal-
ne klatki do wyłapywania bez-

domnych kotów. Ale już w po-

bliskiej gminie Nowy Targ wła-

dze ograniczają się jedynie do po-

krycia kosztów leczenia zwierząt 

rannych w wypadkach komuni-
kacyjnych.

- Ile osób jest w TTOnZ? 

A.O: - Jest nas bardzo nie-

wiele, to zaledwie ok. 10 osób, 
z czego pięć działa czynnie, tzn. 
wyłapuje i dokarmia bezdomne 
zwierzęta. Część też dokarmia 
ptaki zimą.

- Jak was znaleźć? 

A.O.: - Można nas znaleźć na 
Facebooku na profilu: Tatrzań-

skie Towarzystwo Opieki nad 

Zwierzętami 2. Kontakt z nami 

jest też pod numerem telefonu: 
608332100, ale proszę telefono-

wać w godzinach od 17 do 20, bo 
wcześniej jesteśmy w pracy. War-
to pamiętać, że nasze możliwości 
są ograniczone, nie mamy wła-

snego lokalu, zwierzęta umiesz-

czamy w tymczasowych domach, 
głównie u siebie, zanim znajdzie-

my im stałe lokum. Wiele z na-

szych zwierząt znajduje domy 
poza Podhalem, często w Kra-

kowie.

- Spotkałam się z opinią, że 
więcej zwierząt bezdomnych 

zostałoby na Podhalu, 
gdybyście nie miały takich 
rygorystycznych wymogów 
przy adopcji. Oddajecie 
zwierzęta wyłącznie do domów 
niewychodzących. Dlaczego?

D.S.: - Nie po to leczymy te 

zwierzęta, wydajemy mnóstwo 
pieniędzy naszych i publicznych, 
by po oddaniu do adopcji kot zgi-
nął pod kołami samochodu lub 
był zagryziony przez psa. Szuka-

my tylko takich domów, w któ-

rych będą naprawdę bezpieczne.
A.O.: - Jest taki cytat w „Ma-

łym Księciu”: „Pamiętaj, że sta-

jesz się odpowiedzialny na za-

wsze za to, co oswoiłeś”. Warto 
o tym pamiętać.

- W jaki sposób można wam 
pomóc, a raczej za waszym 
pośrednictwem - pomóc 
bezdomnym zwierzętom  
na Podhalu?

- Można przy rozliczaniu 
podatków przeznaczyć 1,5% na 

TTOnZ (KRS 0000262063). 

Będziemy też wdzięczni za wpła-

ty na konto Tatrzańskiego Towa-

rzystwa Opieki nad Zwierzęta-

mi - nr konta: 37 1940 1076 

3023 5748 0000 0000 Bank 

Credit Agricole.
Gdy mamy jakieś pilne po-

trzeby, organizujemy też zrzutki. 
Obecnie trwa https://zrzutka.pl

/nx4g2k („Na leczenie bezdom-

nych zwierząt z Podhala”).

eprasa.pl a9a7a19122
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- Nie może być tak, że jak radni się czegoś domagają,  
to ich zbywacie. To nie jest pierwszy przykład, że urzędnicy  
nie odpowiadają na nasze pytania - grzmiał Jan Sięka podczas 
zeszłotygodniowej sesji rady miasta w Nowym Targu.

Ukryta faktura,  

a może z igły widły

Podczas tej gali niejeden raz 
zakręciła się łza w oku.

W nowotarskim Miej-
skim Centrum Kul-
tury 50-lecie istnie-

nia świętował we wtorek Spe-

cjalny Ośrodek Szkolno-Wycho-

wawczy nr 1 w Nowym Targu.
Wtorkowe uroczystości ob-

fitowały we wzruszenia. Każdy 
występ podopiecznych wywo-

ływał emocje i zbierał ogrom-

ne brawa, a zaprezentować się 
mogła każda z grup. Wystąpi-
ły m.in. „Milusioki”, „Pieguski”, 
„Pingwinki” czy reaktywowana 
z okazji jubileuszu „Sylaba”.

Bardzo przejmująca była roz-

mowa z jednym z absolwentów 

tej szkoły - dobrze znanym dziś 
na Podhalu Marianem Gromalą, 
30-letnim dziennikarzem ama-

torem, właścicielem telewizji in-

ternetowej tvwaks.com. Absol-
went nowotarskiego SOSW nr 1 
wykonuje też komercyjnie zdję-

cia na imprezach okolicznościo-

wych - weselach, chrzcinach czy 
komuniach. Nagrał kilka piose-

nek, do których sam napisał słowa.
Marian spędził w SOSW 

nr 1 aż 18 lat. Mieszkał w inter-
nacie, który działał przy szkole. 
Dał się poznać jako aktor wszyst-
kich ról, dzięki szkole uczestni-
czył w warsztatach dziennikar-
skich. - To były niezwykłe lata, 
szkoła i internat były moim 

drugim domem. Do rodzinne-

go domu na weekend niechęt-

nie wracałem, bo tam były kłót-
nie, alkohol, policja. W ośrod-

ku czułem się jak prawdziwy 
syn - zauważony, doceniony, po-

trzebny - podkreślał. Szkoła bar-
dzo pomogła mu w uwierzeniu 
w siebie.

Dzięki temu usamodzielnił 

się, dziś pracuje w Dafo, reali-
zuje swoje pasje dziennikarskie. 

Podopiecznymi SOSW nr 1 
są dzieci z niepełnosprawnością 
intelektualną - lekką, umiarkowa-

ną bądź znaczną, dzieci z auty-

zmem, zespołem Downa czy po 
przebytych ciężkich chorobach. 
Szkoła prowadzi również wczesne 
wspomaganie rozwoju. Najmłod-

szy podopieczny ma kilka miesię-

cy, najstarsi uczniowie 24 lata.
Beata Zalot

Ta szkoła to ich drugi dom
Wielu uczniów - dzięki współpracy z Fundacją Handicap - odnosi sukcesy sportowe na zawodach w Polsce i świecie.

Tańczyli flamenco,  
zwiedzali okolice i szlifowali 
języki - angielski i hiszpański.

S eniorzy z Uniwersytetu 

Trzeciego Wieku w No-

wym Targu w listopadzie 
odwiedzili Granadę. Wyjazd był 
możliwy dzięki projektowi Era-

smusa+ „Aktywność społeczna 

bez granic wiekowych” realizo-

wanego przez nowotarskie sto-

warzyszenie.

Nowotarscy seniorzy przeby-

wali w Hiszpanii przez tydzień. 
Uczestniczyli w intensywnych 
warsztatach. Mieli okazję co-

dziennie rozmawiać po angiel-
sku i hiszpańsku z uczestnikami 
zajęć, którzy pochodzili z róż-

nych krajów, nawet tak odległych 

Seniorzy w Hiszpanii

To pierwszy projekt unijny, zrealizowany przez nowotarskie stowarzyszenie.

S prawa strony interneto-

wej rozgrzała atmosfe-

rę już na sesji 18 listo-

pada. Wcześniej od 5 
września do 16 października ko-

misja rewizyjna przeprowadzała 
szczegółową kontrolę, z jej wyni-
kami i wnioskami dzielił się pod-

czas sesji Wojciech Krauzowicz. 
Przewodniczący komisji rewizyj-
nej mówił między innymi o bra-

ku procedury publicznego zamó-

wienia na stronach BIP, zarzucał 
brak wersji angielskiej na stronie, 
brak modułu „dla inwestora”. Za-

rzucił też, że lokowanie  zapytań 
było tylko w jednym regionie Pol-
ski, co - według komisji - jest nie-

zrozumiałe, bo ograniczyło ilość 
firm, które się zgłosiły. Sugerował, 
że może udałoby się przez to zna-

leźć tańszą dla miasta ofertę. Zda-

niem zespołu kontrolującego błę-

dem było też zastosowanie wzo-

ru umowy oferenta, zamiast przy-

gotowanie własnej. A jeśli już był 
wykorzystany taki gotowy wzór, 
treść umowy powinna być zwe-

ryfikowana.
Dyskusja nabrała tempera-

tury, gdy Krauzowicz wytknął 
brak faktury na przeniesienie li-
cencji na korzystanie z systemu 
uprawnień. Okazało się, że faktu-

ra na kwotę 24 tys. 600 zł brutto 
została zapłacona dopiero w tym 

roku, mimo że zadanie zostało za-

mknięte w grudniu zeszłego.
Burmistrz Grzegorz Watycha 

tłumaczył, że faktura ta nie zosta-

ła przekazana zespołowi kontro-

lującemu, bo magistrat wtedy jej 
nie miał.

Dopiero gdy w czerwcu se-

kretarz miasta przygotowywał do-

kumenty dla komisji rewizyjnej, 
zauważył, że kwota wydatków nie 

jest tożsama z kwotą wynikającą 
z zawartej umowy. Jak się okazało 
błąd popełniła firma wykonująca 
usługę, podała w fakturze kwotę 
netto zamiast brutto. Tymczasem 

projekt był już zamknięty. Firma 
zażądała jednak opłacenia faktu-

ry, dlatego nowotarscy urzędnicy 
wpisali brakującą kwotę do bu-

dżetu na 2024 r.
Szczegółowo wyjaśniał to 

i odpowiadał na pytania radnych 
Zbigniew Strama, sekretarz mia-

sta. - Gdy zażądałem duplika-

tu faktury okazało się, że w ogó-

le nie została wystawiona. Zapro-

ponowałem, żeby firma odstąpi-
ła od zapłaty za licencję - mó-

wił. - Najpierw usłyszałem, że 
jest to prawdopodobne, w końco-

wej fazie stwierdzili, że będą jed-

nak oczekiwać płatności - tłuma-

czył.

Firma najpierw wystawiła 
fakturę z datą z grudnia 2023 r., 
ale nowotarscy urzędnicy jej nie 
przyjęli, dlatego pojawiła się fak-

tura korygująca z datą tegorocz-

ną. Strama odpowiadając na py-

tania radnego Marcina Jagły pod-

kreślał, że środki na zapłatę tej 
faktury były zabezpieczone, bo 
z pieniędzy na stronę pozostało 

ponad 30 tys. zł. - Zadanie było 
wyzerowane, bo było zamknięte 
w grudniu zeszłego roku. Zostało 
więc zapłacone ze środków prze-

znaczonych na co innego, a to jest 
naruszenie dyscypliny finansów 
publicznych - podkreślał Bartło-

miej Garbacz, który kierował ze-

społem kontrolującym.
Radni komisji rewizyjnej za-

rzucali też sekretarzowi miasta, 
że nie poinformował ich o tym 
wszystkim, co usłyszeli dopiero 
18 listopada. Twierdzili, że faktura 
została przed nimi ukryta. Strama 

bronił się, że nie pytali o fakturę.

- Nie może być tak, że jak rad-

ni się czegoś domagają to ich zby-

wacie. To nie jest pierwszy przy-

kład, że urzędnicy nie odpowia-

dają na nasze pytania  i ukrywają 
faktury - grzmiał Jan Sięka, prze-

wodniczący rady miasta. - Ta 

sala przypomina arenę cyrko-

wą - denerwował się Marcin Ja-

gła, który zawnioskował o zwoła-

nie posiedzenia komisji rewizyj-
nej w związku z poznaniem no-

wych faktów.
Mimo że już na sesji 18 listo-

pada był gotowy projekt uchwały 
dotyczącej zawiadomienia rzecz-

nika Dyscypliny Finansów Pu-

blicznych o nieprawidłowościach 
przy rozliczeniu strony interneto-

wej, radni - w związku z nowymi 
faktami - postanowili zwołać jesz-

cze jedno posiedzenie komisji re-

wizyjnej. Odbyło się ono w czwar-
tek 21 listopada. Po tych obradach 
podtrzymali dotychczasowe swo-

je stanowisko o tym, że jest zasad-

nym zawiadomienie o naruszeniu 

dyscypliny finansów publicznych. 
Ostateczna decyzja w tej sprawie 
miała zapaść podczas nadzwy-

czajnej sesji rady miasta w środę 
27 listopada. Niestety głosowanie 
odbyło się już po wysłaniu naszej 
gazety do druku.

- Robienie z tego powodu sesji 
nadzwyczajnej to robienie z „igły 
widły”. Zdaniem naszych prawni-
ków i pani skarbnik nie ma prze-

słanek, by doszło do naruszenia 
dyscypliny finansów publicznych. 
Nie zapłaciliśmy żadnej kary, żad-
nych odsetek, ponieważ firma nie 
wystawiła faktury - podkreśla bur-
mistrz Grzegorz Watycha. - To był 
zwykły ludzki błąd, który się zda-
rzył. Gdyby nie komisja rewizyj-
na, nie wyszłoby to, bo nie wyła-
pał tego nikt - ani urząd miasta, 
ani firma. A tak radni komisji ura-

towali pieniądze dla firmy - mówi 
z przekąsem burmistrz. - To ko-

lejna próba zrobienia gigantycz-

nej awantury bez większego po-

wodu - podsumowuje.
Beata Zalot

jak Argentyna.
Była to także okazja, by zgłę-

bić wiedzę na temat ciekawej kul-
tury i tradycji Andaluzji.

Nowotarżanie zostali w Gra-

nadzie serdecznie przyjęci przez 
partnera projektu - organizację 
senioralną OFECUM (Oferta 
Cultural de Universitarios May-

ores).
Hiszpanie przygotowali dla 

gości bogaty program warszta-
tów, spotkań i różnych aktyw-
ności. Uczestniczyli m.in. w po-
kazie flamenco, mieli też okazję 
sami spróbować swoich sił w tym 
tańcu. 

Był też czas na zwiedzanie 
ciekawych okolic. Wrażenie na 
nowotarżanach zrobiła wizyta 
w Guadix, gdzie są trzy tysiące 
jaskiń, wiele z nich zamieszka-

nych do dziś.
Wyjazd sfinansowany był ze 

środków Unii Europejskiej.
bz
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23 listopada 2024 w Teatrze witkacego w towarzystwie znamienitych gości, 
m.in.: przedstawicieli władz miejskich i powiatowych, przedstawicieli innych 
urzędów, związku podhalan, partnerskiego serwisu detalicznego, mediów  
oraz naszych pracowników i przyjaciół obchodziliśmy swój Jubileusz!

P iękne emocje, wspomnienia i wspaniała atmosfera tego wieczoru otuliła wszyst-
kich obecnych we wnętrzach magicznego Teatru witkacego.
dziękujemy za wspaniały spektakl przygotowany przez aktorów Teatru, za 

wszystkie miłe słowa wypowiedziane w naszym kierunku. dziękujemy naszym Klien-

tom, których lojalność, życzliwość bardzo sobie cenimy i mamy nadzieję, że spełniamy 
ich oczekiwania. społem to firma, która od lat angażuje się i wspiera lokalne wydarze-

nia, instytucje, to firma, która wpisuje się swoim dynamizmem w region podhala oraz 
jest otwarta wielokierunkowo na ludzi. życzymy sobie i wam wielu wspólnych spotkań, 
nie tylko w naszych placówkach, ale na różnych eventach i wydarzeniach w pięknym 
mieście zakopane.

Dziękujemy
Rada Nadzorcza i Zarząd Spółki 

Społem Zakopane

85-lecie 
Społem Zakopane!
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Tu odbiór śmieci kosztuje 
najwięcej w całej Polsce - Rab-

ka na szczycie niechlubnego ran-

kingu.
Rosnące w postępie geome-

trycznym rachunki za odbiór od-

padów od lat spędzają sen z oczu 
rabczańskich samorządowców. 
Koszty gospodarki śmieciowej 
stały się kartą przetargową w ko-

lejnych kampaniach wyborczych 
do samorządu. Właśnie przed 
ostatnimi wyborami, łącząc swe 
siły obecny burmistrz Leszek 

Świder i obecny przewodniczą-

cy rady Rafał Hajdyła wspólnie 
zapewniali solennie, że w wy-

padku wyborczego sukcesu ra-

chunki za odbiór śmieci w Rab-

ce nie wzrosną.

Obecnie każdy rabczanin co 
miesiąc płaci za odbiór śmieci 
37 zł. Na 10-złotową bonifikatę 
mogą liczyć ci mieszkańcy, któ-

rzy odpady zielone zagospoda-

rują we własnych kompostowni-
kach. Z wyliczeń przewodniczą-

cego Rafała Hajdyły wynika, że 
obowiązująca w Zdroju stawka 
jest najwyższa w województwie.

Ewenementem jest to, że 
niechlubne miejsce w rankingu 
uzdrowisko dzierży, mimo że od-

biorem odpadów zajmuje się tu 
miejska spółka, która na dodatek 
dysponuje nowoczesną sortow-

nią odpadów, jedną z niewielu 
takich instalacji w Małopolsce.

Brakuje 1,7 mln zł
Mimo tych wszystkich ko-

rzystnych okoliczności, w tym 
roku w kasie samorządu zabra-

kło około 1,7 mln zł, by zbilan-

sować odbiór śmieci od miesz-

kańców. Na najbliższej sesji rad-

ni będą głosować nad przekaza-

niem z budżetu gminy 570 tys. 
zł. Z wyliczeń radnego Janusza 
Wójciaka wynika, że, by wyrów-

nać stratę, do rachunku każde-

go z mieszkańców, należałoby 
dodać kolejne 10 zł. To ozna-

cza, że realny koszt gospodarki 
śmieciowej sięga 47 zł od miesz-

kańca na miesiąc. Tym samym 

Rabka wysuwa się pod wzglę-

dem kosztów gospodarki śmie-

ciowej na niechlubne pierwsze 
miejsce w kraju.

Rabczańscy samorządowcy 

mają poważny dylemat. Przepisy 
nakazują, by gospodarka śmie-

ciowa się bilansowała. Regional-
na Izba Obrachunkowa, która co 
roku bada wykonanie miejskie-

go budżetu, wielokrotnie wyty-

kała rabczańskim urzędnikom 

dopłacanie do gospodarki śmie-

ciowej. Jednak jedynym doraź-

nym sposobem na wyrówna-

Śmieć ma wagę złota

Sortownia odpadów - rabczański potencjał, ale czy na pewno?

Starsza kobieta dała się nabrać 
oszustowi, który podał się 
za jej siostrzeńca - straciła 
kilkanaście tysięcy złotych.

o szuści po raz kolejny 
uaktywnili się na tere-

nie powiatu nowotar-

skiego. Telefony rozdzwoniły się 
w domach starszych mieszkań-

ców Rabki. Większość seniorów 
po prostu odkładała słuchaw-

kę, bezbłędnie demaskując pla-

ny oszustów. Niestety 79-letnia 
kobieta dała się nabrać na przed-

stawioną telefonicznie legendę.
- Przed północą telefon 

od oszustów odebrała 79-let-
nia mieszkanka Rabki-Zdroju. 
W rozmowie telefonicznej 
oszust przekazał, że jej sio-

strzeniec spowodował wypa-

dek drogowy. Za potrącenie ko-

biety w ciąży groziło mu długo-

letnie więzienie. Jedynym roz-

wiązaniem miało być przekaza-

nie kilkuset tysięcy złotych na 
kaucję - relacjonuje kom. Doro-

ta Garbacz z nowotarskiej poli-
cji. - Mężczyzna dzwonił kilku-

krotnie, a podczas rozmowy wy-

woływał presję, twierdził, że jest 
w stałym kontakcie z prokurato-

rem i pieniądze muszą być prze-

kazane jak najszybciej.
Oszust osiągnął swój cel. 

Przestraszona seniorka ze-

brała oszczędności życia oraz 
całą ostatnią emeryturę - łącz-

nie kilkanaście tysięcy złotych. 
Wszystko to przekazała męż-

czyźnie, który około 2 w nocy 
zapukał do jej drzwi. Dopiero 
nazajutrz seniorka opowiedzia-

ła o incydencie rodzinie. Na-

tychmiast stało się jasne, że całą 
dramatyczną historię wymyślili 
oszuści. Sprawa została zgłoszo-

na na komisariacie.    mk

Polowanie na seniora

Pogoda wprost idealna 
na wędrówki beskidzkimi 
szlakami.

W 
wyższych partiach 
Beskidów panu-

ją już zimowe wa-

runki, ale z pewnością srogą tej 
zimy nazwać nie można. Wiatr 
zanadto nie dokucza, panuje lek-

ki mróz, co jakiś czas posypuje 
śniegiem, ale pokrywa wciąż nie 
jest na tyle głęboka, by utrudniać 
wędrówkę. Na stromych podej-
ściach trzeba uważać, bo może 
być ślisko. A szlaki raczej świecą 
pustkami. W schronisku na Lu-

boniu Wielkim też stać w kolej-
ce nie trzeba.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski

Piękna zima na luboniu
Schronisko na luboniu Wielkim.

Plan miejscowy dla obszaru uzdrowiska może być uchwalony 
jeszcze w tym roku.

Władza ma plan

Będą mierzyć oddziaływanie masztów telekomunikacyjnych w Rabce.

Maszt pod lupą

luboń wielki

W edle zapewnień 

urzędników rab-

czańskiego magi-
stratu, prace nad trzema czę-

ściami planu miejscowego, obej-
mującego obszar Rabki (Cen-

trum, Zaryte, Słone), są na fini-
szu. Niewykluczone, że jeszcze 
przed końcem roku radni będą 

głosowali nad dokumentem. Ko-

lejna data uchwalenia planu to 
początek przyszłego roku.

Nieco wolniej postępują 
prace nad planami miejscowy-

mi dla sołectw. - W tym wypad-

ku procedura jeszcze się nieco 
przeciągnie. Nie mamy wszyst-
kich uzgodnień - zaznacza Le-

szek Świder, burmistrz uzdro-

wiska.

Radni z sołectw zwracają 
uwagę, że projekt planu w czę-

ści dotyczącej wiosek nie speł-
nia oczekiwań lokalnej spo-

łeczności, szczególnie jeśli 
idzie o mocno ograniczony ob-

szar przeznaczony pod zabudo-

wę. - Jest wielka potrzeba uwol-
nienia większych obszarów pod 
zabudowę w sołectwach. W mo-

jej rodzinnej Rdzawce zabudo-

wa może się odbywać w zasadzie 
tylko w rejonie Sołtysiej Doliny. 
To się ma nijak do potrzeb - za-

znacza radny Adam Twaróg, re-

prezentujący Rdzawkę w radzie 
miasta.          mk

B adania odbędę się przez 

dwa dni - w rejonie uli-
cy Zakopiańskiej. Prze-

prowadzi je specjalistyczne la-

boratorium. - Laboratorium pla-

nuje przeprowadzenie pomiarów 
poziomu pól elektromagnetycz-

nych w środowisku w otocze-

niu instalacji radiokomunikacyj-

nych w Rabce-Zdroju, w dniach 
25-29 listopada przy ul. Zako-

piańskiej 2 - informuje rabczań-

ski magistrat. - Pomiary zosta-

ną wykonane w oparciu o roz-

porządzenia Ministra Klimatu 

w sprawie sposobu sprawdzania 

dotrzymania dopuszczalnych 
poziomów pól elektromagne-

tycznych w środowisku - moż-

na przeczytać w komunikacie.
mk

dokończenie 
ze str. 1

nie finansowego niedoboru wy-

daje się wprowadzenie kolejnej 
podwyżki. To z kolei oznacza-

łoby złamanie głównej wybor-
czej obietnicy, złożonej przez 
ekipę rządzącą.

Wezwana na dywanik
Radni nie ukrywają swych 

pretensji do kierownictwa Za-

kładów Komunalnych. W ze-

szłym tygodniu prezes spół-
ki została wezwana na dywa-

nik. Radni zasypali ją pytania-

mi podczas posiedzenia komi-

sji problemowej. - W przyszło-

rocznym budżecie jest zaplano-

wane 5,8 mln zł na gospodarkę 
odpadami komunalnymi, co po-

woduje, że znowu trzeba będzie 
dopłacić - zauważył przewodni-
czący rady.

Radni domagali się od pre-

zes Ewy Pancerz wyjaśnień, 
w jaki sposób spółka, która dys-

ponuje sortownią, wystawia mia-

stu tak wysokie rachunki za go-

spodarkę śmieciową. - Teraz do-

płacamy do śmieci 1,7 mln zł. 
Z czego to wynika, że śmieci 
kosztują nas 47 zł na mieszkań-

ca? - dociekał Janusz Wójciak, 
wyliczając naprędce, że rab-

czańska stawka jest najwyższą 
ceną za odbiór odpadów w ca-

łej Polsce.
Szefowa Zakładów Komu-

nalnych przekonywała, że nie 
czuje się adresatem tego rodzaju 
pytań. - Stawka jest kalkulowa-

na w oparciu o koszty. Nie posia-

dam własnej instalacji do prze-

twarzania. Odpady muszę zde-

ponować na składowisku. W za-

sadzie po stronie spółki jest tyl-
ko usługa transportowa - zapew-

niała. Przypomniała przy tym, 
że jako prezeska spółki jest zo-

bowiązana prowadzić zbilan-

sowaną działalność. Zasugero-

wała również, że oszczędności 
na gospodarce śmieciowej i po-

mysłów na ograniczenie kosz-

tów powinien poszukać samo-

rząd. Przypomniała przy tym, 
że stosowana wcześniej polity-

ka kalkulowania stawki poniżej 
kosztów doprowadziła spółkę 

na skraj bankructwa. Zdaniem 
Ewy Pancerz posiadanie wła-

snej instalacji do sortowania od-

padów jest ogromnym potencja-

łem uzdrowiska.

- Przygotowując kalkulację 
ceny, biorę pod uwagę amortyza-

cję, zakup potrzebnego sprzętu. 
Wcześniej te elementy nie były 
uwzględniane - tłumaczyła. Nie 
omieszkała też wytknąć, że gdy 
przejmowała spółkę, tabor Za-

kładów był skrajnie wyeksplo-

atowany i właściwie nie nadawał 
się do użytku.

Burza mózgów nic nie 
dała

Przez kilka kolejnych godzin 
radni zastanawiali się nad przy-

czynami tak wysokich kosztów 
i możliwościami ich ogranicze-

nia. Jednak burza mózgów nie 
przyniosła spodziewanych re-

zultatów. - Trzeba się zastano-

wić, jak to się dzieje, że w innych 
gminach się to jednak kalkulu-

je - zastanawiał się przewodni-
czący rady. - To zagadka, którą 

trzeba rozwiązać. Musimy zro-

bić tak, żeby poziomu 37 zł nie 
powiększyć - deklarował.

Burmistrz Leszek Świder 
zwracał z kolei uwagę na nie-

wielkie zainteresowanie pry-

watnych firm rabczańskim ryn-

kiem śmieciowym. W ogłasza-

nych przez samorząd przetar-
gach startują wyłącznie Zakła-

dy Komunalne. Spółka nie po-

siana instalacji do składowania 
odpadów, dlatego w przetargu 
występuje w konsorcjum. I to 
właśnie wszystkie koszty zwią-

zane z deponowaniem odpadów 

na składowisku stanowią lwią 

część kosztów. - Proponuję, jeśli 
się zbierze grupa radnych, aby 
powołać komisję, która zapropo-

nuje rozwiązania akceptowalne 
dla mieszkańców, które pozwolą 
nam zejść z kosztów - apelował.

Konkluzją pierwszego spo-

tkania w sprawie gospodar-
ki śmieciowej było przekona-

nie o konieczności uszczelnie-

nia systemu. Mieszkańcy będą 

częściej kontrolowani z zakre-

su poprawnego sortowania od-

padów. Ci przyłapani na niewła-

ściwej segregacji będą obciąża-

ni dotkliwymi karami. Jak wy-

nika z obserwacji straży miej-
skiej, problem z jakością sorto-

wania mają głównie mieszkańcy 
dużych budynków wielorodzin-

nych. - Już minął czas na akcje 
edukacyjne. Trzeba zacząć ludzi 
karać - zapowiadają przedstawi-
ciele magistratu.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski
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Jeden z najwybitniejszych 
w Polsce plakacistów, świetny 
pedagog, prywatnie elegant, 
kochliwy mężczyzna. Kolejny 
wybitny nowotarżanin,  
którego rodzime miasto zbyt 
mało docenia i nie wykorzystuje 
dla swojej promocji. 

M owa o Józefie Mrosz-

czaku, o którym 
w środowy wieczór 

w Muzeum Drukarstwa opo-

wiadał dr Ryszard Gapski, hi-
storyk sztuki. Ciekawej opowie-

ści o tym wybitnym artyście słu-
chała garstka osób, nie było niko-
go z magistratu, nie mówiąc o rad-
nych. Szkoda, nie tylko dlatego, że 
obcowanie z kulturą rozwija czy 
uwrażliwia, ale także dlatego, by 
uzmysłowić sobie, jak wybitne po-
staci wywodzą się ze stolicy Pod-
hala i jak ten fakt można by wy-
korzystać dla promocji miasta. 
Ani Titz, ani Mroszczak nie mają 
w mieście nawet ulicy czy skwer-
ku. Ponoć w przyszłym roku po-
jawi się w końcu tablica pamiątko-
wa na domu Mroszczaka na Pla-
cu Słowackiego. Mówiło się o tym 
już pod koniec lat 70. ubiegłego 
wieku, gdy plakaty Mroszczaka 
przekazała Miejskiemu Ośrodko-

wi Kultury w Nowym Targu Han-

na Rajska-Grzesiak. 
Józef Mroszczak to nie tylko 

jeden z najwybitniejszych w Pol-
sce plakacistów, przedstawiciel 
tzw. „polskiej szkoły plakatu”, ale 
także autor świetnych grafik, ka-

rykatur, ilustrator książek, twór-
ca okładek książek i czasopism. 
Architekt wnętrz wystawowych, 

Niedoceniony gigant plakatu

- Józef Mroszczak nie jest szczególnie znany, jest wzmiankowany, nie doczekał się żadnej monografii, podsumowania jego artystycznej i pedagogicznej działalności, oceny twór-
czości - ubolewał podczas spotkania w Muzeum Drukarstwa dr Ryszard Grapski.

Koncertują po całej Polsce,  
mają za sobą występy 
w uSA, w zeszłym tygodniu 
występowali we Francji. 
Najrzadziej widać ich  
na Podhalu.

N asz zespół zrodził się 

z pasji muzykowania 
i umiłowania podha-

lańskiej tradycji, ale chcieliśmy 
pokazać, że folkowa muzyka 
może mieć różne oblicza - opo-
wiada Daniel Wróbel z Gronia 
(instrumenty perkusyjne), który 
dwa lata temu wspólnie Kamilem 

Zawodniakiem (instrumenty kla-

wiszowe) z Chochołowa założy-

li zespół. Wcześniej grali w in-

nych zespołach, czasem spotyka-

li się na scenie. - Chcieliśmy ro-

bić muzykę po swojemu, z autor-
skimi tekstami i muzyką i od razu 

na wysokim poziomie - podkre-

śla Daniel.
Kamil, który pochodzi z mu-

zykalnej rodziny, namówił swo-

ją siostrę Ewelinę, by dołączyła 
do nich. To był strzał w dziesiąt-
kę, bo jej głos szybko stał się zna-

kiem rozpoznawalnym zespołu.

Do tej trójki dołączył Łukasz 
Kęsek z Gronkowa, doświadczony 
już muzyk i utalentowany wokali-
sta i skrzypek. To jemu też zespół 

Sumigoj w Paryżu

Ich energia, radość ze wspólnego muzykowania i szacunek dla góralskiej tradycji 
przysparza im kolejnych fanów w całej Polsce, a także zagranicą.

Fo
t.:
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„Tabu” podczas koncertu w zakopiańskim Kombinacie  
zagrał m.in. swoje największe przeboje i zaprezentował utwory 
z najnowszego albumu „lunapark”.

Tabu w zakopiańskim 
Kombinacie

Zespół Tabu zagrał w zakopiańskim Kombinacie.

larność.- Posypały się zaprosze-

nia z całej Polski. Dziś mamy za-

jęty kalendarz na najbliższe pół-
tora roku, wszystkie soboty i nie-

dziele. W soboty gramy zazwyczaj 
na weselach, w niedzielę koncer-
tujemy. Gramy na małych salach, 
ale i na dużych festiwalach. Byli-
śmy m.in. na festiwalu w Ostro-

łęce czy w Baranowie, na jed-

nej scenie z Haliną Frąckowiak  
i Long&Junior, Bayer Full - opo-

wiada Daniel.

Gdańsk, Warszawa, Śląsk. 
W zeszłym roku mieli trasę kon-

certową po USA. Grali w New 
Jersey, Nowym Jorku i w Chica-

go. - Zostaliśmy tam bardzo cie-

pło przyjęci - podkreśla Daniel. 
W zeszłym tygodniu występowa-

li w Paryżu. 
W sierpniu 2024 roku ukaza-

ła się ich debiutancka płyta „Nase 
Regle,” która jest zwieńczeniem 
dotychczasowej ich twórczo-

ści.  Album zawiera ich najwięk-

sze przeboje, a także zupełnie 
nowe utwory.

Podhalanom pozostaje pły-

ta lub szukanie zespołu „Sumi-

goj” na YouTube. - Na Podhalu 
mamy w najbliższym czasie kon-

certy na imprezach zamkniętych, 
zagramy też w Zakopanem w syl-
westra, w karczmie „U Świadka”.

Beata Zalot

Z espół śląski „Tabu” od po-

nad dwóch dekad na pol-
skiej scenie muzycznej. 

Są w stanie zagrać 2000 kon-

certów, przyciągnąć setki fanów 
i zdobyć wiele nagród. Z każdym 
występem, niezależnie od miej-
sca i konkretnej okazji, Tabu za-

chwyca słuchaczy energią i pozy-

tywnym duchem, które są z nimi 
jeszcze przez długi czas po wy-

stępie. Legendarny zespół zawitał 
w nasze góry, aby zaśpiewać swo-

je utwory. Wydali sześć albumów 
i jedną płytę koncertową.

Tekst i fot.: 
Ludmiła Sorokowska

zawdzięcza wymyślenie nazwy 
„Sumigoj”. Przez zespół przeszli 
przez te dwa lata różni muzycy, 
dziś grają w nim jeszcze:  Kamil 
Miętus z Cichego (gitara solowa) 
i Michał Gocał z Zakopanego (gi-
tara basowa).

- Łączymy tradycyjne brzmie-

nia góralskie z nowoczesnymi 
aranżacjami - podkreśla Daniel. 
Bo to, co ich połączyło, oprócz 
pasji muzykowania, to miłość do 
swojego regionu, kultury i trady-

cji Podhala. To, co im daje prze-

wagę nad innymi, to ogromna ra-

dość, bawienie się muzyką i ener-
gia epatująca od nich podczas wy-

stępów. - Przez pięć dni w tygo-

dniu pracujemy w swoich zawo-

dach, w sobotę i niedzielę cieszy-

my się ze wspólnego grania - tłu-

maczy Daniel. - I łączą nas przy-

jacielskie więzy, my po prostu 
się wszyscy lubimy i cieszy nas 

wspólne granie - dodaje. 
Zadebiutowali w maju 2022 

roku teledyskiem do utworu „A Ty 

ze mną bądź”, który umieścili na 
YouTube. - Odbiór nas zasko-

czył, w rok mieliśmy milion wy-

świetleń - podkreśla Damian. Za-

raz po nim pojawił się na YouTu-

be ich drugi utwór „Regle”, któ-

ry równie szybko zyskiwał popu-

ciach wystrój jego mieszkania, 
a także w sztuce, którą się otaczał 
i sam uprawiał.

Był konsekwentny, potrzebo-

wał kontaktu z ludźmi, a osobisty 
urok powodował, że lgnęły do nie-

go studentki, sam też - według re-

lacji syna Marcina - był kochliwy.
Grapski próbował odpowie-

dzieć też na pytanie, co Nowy 
Targ zrobił w sprawie Mroszcza-

ka do tej pory. Przypomniał kilka 
wystaw Mroszczaka, które odbyły 
się na przestrzeni tych wielu lat. 
Wspomniał o tablicy pamiątkowej, 
która już dawno powinna pojawić 
się na rodzinnym domu.

 - Nowy Targ był pustynią 
artystyczną, nikt nie chodził na 
wystawy, nikt sztuki nie kupo-

wał - mówił Grapski, wracając do 
czasów, kiedy Mroszczak tworzył. 
Zdaniem prelegenta, w stolicy Pod-

hala do dziś niewiele się zmieniło, 
nie ma w mieście nawet galerii ko-

mercyjnej. To ostatnie stwierdze-

nie nie do końca jest prawdziwe, bo 
choćby galeria Jatki podczas werni-
saży ma zawsze dużą frekwencję.

- Józef Mroszczak nie jest 
szczególnie znany, jest wzmianko-

wany, nie doczekał się żadnej mo-

nografii, podsumowania jego arty-

stycznej i pedagogicznej działalno-

ści, oceny twórczości. To nie tylko 
wybitny plakacista, w jego twór-
czości i działalności jest kilka waż-

nych wątków - podsumował Grap-

ski.

Przypomnijmy, że w nowotar-
skim Muzeum Drukarstwa moż-

na jeszcze oglądać wystawę pt. 
„Profesor Józef Mroszczak. Życie 
i twórczość w trzech rozdziałach”.

Tekst i fot.: Beata Zalot

pedagog, organizator i inspira-

tor wielu artystycznych przed-

sięwzięć. 
Ryszard Gapski przypomniał 

dokładnie biografię artysty, w któ-

rej Nowy Targ kilkakrotnie się 
przewijał. Tu się urodził 11 maja 
1910 r., uczęszczał do Gimnazjum 
im. S. Goszczyńskiego. Tutaj spę-

dził czas okupacji, a nawet nieco 
dłużej (1939- 1946). Uczył rysun-

ku i reklamy w miejscowej Szko-

le Handlowej. Wraz z żoną Jani-
ną prowadził też zakład fotogra-

ficzny. 
Po ukończeniu gimnazjum, 

przez dwa lata studiował prawo 

na Uniwersytecie Jagiellońskim 
w Krakowie. W latach 1930-1933 
studiował w Państwowej Szko-

le Sztuk Zdobniczych i Przemy-

słu Artystycznego w Krakowie, 
w 1934-36 kontynuował studia ar-
tystyczne w Kunstgewerbeschu-

le w Wiedniu (1934-1937), gdzie 
uczył się grafiki użytkowej.

Studiował też na wydzia-

le grafiki na ASP w Warszawie, 
gdzie jednak dyplom uzyskał do-

piero w 1954 r.
Od 1937 r. zamieszkał w Kato-

wicach, gdzie został nauczycielem 

w Gimnazjum Handlowym. Zało-

żył tam prywatną Szkołę Rysun-

ku i Malarstwa, a po wojnie zaan-

gażował się w utworzenie wydziału 
grafiki jako filii krakowskiej ASP.

W 1952 r. przeniósł się do 
Warszawy, gdzie został profeso-

rem na ASP. Kierował tam Kate-

drą Grafiki Użytkowej. Jest m.in. 
inicjatorem zorganizowania Mię-

dzynarodowego Biennale Plaka-

tu w Warszawie, pierwszego tego 
typu konkursu w świecie. Miał 
wykłady po całej Europie. Umarł 
w 1975 r. w Warszawie.

Słuchacze podczas spotka-

nia w Muzeum Drukarstwa mie-

li okazję nie tylko prześledzić ka-

rierę Mroszczaka, dowiedzieć 
się jak rozwijała się jego sztuka 
i działalność, ale także poznać go 
jako człowieka.

- Był elegantem, bardzo często 
można go było zobaczyć w sztruk-

sowym garniturze, spodniach na 
szelkach, z chusteczką w buto-

nierce i fajką na mniej oficjal-
nych spotkaniach - opowiadał Ry-

szard Grapski.
Starał się być modny, do-

bry gust widać nie tylko w ubio-

rze, ale także oglądając na zdję-
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Tu każdy może przyjść, nawet jeśli nigdy nie miał w ręku ni pędzla, ni dłuta. 

Plenerowe chichoty

Ekipa plenerowa prawie w komplecie.

Wśród prac prezentowanych w Javorinie przeważają obrazy.

Gdyby nie babski upór, protekcja hrabiego Zamojskiego i opieka 
ojca chrzestnego, nie byłoby takiej Dziadońki, jaką znamy.

Dziadońcyn smycek zdublowany

Po raz pierwszy w historii 18-letniego konkursu nagrodę honorową „Dziadońcyn smycek” jury przyznało dwóm muzykom - muzyce 
Benedykta Koszarka z Bukowiny Tatrzańskiej oraz rodzinnej muzyce Bartłomieja Bzdyka z Kościeliska.

Bukowina tatrzańska

To nie jest tak, że jesteśmy przy-

spawani do jakiegoś składu - tłu-

maczył. Jego zdaniem niepoważ-

nym by było, gdyby ideą „Dzia-

dońcynego grania” miało być  śle-

pe naśladowanie mistrzyni i do-

brze, że tak nie jest. - Każdy pry-

mista interpretuje przecież nuty 
na swój sposób i tak to ma być. 
Żeby można było odróżnić jedne-

go prymistę od drugiego - podkre-

ślał. On sam też poznał osobiście 
ucznia Bronisławy - również nie-

żyjącego już Władysława Tutkę.
Po przesłuchaniu wszystkich 

uczestników komisja artystyczna 
w składzie: Stanisława Trebunia-
Staszel, Stanisława Galica-Gór-
kiewicz, Dorota Majerczyk, An-

drzej Pietras i Stanisław Hodo-

rowicz po raz pierwszy w histo-

rii 18-letniego konkursu nagrodę 

honorową „Dziadońcyn smycek” 
postanowiła przyznać dwóm mu-

zykom - muzyce Benedykta Ko-

szarka z Bukowiny Tatrzańskiej 
oraz rodzinnej muzyce Bartło-

mieja Bzdyka z Kościeliska.
- Tegoroczne Spotkanie Mu-

zyk Podhalańskich miało bardzo 
wyrównany poziom - podkreśla-

ła na koniec przewodnicząca jury 
Dorota Majerczyk. - Zauważyli-
śmy jednak, że choć muzyka jest 
integralna, bo wiadomo, że jest 
prym, sekund i bas, to zdarzało 
się, że prymiści byli wyjątkowi, 
ale niekoniecznie już cały skład. 
Może warto więc oceniać muzy-

kę nie tylko z jednej perspekty-

wy, ale ustanowić osobny „Dzia-

dońcyn smycek” dla prymistów 

i dla całych muzyk? - propono-

wała jurorka.

XVIII Spotkanie Muzyk 
Podhalańskich wsparli: prof. 
Stanisław Hodorowicz, artysta 
Janusz Konieczny, Tomasz Dzia-

doń, Helena i Jan Hodorowiczo-

wie, Elżbieta i Marcin Salacho-

wie, Maria Kuchta, Iwona Staś-

kiewicz, KGW Bukowina Ta-

trzańska oraz lokalni twórcy lu-

dowi: Stanisław Gąsienica-Waw-

rytko z Poronina, Damian Las-

sak z Gubałówki, Benedykt Ko-

szarek z Bukowiny Tatrzańskiej, 
Marcin Słodyczka - właściciel 
sklepu Future-Tech z Zakopane-

go, oraz Związek Podhalan odział 
Bukowina Tatrzańska. Współor-
ganizatorem i fundatorem nagród 
był Narodowy Instytut Kultury 
i Dziedzictwa Wsi.

Tekst i fot.: 
Krystyna Waniczek

przyjaźnie. A Hanna Tomaszko-

wicz i jej mąż dbają o artystów. 
To jest niesamowite, bo to mło-

dzi ludzie, którzy chcą kolekcjo-

nować sztukę. To niesamowicie 
cenne. Chodzimy w plener, malu-

jemy też oczywiście w zaimpro-

wizowanej wspólnej pracowni. 
Co ważne, można nas odwiedzić 
przy pracy. Zapraszamy wszyst-

kich zainteresowanych, nie tyl-
ko artystów. To nie są zamknięte 

spotkania. Odwiedzamy też za-

przyjaźnione pracownie i Szko-

łę Kenara. Zapraszamy na kolej-
ny plener już za rok - podsumo-

wuje Anna Schumacher. 
Część rzeźb i prac malarskich 

oglądać można wciąż w restaura-

cji Javorina w Zakopanem. Póki co 
dostęp do nich jest nieco utrud-

niony, lokal jest częściowo za-

mknięty ze względu na remont. 
Ale z końcem listopada prace 

mają się zakończyć i będzie moż-

na znów oglądać plon II Tatrzań-

skich Chichotów. 
Rafał Gratkowski

o dwiedzający, zwie-

dzający, podpatru-

jący, no a na koniec 
kupujący - każdy 

jest mile widziany. Mowa o kolej-

nym 7. Międzynarodowym Ple-
nerze Artystycznym im. Anny 
Górskiej. Tym razem to była dru-
ga Javorinowa edycja, czyli II Ta-
trzańskie Chichoty. - Javorinowa, 
ponieważ głównym organizato-

nek Krzysztof, niestety po wy-

padku nie mógł rzeźbić - wyja-

śnia Anna Schumacher (chodzi 
o Jana Krzysztofa juniora, którego 
ojciec Jan Krzysztof jest naczelni-
kiem TOPR). - Jako plener mie-

liśmy też już wiele wystaw, mię-

dzy innymi w Zakopanem, Kra-

kowie, Szamotułach, Kazimie-

rzu Dolnym.

Anna Schumacher podkreśla, 
że od początku chciała, by były to 
plenery honorujące pamięć zna-

nej i cenionej architektki Anny 
Górskiej (1914-2002). Znamy ją 
jako autorkę projektów tatrzań-

skich schronisk, współtwórczy-

nię stylu neozakopiańskiego. Była 
też zapaloną rysowniczką, podró-

żowała zawsze ze szkicownikiem. 
Kochała Tatry. 

- Artyści, których zapraszam 
do udziału w projekcie, często są 
po raz pierwszy w Polsce. Pokazu-

jemy im Tatry, Morskie Oko, Do-

linę Chochołowską. A także na-

sze galerie sztuki, filie Muzeum 
Tatrzańskiego. Mocno nawiązuję 
tym plenerem do tradycji Zako-

panego jako Kolonii Artystycznej 
lat dwudziestych ubiegłego wieku. 
Moje marzenie staram się realizo-

wać poprzez ten projekt - podkre-

śla Anna Schumacher.
Dodajmy, że to kolejny raz 

zupełnie prywatna inicjatywa, 
którą finansowo lub lokalowo 
wspierają miłośnicy sztuki. - Za-

wsze też zapraszam artystów za-

kopiańskich. Na plenerach panu-

je fajna atmosfera, rodzą się nowe 

rem była restauracja Javorina i jej 
właścicielka Hanna Tomaszko-
wicz - mówi Anna Schumacher, 
kuratorka pleneru, która wybiera 
i zaprasza do udziału w wydarze-
niu artystów. W tym roku z Nie-
miec przyjechał Peter Zanony, 
ze Słowacji Pavol Hajduk i Jaro-

slav Martiš. Polskę reprezentowa-

li: Małgorzata Góra-Dereszow-

ska, Małgorzata Kapłan, Iwo-

na Jankowska Mihułowicz, Syl-

wester Stabryła, Andrzej Fron-

czak, Piotr Bies oraz Anna Schu-

macher. 
Powstały rzeźby w kamieniu 

i w drewnie, do tego sporo obra-

zów.

Anna Schumacher organi-
zowała swe autorskie plenery od 

2014 roku. Artyści spotykali się 
w górach, czterokrotnie tworzy-

li w Dolinie Chochołowskiej. Po-

tem były spotkania w stadninach, 
przykładowo malowali konie 

w Baborówku w Poznańskiem.

Plenerowe projekty przerwała 
pandemia. Po niej pomysł cyklicz-

nych, międzynarodowych plene-

rów odżył na nowo. Już w Javo-

rinie. Jak zaznacza pomysłodaw-

czyni i kuratorka, w dotychczaso-

wych plenerach brało już udział 
przeszło 40 profesjonalnych arty-

stów. Z Polski, Czech, Serbii, Nie-

miec i ze Słowacji.
- Zapraszamy profesjonali-

stów, ale czasem kogoś, kto chce 
się uczyć. W tym roku był to Ja-

T egoroczne „Dziadońcy-

ne granie” w hołdzie pa-

mięci wielkiej prymist-
ki Podhala Bronisławy Koniecz-

nej „Dziadońki” odbyło się w nie-
dzielę 24 listopada w Domu Lu-
dowym w Bukowinie Tatrzańskiej 
i było 18. z kolei. Spotkanie rozpo-
częło się od uroczystej Mszy św. 
i złożenia kwiatów na grobach bu-
kowiańskich muzykantów.

A sama Bronisława Koniecz-
na, z domu Dziadoń, urodziła się 
1 lipca 1894 r. na Łysej Polanie, 
gdzie jej ojciec Jędrzej Dziadoń 
był leśniczym. Od dziecięcych lat 
towarzyszyła jej muzyka. Grał jej 
ojciec, wuj i bracia. I ona też bar-
dzo chciała grać. Ze względu jed-
nak na niechęć ojca do jej pasji, 
bo „granie to nie zajęcie dla baby”, 
sięgała po skrzypce tylko pod jego 
nieobecność. Wielkim sprzymie-
rzeńcem dziewczynki okazał się 
jednak hrabia Władysław Zamoy-
ski, który zauważył jej wybitny ta-
lent. To on polecił hrabiemu Ba-
czyńskiemu przywieźć Bronce 
skrzypce z Wiednia, a jej ojca Ję-
drzeja przekonał, by nie zabraniał 
już córce grać. Częstym gościem 
w domu Dziadoniów był Bartło-
miej Obrochta - ojciec chrzest-
ny Bronki, u którego dziewczyn-

ka uczyła się gry na skrzypcach. 
I tak w wieku zaledwie 12 lat mała 

Bronka grała już w rodzinnej ka-

peli pierwsze skrzypce.

- Była niezwykłą kobie-

tą. Wiem, bo jako młody chło-

pak pobierałem u niej lekcje gry 
na basach - wspominał Józef Ba-

fia z Bukowiny Tatrzańskiej, któ-

ry na termin do Bronisławy Dzia-

doń-Koniecznej trafił za sprawą 
swojej kuzynki Stanisławy Gali-
cy-Górkiewicz i brata Stanisława 
Bafii. - Najpierw nauki u mistrzy-

ni zaczęła pobierać Stasia, potem 
jako sekund dołączył do niej mój 
brat, a że nie mieli basisty, zapro-

sili mnie - tłumaczył. Pamięta, że 
Dziadońka była osobą stanowczą 

i charakterną. - Lubiła, gdy do-

brze nam szło, wtedy opowiadała 
nam różne wice. Ale gdy zagrali-
śmy źle, potrafiła trzepnąć smycz-

kiem po łapach...
Z sentymentem i dużą daw-

ką nostalgii wspominała też swoją 
mistrzynię zasiadająca w jury Sta-

nisława Galica-Górkiewicz, która 
przyznała, że jako młoda dziew-

czyna nie potrafiła do końca do-

cenić kunsztu i wartości tego, co 
Bronisława Dziadoń-Koniecz-

na chciała przekazać młodszemu 
pokoleniu. - Ale byłam jej wierna, 
bo na lekcje gry chodziłam tylko 
do niej. I choć grałam inaczej, bo 
byłam przecież sobą, a nie nią, to 
słuchający mojego grania znaw-

cy muzyki wychwytywali te Dzia-

dońcyne nutki i mnie za nie nagra-

dzali - podkreślała.
W tym roku do „Dziadońcy-

nego grania” zgłosiło się sześć mu-

zyk w tradycyjnym trzyosobowym 
składzie (prym, sekund i bas): Be-

nedykta Koszarka z Bukowiny Ta-

trzańskiej, Zespołu Regionalnego 
„Regle” z Poronina, Gminnego 
Zespołu „Śtadra” z Szaflar, Woj-
ciecha Śliwińskiego z Poronina, 
Bartłomieja Bzdyka z Kościeli-
ska/Witowa i Mirosława Lassaka 
z Zębu. A wszyscy zgodnie pod-

kreślali, że „Dziadońcyne granie” 
to nie konkurs, a bardziej okazja 
do tego, żeby się spotkać, posłu-

chać, wymienić doświadczenia 
i po prostu pobyć razem.

- Brat Staszek już tu kiedyś 
był, Bartek chyba też, a ja jestem 
na „Dziadońcynym graniu” po raz 
pierwszy - wyjaśniał sekundzista 
Andrzej Bzdyk z rodzinnej muzy-

ki Bzdyków, w której prymista gra 
ze swoim ojcem i stryjem. I choć 
legendarnej Dziadońki osobiście 
nie znali, to mieli okazję poznać 
jej ucznia, nieżyjącego już Euge-

niusza Wilczka.
Zapytany o występ swojej 

kapeli basista Przemysław Las-

sak z muzyki Mirosława Lassaka 

z Zębu, wyjaśnił, że w tym roku 
do Bukowiańskiego Centrum Kul-
tury przyjechali akurat w takim 
składzie. - Gramy różnie, dobie-

ramy się w zależności do potrzeb. 
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Te słowa z tytułu nie 
zawsze się sprawdzają, 
ale ludzie gór to ludzie 
wolni, którzy w wielu 
przypadkach w górach 
pozostali na zawsze.

W 
piątkowy wieczór 

w Muzeum Palace 

w Zakopanem ta-

terników, przewodników, ratow-

ników TOPR wspominał histo-

ryk z Muzeum Tatrzańskiego 
Wojciech Szatkowski. Przedsta-

wił życiorysy i anegdoty z ży-

cia tych największych, najbar-
dziej znanych postaci związa-

nych z Tatrami. Postaci, których 
nie ma już wśród nas. Prelekcję 
uświetniły piosenki śpiewane 
przez Justynę Lasak, która grała 
też na gitarze z akompaniamen-

tem na skrzypcach w wykonaniu 
Bogusi Karpiel.

Swoją prezentację Woj-
ciech Szatkowski rozpoczął od 
Jana Krzeptowskiego Sabały, gó-

rala z krwi i kości, który legen-

dą stał się już za życia. Oprowa-

dzał po Tatrach wycieczki, stał 
się przyjacielem odkrywcy Za-

kopanego - dra Tytusa Chałubiń-

skiego. - Byli i tacy, którzy w jego 
czasach twierdzili, że Sabała nic 
nie robi, bo tylko z panami po Ta-

trach goni - mówił Szatkowski, 
przedstawiając Sabałę jako kogoś 
w stylu kulturalno-oświatowego 
opiekuna tatrzańskich wypraw. 

Smutkiem nie warto żyć
- W tamtych czasach zdoby-

cie szczytu nie było najważniej-
sze, najważniejsze było przeby-

wanie w górach i ten czas Saba-

ła znakomicie umilał. Opowieści 
Sabały były niezwykle barwne. 

Stara góralszczyzna wtedy powo-

li odchodziła. Wszyscy zapamię-

tali, jak w czasie wypraw Saba-

ła stawał na jakimś podwyższe-

niu, grał  na złóbcokach, później 
ogrzewał ręce w ognisku i zaczy-

nał opowiadać. Jego dewizą życio-

wą były słowa, że smutkiem nie 

jest warto żyć. Zmarł w willi Za-

cisze w Zakopanem, ale legen-

da została z nami do dziś - mó-

wił historyk.
Kolejną wielką postacią opi-

saną w czasie wieczoru był zało-

życiel TOPR, gen. Mariusz Za-

ruski „człowiek ze stali”, który 
swoje pasje dzielił między mo-

rze i góry. - Zaruski był wielkim 
autorytetem, jak mówił, był go-

towy o każdej porze roku i dnia 
iść w góry i ratować ludzi. Razem 
z żoną Izabelą Zaruską mieszkał 
w willi Krywań, gdzie małżon-

ka prowadziła pensjonat. Tam 
też organizowano seanse spiry-

tystyczne, na których bywali Pił-
sudski, Daszyński - opowiadał 
Wojciech Szatkowski. Jego du-

żym osiągnięciem było zdoby-

cie Koziego Wierchu i narciarski 
zjazd z tego szczytu na sprzęcie, 
który nijak się ma do naszych 
czasów. Wybuch II wojny świa-

towej zastał go we Lwowie. Tam 
ukrywał się, miał już ponad 70 
lat, więc ze względu na wiek nie 

brał udziału w działaniach wo-

jennych. We Lwowie został za-

denuncjowany do NKWD przez 
jednego z rodaków. Został aresz-

towany i przewieziony do więzie-

nia w Chersoniu, gdzie w 1941 
zmarł. Został pochowany wła-

śnie tam, a jego symboliczny grób 
znajduje się na Starym Cmenta-

rzu w Zakopanem.

Samotne wycieczki 
Karłowicza

W czasach Zaruskiego zgi-
nął w Tatrach wielki kompozy-

tor, taternik, miłośnik nart Mie-

czysław Karłowicz. To postać łą-

cząca świat gór ze światem muzy-

ki. Do Zakopanego trafił, bo dość 
miał środowiska warszawskiego. 
Jego kolejną pasją było fotografo-

wanie, szczególnie tatrzańskich 
turni. 

- Uwielbiał samotne wy-

cieczki, wszyscy którzy prze-

strzegają przed samotnymi wy-

cieczkami, nie mają racji. On ko-

chał estetyzm i Zakopane, a Za-

kopane pokochało jego - mówił 
historyk. W 1909 roku w lutym 
sprowadził do Zakopanego nowo-

czesny aparat fotograficzny, który 
zresztą zachował się w zbiorach 

Muzeum Tatrzańskiego. 8 lute-

go 1909 roku wybrał się na nar-
ciarską wyprawę w rejon Czar-
nego Stawu Gąsienicowego. Na-

padało wtedy bardzo dużo śnie-

gu. Przed wyprawą radził się Ma-

riusza Zaruskiego, którędy powi-
nien tam dotrzeć. Ten poradził 
mu, aby trawersował stoki Małe-

go Kościelca i w pewnym miej-
scu zjechał w dół. I to był niestety 
błąd. Karłowicza porwała lawina. 

Jest pochowany na warszawskich 
Powązkach, a na miejscu trage-

dii, niedaleko szlaku nad Czarny 
Staw znajduje się kamienna pły-

ta upamiętniająca śmierć kom-

pozytora.

Król tatrzańskich 
przewodników

Nieco ponad rok później Ta-

try zabrały inną ważną dla Tatr 
postać - Klimka Bachledę, króla 
przewodników tatrzańskich. Był 
on półsierotą, od dziecka praco-

wał fizycznie. Miał ogromny ta-

lent do wspinaczki, wynajdywał 
własne, nowe drogi taternickie. 
Zdobył ponad 30 najtrudniej-
szych szczytów w Tatrach, w tym 
zimą Gerlach. Mariusz Zaruski 
to jemu proponował funkcję na-

czelnika TOPR. Klimek odmó-

wił i został zastępcą generała.
Zginął w czasie akcji ratun-

kowej na północnej ścianie Jawo-

rowego Szczytu. W czasie akcji, 
w której brał też udział Zaruski, 
padał ulewny deszcz, biły pio-

runy, ze skał spływały kaskady 
wody. Zaruski zadecydował o wy-

cofaniu się ze ściany. Klimek roz-

wiązał linę, którą był połączony 
z naczelnikiem i poszedł na ra-

tunek sam. Porwała go kamienna 
lawina, jego ciało znaleziono do-

piero po dwóch dniach.
Bardzo młodo, bo w wie-

lu zaledwie 24 lat, w sierpniu 
1933 roku zginął w Tatrach je-

den z najwybitniejszych przed-

wojennych taterników Wiesław 
Stanisławski. Pochodził z nizin, 
z Lublina, a zmienił oblicze ta-

ternictwa atakując wiele naj-
trudniejszych ścian. Był auto-

rem aż 106 pierwszych przejść. 
Zginął pokonując razem z Wi-
toldem Wojnarem, wydawać by 
się mogło, łatwiejszą drogę na 
Kościółku w Dolinie Batyżo-

wieckiej. Nigdy nie dowiemy się, 
jak doszło do tego wypadku, bo 
razem z nim zginął jego partner 
Witold Wojnar. Być może ze-

szła wtedy kamienna lawina, być 
może co innego było przyczyną 
wypadku. Wiadomo, że Stani-
sławski wcale nie spadł z wiel-

kiej wysokości, na co wskazy-

wał stan odnalezionych dwa dni 
po śmierci zwłok.

- Śmierć Stanisławskiego to 
był wielki wstrząs dla ówcze-

snego środowiska taternickiego. 
Na dwa lata praktycznie wstrzy-

mano zdobywanie tatrzańskich 
ścian - mówił Wojciech Szat-
kowski.

Król tatrzańskich 
kurierów

W prezentacji nie mogło za-

braknąć króla tatrzańskich ku-

rierów Józefa Krzeptowskiego. 
On co prawda zmarł z przy-

czyn naturalnych - w 1971 roku 
w czasie wiatru halnego nie wy-

trzymało jego serce, ale był naj-
większym z kurierów, którzy 
w czasie II wojny narażali swo-

je życie, aby z Polski przez Ta-

try dostać się do Budapesztu. 
Trasę Krzeptówki - Tomano-

wa Przełęcz - Budapeszt po-

konał 58 razy i tyle samo razy 
wracał tą drogą. Po wojnie jako 
żołnierza Armii Krajowej wię-

ziono go przez trzy lata na Sy-

berii. Jako kurier zawsze docie-

rał do celu i taki też był w ży-

ciu prywatnym. Gdy zakochał 
się w 16-letniej Władzi, jej ro-

dzice nie chcieli nawet słyszeć 
o związku ze starszym męż-

czyzną. Krzeptowski po prostu 

porwał więc wybrankę, a gdy 
w końcu razem wracali z hal, 
szli już we trójkę, bo Władzia 
zaszła w ciążę.

W pogrzebie „Ujka” Krzep-

towskiego wzięły udział tłumy, 
było to prawdopodobnie ok. 10 

tysięcy osób, a ludzie wokół 
Starego Cmentarza, na którym 
odbywał się pogrzeb, wchodzi-
li na drzewa.

Wojciech Szatkowski wspo-

minał też dwóch bliższych na-

szym czasom tatrzańskich he-

rosów. Mówił o Piotrze Mali-

nowskim, nietuzinkowym, wy-

różniającym się strojem, oso-

bowością, naczelniku TOPR. 
Zmarł w wyniku zakażenia, któ-

re wdało się po banalnej, wy-

dawać by się mogło, operacji 
łąkotki. Wśród wymienionych 
nie mogło też zabraknąć Macie-

ja Berbeki, himalaisty, ale także 
artysty malarza, grafika, sceno-

grafa, którego śmierć na Broad 
Peaku sprzed 11 lat nadal tkwi 

w pamięci wszystkich ludzi gór, 
zakopiańczyków.

Tekst i fot.: Paweł Pełka

Ludzie gór zawsze umierają w ciszy

Wojciech Szatkowski w Muzeum Palace opowiadał m.in. o Wiesławie Stanisławskim i Józefie Krzeptowskim.

W tym roku minęła  
40. rocznica bestialskiego 
mordu na bł. ks. Jerzym 
Popiełuszce. Bywał on  
na Podhalu. Jednym z takich 
miejsc są Szaflary.

Ś wiadczą o tym  zapiski 

miejscowych sióstr za-

konnych, które odnoto-

wały, że po raz ostatni był on 
u nich w 1984 roku. To dlatego 
w przedsionku kościoła, miejscu 
ogólnie zawsze dostępnym, jest 
umieszczona tablica upamięt-

niająca jego wielokrotne poby-

ty w Szaflarach. 
Pod płaskorzeźbą jest tablicz-

ka, informuje ona, że bł. ks. Jerzy 
Popiełuszko w Szaflarach bywał 
na pewno w latach 1980-1984. 
Gościły go natomiast siostry 
ze Zgromadzenia Najświętsze-

go Imienia Jezus w swym klasz-

torze, zlokalizowanym w pobli-
żu parafialnego kościoła pw. Św. 
Andrzeja Apostoła. Niestety, jak 
się okazuje, siostry nie prowadzi-

ły szczegółowych zapisów jego 
wizyt, nie spodziewając się prze-

cież, że ksiądz Jerzy po latach zo-

stanie beatyfikowany...
Siostry mają jednak kilka 

wzmianek w swych księgach. 
Jedna jest datowana na 3 lutego 
1980 roku. Możemy się z niej 
dowiedzieć, że ks. Jerzy przyje-

chał do Szaflar z grupą 18 stu-

dentów z Warszawy, mieli to 
być „zwłaszcza”, jak to ujęto, 
studenci medycyny. Ostatni za-

pis jest z 1984 roku, bez konkret-
nej daty. Autorka tekstu napisa-

ła, że: „Znajomość nasza z ks. Je-

rzym Popiełuszko datuje się na 
1968 r. Kiedy po powrocie z woj-
ska nie mógł w dalszym ciągu 
kontynuować studiów w Semi-
narium Duchownym w Warsza-

wie na skutek krańcowego wy-

czerpania fizycznego. (…) Ks. 
Kardynał Wyszyński zwrócił 
się do naszego Zgromadzenia 
z prośbą o przyjęcie do naszego 
domu wypoczynkowego w Kry-

nicy Górskiej x. Alka (…) X… 
Jerzy, wówczas jako kleryk przez 
pół roku mieszkał z S.S. (siostra-

mi - przyp. red) pod jednym da-

chem w charakterze rekonwale-

scenta. Obopólne stosunki były 

bardzo miłe, serdeczne i życz-

liwe. Święcenia kapłańskie x. 
Alek otrzymał w 1972 roku i od 
tego czasu często spędzał urlo-

py wakacyjne u nas w Kryni-
cy Morskiej. (…) Parę razy 
był w naszym Domu w Szafla-

rach - przyjeżdżał na narty”.
Sprzęt narciarski, w tym 

buty i kijki zostawił pewnego 
razu u sióstr i już nigdy ich nie 
ubrał... W kronice możemy prze-

czytać, że: „Miał zamiar w przy-

szłości korzystać z aury zimo-

wej - zostawił swoje buty narciar-
skie i kijki od nart, ale przeszko-

dził mu stan wojenny. Buty nie 
doczekały się właściciela. A nam 
została miła pamiątka - relikwie 

po Męczenniku”. Po kilku latach 
od męczeńskiej śmierci siostry 
z Szaflar sprzęt przekazały do 
muzeum ks. Jerzego Popiełuszki, 
czyli archiwum parafii św. Stani-
sława Kostki w Warszawie. Mówi 
o tym z kolei notatka „oświadcze-

nie” siostry Danuty, przełożonej 

zgromadzenia, z 1 lipca 2005 
roku. Ks. Jerzy, bywając u sióstr 
w Szaflarach, miał swój pokój na 
parterze, koło refektarza. Modlił 
się w ich kaplicy…

Ponieważ ta historia nie była 
znana szerszemu gronu, szafla-

rzanie postanowili ją przypo-

mnieć. To przecież najpewniej 
w miejscowym kościele Mszę 
św. odprawiał dla mieszkańców 
kapelan „Solidarności” bł. ks. Je-

rzy Popiełuszko. Mobilizował ich 
do upamiętnienia jeden z para-

fian Marek Szala, artysta rzeź-

biarz, który przed laty poznając 
tę ciekawą historię, dążył do jej 
upamiętnienia wraz z ks. pro-

boszczem Kazimierzem Dura-

jem. Proboszcz bowiem podkre-

ślał, że skoro ks. Jerzy zostawił 
sprzęt narciarski, to znaczy, że 
chciał wrócić do Szaflar. Wrócił 
więc w formie płaskorzeźby, któ-

ra choć jest w przestrzeni kościo-

ła, to jednak w miejscu, które jest 
zawsze otwarte i czeka na każde-

go, kto zechce wejść i spojrzeć na 
bł. kapelana „Solidarności”.

BES

Popiełuszko odpoczywał w Szaflarach

Płaskorzeźba ks. Popiełuszki w kościele św. Andrzeja Apostoła w Szaflarach.
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Podczas wyjątkowego wieczoru w Białym Dunajcu spotkały się na scenie trzy pokolenia,  
by podzielić się swoimi pasjami.

Patrzcie na siebie z gwiazd

Popisy najmłodszego z „toniecników” -  Mikołaja Kułacha ze Stołowego. 

Seniorki śpiewały, tańczyły, recytowały, a nawet na scenie „pletły na drutach”.

Stanisław Staszel czyta „Małego Królewica”.

Na scenie Kina Giewont zaprezentowali się byli i obecni członkowie Szkolnego Zespołu 
Regionalnego „Budorze” z okazji jubileuszu 55-lecia działalności.

Budorze mają 55 lat

Budorze grają, śpiewają i tańczą już 55 lat.

Blisko dwie godziny 
w „nowym” kościele 
rozbrzmiewały utwory 
wykonywane przez chóry, 
zespoły i grupy młodzieżowe. 
W ten sposób muzycy 
wspominali swoją  
patronkę św. Cecylię. 

W 
niedzielę 24 listo-

pada w kościele 
Najświętszego Ser-

ca Pana Jezusa odbył się kolej-
ny raz Wieczór Cecyliański, zor-
ganizowany przez parafię, Mia-

sto Nowy Targ oraz Stowarzy-

szenie Muzyczne Chór „Echo 
Gorczańskie”. Przed liczną pu-

blicznością zaprezentowali się 
następujący wykonawcy: Mu-

zyczna Oazowa Grupa Jubile-

uszowa, Żeński Kwartet Wokal-
ny, Bukowiański Chór Parafial-
ny, Chór Credo, Chór Eligiusz, 
Chór Męski z parafii św. Kata-

rzyny w Nowym Targu i gospo-

darze, czyli Chór „Echo Gor-
czańskie”. W świątyni było sły-

chać różne pieśni religijne nie 
tylko w tradycyjnych interpre-

tacjach, za które muzycy zostali 
nagrodzeni brawami. 

Wszystkim za wspólne mu-

zykowanie podziękował ks. pra-

łat Władysław Zązel, który też 
podzielił się swoim talentem do 

śpiewania, i burmistrz Grzegorz 
Watycha. Artystów zapowiadała 

Teresa Barnowska. 

Tekst i fot.: 
Jan Głąbiński

Wieczór Cecyliański 

Wśród chórów byli i gospodarze, czyli „Echo Gorczańskie”.

„idziesz i liczysz 
naboje - ostatnie trzy.  
i nie chybisz już  
- to wiesz” - śpiewali 
nowotarżanie do dźwięków 
Miejskiej orkiestry Dętej. 

W 
Państwowej Szko-

le Muzycznej nie-

dzielny wieczór 24 
listopada upłynął na wspólnym 

koncertowaniu i śpiewaniu. To 
wszystko za sprawą Miejskiej 
Orkiestry Dętej, która wystąpi-
ła z repertuarem patriotycznym. 

Nie zabrakło „Roty”, „Pierw-

szej brygady” czy „Przybyli uła-

ni” i „Szarej piechoty”. Dźwięki 
wydobywające się z instrumen-

tów znakomitych członków or-

kiestry mieszały się z donośnym 
śpiewem uczestników wieczoru. 
Im to dłużej trwało, tym miało 
się wrażenie, że wszyscy się do-

piero rozkręcają.
Kapelmistrz Marcin Musiak 

zaprosił na scenę dzieci z Przed-

szkola Sióstr Serafitek, nieco za-

bawnie o dziejach polskiej histo-

rii opowiedział Stanisław Apo-

stoł. 

Koncert Nowotarskiej Or-
kiestry Dętej odbywał się w ra-

mach projektu Małopolskie Or-
kiestry Dęte 2024, dzięki temu 
udało się zakupić puzon oraz 
pulpity. Projekt został zrealizo-

wany przy wsparciu Wojewódz-

twa Małopolskiego. 
Tekst i fot.: 

Jan Głąbiński

Orkiestrowo  
i patriotyczne

Przedszkolaki wystąpiły na początku wspólnego muzykowania w duchu patrio-
tycznym. 

brał udział w wielu konkursach 
i festiwalach w kraju i zagrani-
cą (m.in. we Włoszech, Francji, 
Niemczech, Republice Czech, 
Słowacji, Hiszpanii i Węgrzech), 
odnosząc liczne sukcesy. Jest lau-

reatem Międzynarodowego Fe-

stiwalu Folkloru Ziem Górskich 
w Zakopanem i zdobywcą „Zło-

tej Ciupagi”.
Ma opracowane liczne pro-

gramy artystyczne o tematyce 
świątecznej, pasterskiej, zalot-
nej, weselnej oraz nawiązujący 
do nazwy zespołu typowo „bu-

darski” obrzęd - „Rózdzka na 

budowie”. Instruktorami zespo-

łu są Katarzyna Cukier i Kazi-
mierz Sobczyk.

Najlepsze życzenia, podzię-

kowania za kultywowanie trady-

cji oraz nagrodę jubileuszową 
w imieniu burmistrza Zakopa-

nego Łukasza Filipowicza złoży-

ła zespołowi wiceburmistrz Iwo-

na Grzebyk-Dulak.
opr.: pp

u roczyste obchody jubi-
leuszu w miniony pią-

tek rozpoczęła Msza 

św. w Sanktuarium Najświętszej 
Rodziny, po której udano się do 
Kina Giewont na występ zespo-

łu zrzeszającego uczniów i ab-

solwentów Zespołu Szkół Bu-

dowlanych im. dra Władysła-

wa Matlakowskiego.
Szkolny Zespół Regional-

ny „Budorze” założony został 
w 1969 roku przez nauczycieli 

ówczesnego Technikum Budow-

lanego: Wiesława Białasa, Bar-
barę Knapik i Wojciecha Brze-

gę, w celu rozwijania i kultywo-

wania folkloru podhalańskiego. 
W ciągu swojej ponad pięćdzie-

sięcioletniej działalności zespół 

na refleksje i wspomnienia - te 
niedawne z wyjazdu do Norwe-

gii i bardziej odległe, z dzieciń-

stwa seniorów.

Ten wyjątkowy wieczór udo-

wodnił, że pasje nie mają ogra-

niczeń wiekowych, bywają po-

dobne u tych najstarszych i naj-
młodszych. Pokazał też, że mło-

dzież i seniorzy mogą mile i cie-

kawie spędzać razem czas. Mogą 
znaleźć wspólny język, uczyć się 
od siebie i wspaniale uzupełniać. 
Posiady poprowadziła Bogumi-
ła Kułach, szefowa białodunajec-

kiej biblioteki.
„Posiady z pasją” odby-

ły się w ramach projektu ,,Qu-

esty - łączymy miejsca i poko-

lenia”, realizowanego wspólnie 
przez Gminny Ośrodek Kultu-

ry, Gminną Bibliotekę Publiczną 
w Białym Dunajcu i krakowską 
Fundację „Mapa Pasji”.

Pod koniec sierpnia grupa 
górali z gminy Biały Dunajec 
w ramach projektu odwiedziła 
Norwegię - to był wspólny wy-

jazd młodzieży i seniorów. Była 
to okazja do poznania ciekawych 
miejsc w tym kraju i mieszkań-

ców, uczestnictwa w warsztatach 
i podzielenia się swoimi pasjami.

Tekst i fot.: Beata Zalot

F ragmenty „Małego Kró-

lewica”, czyli „Małego 
Księcia” w tłumaczeniu 

na gwarę przez Stanisławę Tre-

bunię-Staszel przypomniał pod-

czas piątkowego wieczoru Sta-

nisław Staszel, jeden z seniorów 
dzielących się swoimi pasjami. 
Potem obtańcował wszystkie 

gaździnki, z nie mniejszą ener-
gią niż młodsi tancerze. Naj-
młodszy z toniecników - Miko-

łaj Kułach ze Stołowego swoje 
taneczne umiejętności zaprezen-

tował na „pniocku” ustawionym 

na środku sceny.
Dominika Białoń urzekła 

wszystkich śpiewem. Publicz-

ność usłyszała m.in. „Kocham 
cię życie” z repertuaru Edy-

ty Geppert.  Młodej wokalist-
ce akompaniował na gitarze Da-

riusz Gał.
Zofia Mieszczak przeczyta-

ła swój wiersz o białodunajcan-

ce. Amelia Wyrostek przywoła-

ła strofy Wisławy Szymborskiej, 
w których krakowska noblistka 
namawiała między innymi, by 
„Patrzeć na siebie z gwiazd”.

Trudno wymienić wszyst-
kich, którzy tańczyli, śpiewali, 

grali na instrumentach czy re-

cytowali wiersze. Był też czas 

nowy targ

eprasa.pl a9a7a19122
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wydarzenia pod patronatem tp

n Zakopiańskie 
malarstwo na szkle
Miasto Zakopane oraz 
Zakopiańskie Centrum 
Kultury - Centrum 
Kultury Rodzimej 
w willi Czerwony 
Dwór zapraszają na 
promocję albumu 
„Zakopiańskie 
malarstwo na 
szkle. Stanisława 
Czech-Walczak, 
Janina Czech-Kapłan, 
Bronisław Czech”.

T o piąty już album 
o zakopiańskiej witrochromii stanowiący doku-
mentację tej pięknej i wyjątkowo trudnej dzie-

dziny sztuki. Autorką tekstu jest prof. dr hab. Monika 
Golonka-czajkowska z uniwersytetu Jagiellońskiego 
w Krakowie. Prezentowane w nim obrazy pochodzą 
z kolekcji prywatnych, a ich fotografie wykonał Pa-
weł Murzyn. Album został wydany w językach: pol-
skim, angielskim, niemieckim i rosyjskim. 

Spotkanie promujące wydawnictwo odbędzie 
się w czwartek 28.11 w willi Czerwony Dwór w Zako-
panem (ul. Kasprusie 27). Poprowadzi je prof. dr hab. 
Monika Golonka-Czajkowska. Początek - godzina 18.

an

n Andrzejki 
z zespołem Skaldowie
Skaldowie to 
legendarna polska 
grupa muzyczna 
założona w 1965 roku 
przez braci Andrzeja 
i Jacka Zielińskich.

Ł ączą elementy mu-
zyki ludowej, kla-
sycznej, jazzu i roc-

ka, a na swoim koncie 
mają wiele ponadczaso-
wych hitów, w tym: „Prze-
śliczną wiolonczelistkę”, „Wszystko mi mówi, że mnie 
ktoś pokochał” oraz „Medytacje wiejskiego listono-
sza”. Te utwory stały się klasykami polskiej muzyki, 
a Skaldowie do dziś pozostają ikoną.

Koncert „Skaldowie i goście” odbędzie się w so-
botę 30.11 w Teatrze im. Stanisława Ignacego Witkie-
wicza w Zakopanem (ul. Chramcówki 15). Będzie oka-
zją do świętowania 80. urodzin oraz, ze względu na 
datę, również imienin Andrzeja Zielińskiego - jednego 
z współzałożycieli legendarnego składu.

Początek - godzina 20.
an

n Tatrzańskie Forum 
Gospodarcze

Tatrzańska Izba Gospodarcza zaprasza na 
Tatrzańskie Forum Gospodarcze - coroczne 
miejsce wymiany doświadczeń i dyskusji 
na ważne, nowe, czasem trudne tematy 
gospodarcze i społeczne.

T egoroczne forum dedykowane jest branży Ho-
RecA, sile napędowej naszej gospodarki i regio-
nu. W związku z tym, jak informują organizato-

rzy w zaproszeniu na to wydarzenie: „Rozszyfruje-
my i oswoimy „Trendy w turystyce w świecie VUCA”, 
odlecimy za sprawą i z najbliższego portu lotnicze-
go - Air Port Balice „Rozwój infrastruktury lotnisko-
wej i dywersyfikacja oferty przewozowej w Kraków 
Airport”, aby powrócić na ziemię do naszych hotela-
rzy. Na naszym parkiecie w panelu „HoTele - kreato-
rzy czy konsumenci” będziemy dyskutowali o hotelar-
stwie w gronie znanych i cenionych hotelarzy. W czę-
ści „UCIECZKA w GÓRY czy DO GÓRY” interdyscypli-
narnie o specjalizacji w turystyce, podyskutują cieka-
wi eksperci między innymi ze świata MICE, sztuki, tu-
rystyki. Natomiast uczestnicy panelu „Nie NA ŻARTy” 
przeniosą nas w świat kuchni. O smaku, czyli gastrono-
mii w triadzie: innowacja - doświadczenie - potrzeby, 
opowiedzą znani restauratorzy, szefowie kuchni i eks-
perci. W panelu „U podnóża GÓR” będziemy wspierać 
się finansowo i produktowo”.

 W panelach dyskusyjnych udział wezmą: dr hab. 
Agata Niemczyk - prof. uniwersytetu ekonomicznego 
w Krakowie, Katedra Turystyki, Akademia Nauk Sto-
sowanych Nowym Targu, instytut Finansów oraz Łu-
kasz Strutyński - prezes zarządu Międzynarodowe-
go Portu lotniczego im. Jana Pawła ii Kraków - Balice 
Sp. z o.o. (panel: TURYSTYKA zmieniającego się ŚWIA-
TA), Wiktor Wróbel - prezes zarządu spółki Nosalowy 
Dwór, Sebastian Nocuń - dyrektor generalny Bachle-
da Hotel Kasprowy****, Grzegorz Gacek - prezes za-
rządu Grupy Hotelowej HSP Management i Krzysz-
tof Jabłoński - właściciel Willi Elżbiecina (panel: HOTE-
le - kreatorzy czy konsumenci), Renata Kurnyta-Ko-
walska - dyrektor Regionu Masterlease Kraków Grupa 
PKo BP, Justyna Wilczyńska - regionalny menadżer ds. 
sprzedaży dla firm PKO Faktoring, Kinga Ligęza - dy-
rektor Regionu Kraków PKo leasing i Arkadiusz Wle-
kliński - członek zarządu Grupy JKK. Pro-Moto Kra-
ków autoryzowany dealer marek Jaguar land Rover 
w Krakowie (panel: u podnóża GóR), Paula Fande-
rowska - prezes Stowarzyszenia Konferencje i Kon-
gresy w Polsce, w-ce prezes Rady Przemysłu Spotkań 
i Wydarzeń Tugether, członek Rady Polskiej organiza-
cji Turystycznej, dr hab. Karol Gąsienica-Szostak - prof. 
Akademii Nauk Stosowanych w Nowym Sączu, Kate-
dra edukacji Artystycznej i Sztuk Wizualnych, Jakub 
Kajmowicz - ekspert w zakresie polityki energetycz-
nej i klimatycznej, publicysta energetyka24.com oraz 
Jan Krzeptowski Sabała - przewodnik tatrzański, edu-
kator, prelegent, youtuber (panel: uciecZKA w GóRy 
czy Do GóRy), a także Agnieszka epler - lady Kitchen, 
Małgorzata Wnuk - Karczma u Wnuka, Mateusz Ma-
linowski - Restauracja Bifalo Steakhouse, Sławek Kar-
daś - Restauracja Bubuja i Grzegorz Sołtys - Yama Su-
shi (panel: Nie NA ŻARTy).

Forum zaplanowano na piątek 29.11 w Zakopa-
nem - Hotel Belvedere, ul. Droga do Białego 3.

an

n Spotkajmy się 
w Muzeum Tatrzańskim

W czwartek 28.11 o godzinie 13 Muzeum 
Tatrzańskie zaprasza do Muzeum Palace 
na oprowadzanie kuratorskie Małgorzaty 
Taraszkiewicz-Zwolickiej po wystawie czasowej 
„Echa niewidzianych”.

W piątek z kolei (29.11) w Muzeum Kornela 
Makuszyńskiego - oddziale Muzeum Ta-
trzańskiego przy ul. Tetmajera 15 w Zako-

panem - odbędą się warsztaty „ornamenty podha-
lańskie na lampionach”. ich uczestnicy, a zajęcia prze-
znaczone są dla dzieci w wieku 5-8 lat, zapoznają się 
z podhalańskimi ornamentami, a następnie, inspiru-
jąc się nimi, sami wykonają ozdobny lampion. Choć 
zapisy na warsztaty nie są obowiązkowe, Muzeum 
zachęca do rezerwacji miejsc pod adresem: rezerwa-
cja@muzeumtatrzanskie.pl. Początek - godzina 16.30.

Wreszcie w środę 4.12 ponownie spotkamy się 
w Muzeum Palace, tym razem z Apoloniuszem Raj-
wą, który opowie o początkach jego rodu w Zakopa-
nem w latach 1922-1952. Jak czytamy w zaproszeniu 
na to wydarzenie, do przygotowania prezentacji za-
inspirowały go fotografie zachowane w albumach Jo-
anny Trzcińskiej, siostry jego mamy, która pod koniec 
lat 20. przyjechała do Zakopanego i rozpoczęła pra-
cę w piekarni „u Dańca”, natomiast druga siostra kil-
ka lat wcześniej, po zbudowaniu „Cieszynianki”, zna-
lazła tam zatrudnienie. Apoloniusz Rajwa zakończy 
ten okres wspomnień na latach szkolnych 1947-1952. 
Opowieść zilustrowana zostanie kilkudziesięcioma fo-
tografiami. Spotkanie w Palace zatytułowane „100 lat 
mojego rodu pod Tatrami. Opowieść biograficzna Apo-
loniusza Rajwy” rozpocznie się o godzinie 17.

an

n Zdjęcie 
inspirowane okładką 
książki Kornela 
Makuszyńskiego
Jeszcze tylko do 
piątku 6.12 zgłaszać 
można prace do 
konkursu „Żywa 
okładka” - zdjęcie 
inspirowane okładką 
książki Kornela 
Makuszyńskiego.

M iędzynarodo-
wy Konkurs 
Fotograficz-

ny „Żywa okładka” po 
raz czwarty już organizuje Szkoła Podstawowa im. 
K. Makuszyńskiego w Piekielniku. Skierowany jest do 
uczniów szkół podstawowych z terenu gminy czarny 
Dunajec oraz tych noszących imię Kornela Makuszyń-
skiego z kraju, a także do dzieci i młodzieży polonijnej.

Każdy uczestnik konkursu ma za zadanie wyko-
nać autorską fotografię inspirowaną okładką wybranej 
książki pisarza. Powinna ona zostać przygotowana tak, 
by uzyskana kopia była jak najwierniejszym odzwier-
ciedleniem oryginału. Do „żywej okładki” należy dołą-
czyć zdjęcie tej oryginalnej, która była inspiracją pracy.

Zdjęcie konkursowe wraz ze zdjęciem oryginalnej 
okładki należy dostarczyć osobiście lub przesłać pocztą 
na adres: Szkoła Podstawowa im. K. Makuszyńskiego, 
34-472 Piekielnik 202 z dopiskiem „Konkurs fotogra-
ficzny”; na odwrocie należy zamieścić metryczkę pracy, 
poszerzoną o hasło konkursowe. Dzieci i młodzież po-
lonijna prace konkursowe przesyłają mailem: piekiel-
nik.konkurs@gmail.com. Pełen regulamin znajdziecie 
na naszym portalu 24tp.pl w Kalendarium Wydarzeń.

an

n Songi Boba Dylana 
w Jaworkach
W piątek 29.11 Muzyczna Owczarnia 
w Jaworkach zaprasza na koncert Piotr Krupa 
Trio „Songi Boba Dylana”.

W trakcie koncertu usłyszymy piosenki 
z dwóch płyt Piotra Krupy - „Twój w pa-
mięci ślad” oraz niedawno wydanej „Sym-

fonii na muły, pociąg, deszcz”, poświęconych twór-
czości Dylana. Wszystkie w znakomitych tłumacze-
niach Andrzeja Jakubowicza i Jerzego Menela. Trio za-
gra w składzie: Piotr Krupa/gitara akustyczna, gitara 
„dobro”, mandolina, harmonijki ustne i śpiew, Bog-
dan Kołodziej/gitara elektryczna i banjo, oraz Anet-
te April/skrzypce.

W sobotę 30.11 w Jaworkach wystąpi też forma-
cja Złe Psy z przyjaciółmi. Koncert poświęcony będzie 
Andrzejowi Nowakowi.

an

n Muzyka 
pod Gontem
W piątek 29.11 w zakopiańskiej Karczmie pod 
Gontem cotygodniowy dancing z zespołem 
Watra.

Ś piewać będzie Agnieszka Jarzyna-Zielińska, cór-
ka leadera zespołu Skaldowie, której na klawi-
szach, a także wokalnie, towarzyszył będzie Ta-

deusz Gawlik.
W sobotę zaś, 30 listopada, Andrzejki z zespołem 

Ahaju Fusion Bolivia. Grupa prezentuje indiańską mu-
zykę etniczną z Ameryki Północnej i Południowej, ale 
też znane i lubiane melodie ballad i przebojów świa-
towych, w tym polskich, w aranżacji na fletnię pana 
oraz inne instrumenty, takie jak np. Quena, Zampońa, 
Toyo czy charango.

obydwa wydarzenia rozpoczną się o godzinie 
19 - ul. Kasprowicza 1a.

an

n Wieczór 
w Czerwonym Dworze

n Mam Wam coś 
do powiedzenia

Przed nami kolejne spotkanie z cyklu „Wieczór 
w Czerwonym Dworze”.

T radycyjnie odbędzie się Willi czerwony Dwór 
przy ul. Kasprusie 27 w Zakopanem. Zapraszamy 
na nie w poniedziałek 2.12 o godzinie 18. W trak-

cie o „Wszystkich ogrodach życia Anieli Gut-Stapiń-
skiej” opowie prof. dr hab. Anna Mlekodaj.

an

n Księżniczka 
na ziarnku grochu
Zapraszamy na 
spektakl teatralny 
przygotowany przez 
Studio Teatralne 
działające przy Szkole 
Podstawowej nr 1 im. 
Henryka Sienkiewicza 
w Szczawnicy.

B ędzie to „Księżnicz-
ka na ziarnku gro-
chu” - bajka mu-

zyczna na motywach ba-
śni J. Ch. Andersena, z tekstem Jana Brzechwy. Pierw-
szą odsłonę spektaklu, na który młodzi aktorzy zapra-
szają mieszkańców Szczawnicy, turystów i kuracjuszy, 
obejrzymy w czwartek 5.12 o godzinie 17 w sali wido-
wiskowej Dworku Gościnnego.

Wydarzenie ma cel charytatywny - wsparcie re-
habilitacji Wiktorii, uczennicy jednej ze szczawnickich 
szkół podstawowych. Mile zatem będzie widziana do-
browolna „cegiełka”.

an

kina  
i teatry

zakopane
n KINO „SOKÓŁ” DIGITAl 3D, ul. Orkana 2, 18 20 
140 40, kinosokol.z-ne.pl
l 28.11, 15.10 i 20.00 Gladiator 2, 18.00 PREMIERA! 
Vaiana 2
l 29.11-1.12, 11.20, 15.40 i 17.40 Vaiana 2, 13.20 Li-
sty do M. Pożegnania i powroty, 19.40 Gladiator 2
l 2.12, 13.20 Listy do M. Pożegnania i powroty, 15.40 
i 17.40 Vaiana 2, 19.40 Gladiator 2
l 3.12, 13.20 Listy do M. Pożegnania i powroty, 15.40 
i 17.40 Vaiana 2, 19.40 Dawid Podsiadło (dokumental-
ny)
l 4-5.12, 13.20 listy do M. Pożegnania i powroty, 
15.40 i 17.40 Vaiana 2, 19.40 Gladiator 2
n KINO „GIEWONT” REAl 4K, ul. Kościuszki 4, 18 
201 53 04, kinogiewont.pl
l 28.11, 13.00 Paddington w Peru (2D/dubbing), 
14.45 Listy do M. Pożegnania i powroty (2D/oryginal-
ny), 17.00 PREMIERA! Vaiana 2 (2D/dubbing), 19.15 
Gladiator 2 (2D/napisy)
l 29.11-5.12, 12.30 Paddington w Peru (2D/dub-
bing), 14.30 i 16.30 Vaiana 2 (2D/dubbing), 18.30 Listy 
do M. Pożegnania i powroty (2D/oryginalny), 20.45 
PREMIERA! Diabeł (2D/oryginalny)
n KINO „MIEJSCE” (sala studyjna kina „Sokół), ul. 
orkana 2
l 28.11, 13.50 Paddington w Peru, 16.00 Prawdziwy 
ból, 18.00 Simona Kossak, 20.00 Anora
l 29.11-1.12, 13.00 Paddington w Peru, 15.15 Pod 
wulkanem, 17.20 Anora, 20.00 Simona Kossak
l 3-4.12, 15.15 Pod wulkanem, 17.20 Anora, 20.00 
Simona Kossak
n TEATR IM. ST. I. WITKIEWICZA, ul. chramców-
ki 15, bilety on line: witkacy.pl. Kasa czynna wt.-sob. 
10-14 (info: 600 00 15 14).
l 28.11, 10.00 Gościnnie w Teatrze - Teatr Lalek RAB-
cio - ZiMoWA PRZyGoDA - spektakl dla dzieci od lat 
3/Witkacy Atelier
l 28.11, 19.15 Maryna Łapińska - Pani na Morskim 
oku - Spotkanie z cyklu: Witkacowskie indywiduum 
Poszczególne/Scena Witkacego
l 30.11, 20.00 SKAlDOWIE I GOŚCIE - koncert an-
drzejkowy z okazji 80. urodzin Andrzeja Zielińskiego/
Scena Witkacego
l 4.12, 16.30 Z cyklu: Tatrzańskie. Część I: NA PRZE-
ŁĘcZy/Scena Witkacego

nowy targ
n KINO „TATRY”, ul. Jana Kazimierza 17, kino.nowy-
targ.pl. 18 26 626 24, kinotatry@nowytarg.pl
l 28.11, 13.20 Paddington w Peru, 15.15 i 17.15 Va-
iana 2, 19.15 Gladiator 2, 21.45 Listy do M. Pożegna-
nia i powroty
l 29.11, 11.30, 13.20, 15.10 i 17.00 Vaiana 2, 19.00 
Gladiator 2, 21.30 PREMIERA! Diabeł
l 30.11, 11.10, 13.00, 15.00 i 17.00 Vaiana 2, 19.00 
Gladiator 2, 21.30 Diabeł
l 1.12, 10.20 Paddington w Peru, 12.10, 14.00, 16.00 
i 18.00 Vaiana 2, 20.00 Listy do M. Pożegnania i po-
wroty, 22.15 Gladiator 2
l 2.12, 15.15 i 17.00 Vaiana 2, 18.50 Diabeł, 20.45 
Gladiator 2
l 3.12, 13.00 Gladiator 2, 15.30 i 17.20 Vaiana 2, 19.15 
PREMIERA! Dawid Podsiadło (dokumentalny, muzycz-
ny), 21.15 Diabeł
l 4.12, 11.00 Paddington w Peru, 14.30 i 16.20 Vaiana 
2, 18.15 Gladiator 2, 20.45 Diabeł
l 5.12, 15.20 i 17.10 Vaiana 2, 19.00 PREMIERA! Sa-
nah. Na stadionach (dokumentalny, muzyczny), 21.00 
listy do M. Pożegnania i powroty

raBka-zdrÓj
n TEATR lAlEK „RABCIO”, ul. Orkana 3C, 18 26 77 
648, rabcio.pl
l 29.11, 10.15 luna
l 30.11, 11.00 luna

wydarzenia

zakopane
n Nosalowy Dwór Resort & SPA, ul. o. Balzera
l 28.11, 12.00 XI KONFERENCJA TEMATYCZNA: 
„ARcHiTeKT(A) MiSJA PuBlicZNA”
n Muzeum Palace (Oddz. M. Tatrzańskiego), ul. T. 
chałubińskiego 7. CZYNNE: środa-niedziela 10-18. Wy-
stawa czasowa: VAleNTyN oDNoViuN „ecHA Nie-
WiDZiANycH” (do 28.02.25).
l 28.11, 13.00 OPROWADZANIE KURATORSKIE 
Małgorzaty Taraszkiewicz-Zwolickiej po wystawie 
„echa niewidzianych”
l 4.12, 17.00 100 LAT MOJEGO RODU POD TA-

TRAMI. OPOWIEŚĆ BIOGRAFICZNA APOLONIU-

SZA RAJWY
n Willa Czerwony Dwór - Centrum Kultury Ro-
dzimej, ul. Kasprusie 27. CZYNNA: pn.-sob. 10-17 
(oprócz środy). Malarstwo na szkle zakopiańskich ar-
tystów - wystawa stała, Galeria Sztuki ludowej. Wy-
stawa czasowa: SZAFiRoWe SAcRuM GRAŻyNy 
MARuSARZ.
l 28.11, 18.00 PROMOCJA ALBUMU „Zakopiańskie 
malarstwo na szkle. Stanisława czech-Walczak, Janina 
czech-Kapłan, Bronisław czech”
l 2.12, 18.00 WIECZÓR W CZERWONYM DWO-

RZE: „Wszystkie ogrody życia Anieli Gut-Stapińskiej”. 
Prowadzenie: prof. dr hab. Anna Mlekodaj
n Muzeum Kornela Makuszyńskiego (oddz. M. 
Tatrzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 2012263. CZYNNE: 
wt.-pt. 9-17, sob. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem filii). Muzeum biograficzno-lite-
rackie w willi „opolanka”.
l 29.11, 16.30 ORNAMENTY PODHALAŃSKIE NA 
LAMPIONACH. Warsztaty przeznaczone dla dzieci 
w wieku 5-8 lat. Zapisy nie są obowiązkowe, ale orga-
nizatorzy zachęcają do rezerwacji miejsc pod adresem 
rezerwacja@muzeumtatrzanskie.pl

n Hotel Belvedere****, ul. Droga do Białego 3
l 29.11 XXIV TATRZAŃSKIE FORUM GOSPODAR-

CZE. Panele dyskusyjne: - TuRySTyKA zmieniające-
go się ŚWIATA, - HOTELE - kreatorzy czy konsumen-
ci. Rola hoteli w kształtowaniu doświadczeń turystycz-
nych, - u podnóża GóR. Panel interdyscyplinarny: in-
stytucje finansowe jako realni partnerzy przedsiębior-
ców, - uciecZKA w GóRy czy Do GóRy. Panel inter-
dyscyplinarny: Specjalizacja w turystyce kluczem do 
sukcesu, - Nie NA ŻARTy. Panel dyskusyjny: Smak, 
czyli o gastronomii w triadzie: innowacja - doświad-
czenie - potrzeby
n Centrum Edukacji Przyrodniczej TPN, ul. cha-
łubińskiego 42a, 18 20 23 312, cep@tpn.pl. CZYNNE: 
pon.-sob., 8-15, ostatnie wejście o godz. 14. Rezerwa-
cja bezpłatnych wejść: www.biletcep.tpn.pl. Spacer 
edukacyjny, makieta Tatr i inne. 
l 29.11, 17.00 SPOTKANIE AUTORSKIE poświęcone 
książce „Kultura ludowa Górali Podhalańskich”
n Karczma Pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l 29.11, 19.00 ZESPÓŁ WATRA - dancing
l 30.11, 19.00 ANDRZEJKI - gra Ahaju Fusion Boli-
via - latino music
n Kawiarnia Kawa & Kultura - Stacja Kultura Zako-
pane, ul. chramcówki 35
l 30.11, 18.00 KONCERT: Andrzejki  z inTarg Blues
n Cafe Bar Appendix, ul. Kościuszki 3 (wejście obok 
baru Grota)
l 30.11, 21.30 KONCERT ANDRZEJKOWY: Seba-
stian Atrament
n Hotel „Antałówka”, ul. Wierchowa 2
l 5.12, 10.00 XVII MIĘDZYNARODOWE FORUM 
GÓRSKIE: - Przywitanie zebranych gości, - Tytułem 
wstępu - prof. Stanisław Hodorowicz, - „Podhalanie 
na frontach I wojny światowej na przykładzie miesz-
kańców gmin powiatu tatrzańskiego” - prelekcje po-
prowadzą: lesław Dall, Maria Krzeptowska-Jasinek, 
Bronisław chowaniec-lejczyk, Andrzej Jacek No-
wak, - Przerwa kawowa - prezentacja programu „Ru-
kowanie” nagranego przez Zespół Regionalny „Bio-
łodunajcanie”, - dr hab. Stanisława Trebunia-Staszel, 
prof. uJ - „Kobieta w obliczu wojny”, - Panel dyskusyj-
ny, zakończenie Forum, - Poczęstunek
n Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdańskiego 16 
(codz. po umówieniu: 182066969, 695482204). 
Czynna od lipca 1976 r. Po śmierci artysty w 1980 r., 
prowadzi ją syn, rzeźbiarz Marcin Rząsa.
l 5.12, 17.30 WIDZIMY SIĘ U RZĄSÓW: Spotka-
nie/ panel dyskusyjny, w którym wezmą udział człon-
kowie pleneru „ZA/RYSY FORM/Y - rzeźba współcze-
sna wobec unikatowej przyrody tatrzańskiej” i zapro-
szeni goście

KOŚCIELISKO
n Gminny Ośrodek Kultury Regionalnej Kościeli-
sko, Nędzy-Kubińca 136. CZYNNY: pn.-pt. 9-16. Wy-
stawa czasowa: Z MoJeGo oKNA. Wystawa malar-
stwa na szkle Marii Dudek (28.11.24-12.01.25)
l 28.11, 18.00 ZDOBYWCY NA SZLAKU I NA 
PLANSZY. Spotkanie integracyjne i promocja gry 
„Zdobywcy. Tatry dla każdego”
l 3.12, 14.00 ŚWIATŁO W KOLORZE. Warsztaty 
tworzenia „witraży” w ramach projektu „ABc Archi-
tektury - nauka poprzez doświadczenia”
l 4.12, 18.00 PROMOCJA ALBUMU „Zakopiańskie 
malarstwo na szkle. Stanisława czech-Walczak, Janina 
czech-Kapłan, Bronisław czech”

poronin
n Gminny Ośrodek Kultury - Wańkówka, ul. J. Pił-
sudskiego 2
l 3.12, 19.00 POSIADY Z CYKLU „4 ŻYWIOŁY 
W KULTURZE PODHALA”: Ziemia

Bukowina tatrzaŃska
n Bukowiańskie Centrum Kultury - Dom ludowy, 
ul. Kościuszki 87, 18 20 77 221, biuro@domludowy.pl, 
www.domludowy.pl. CZYNNE: pn.-pt. 8-16.
l 1.12, 18.00 ZŁO DOBREM ZWYCIĘŻAJ. Spektakl 
ku pamięci bł. księdza Jerzego Popiełuszki w wykona-
niu harcerzy z drużyn z Bukowiny Tatrzańskiej, Jurgo-
wa i Rabki-Zdroju, z towarzyszeniem chóru in Nomi-
ne z Jurgowa
l 3.12, 18.00 PROMOCJA ALBUMU „Zakopiańskie 
malarstwo na szkle. Stanisława czech-Walczak, Jani-
na czech-Kapłan, Bronisław czech”

nowy targ
n Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąclecia 37
l 28.11, 19.00 KULTURALNA STREFA KOBIET: Stro-
ik adwentowy ze świecami. Zapisy: tel. 663349013, 
email: pracownia.pod.smrekami@gmail.com/Sala pla-
styczna McK
l 28.11, 19.00 KRÓLEWSKI BALET KLASYCZNY: 
Dziadek do orzechów/Sala widowiskowa McK
l 29.11, 19.00 STAND-UP: Grzegorz Dolniak/Sala 
widowiskowa McK
l 30.11, 18.00 OPERETKA: „Księżniczka czardasza” 
e. Kálmána/Sala widowiskowa McK
n Muzeum Drukarstwa, ul. Sobieskiego 4. CZYN-
NE: wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. W muzeum od-
tworzono dawną oficynę drukarską na wzór prowa-
dzonego od 1898 roku zakładu Ignacego Borka, z ory-
ginalnymi maszynami. Wystawa czasowa: PRoF. JóZeF 
MROSZCZAK. ŻYCIE I TWÓRCZOŚĆ W TRZECH ROZ-
DZiAŁAcH.
l 29.11, 17.00 SPOTKANIE z Jerzym Brukwickim 
„Kartki pocztowe z okresu stanu wojennego”
n Spółdzielczy Dom Kultury, ul. Kopernika 12
l 3.12, 17.00 PREZENTACJA TOMIKU WIERSZY „W 
ŚWIECIE POETYCKICH MYŚLI” ADAMA KWIATKA. 
Prowadzenie: Jacek Sowa, oprawa muzyczna: Stani-
sław Kita
n Państwowa Szkoła Muzyczna im. F. Chopina
l 5.12, 18.00 KONCERT NADZWYCZAJNY 
„MISTRZ I UCZEŃ”. Wykonawcy: Mariusz Paty-
ra - skrzypce, wyróżnieni uczniowie biorący udział 
w warsztatach skrzypcowych, Jarosław olszew-
ski - fortepian

Łopuszna
n Gminny Ośrodek Kultury
l 30.11 JUBILEUS 10-LECIO DZIAŁANOŚCI ZESPO-

ŁU GÓRALSKO BRAĆ: 17.00 msza w kościele pw. Trój-
cy Przenajświętszej w Łopusznej, 18.00 spotkanie jubi-
leuszowe w GoK - program artystyczny

Kolejne spotkanie 
z cyklu „Mam Wam 
coś do powiedzenia” 
w czwartek 28.11.

Z apraszamy na nie do 
Galerii Sztuki BWA 
JATKi w Nowym Tar-

gu, ul. Kościuszki 4 - o/ Ma-
łopolskiego centrum Kultu-
ry SoKóŁ w Nowym Sączu.

o „Szczególnych przy-
padkach plakatów „Solidarności” z lat 80. XX wieku” 
mówił będzie Jerzy Brukwicki, a opowieść swą zilustru-
je pokazem multimedialnym. Początek - godzina 18.

an

eprasa.pl a9a7a19122
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yBiaŁka tatrzaŃska
n Hala sportowa
l 30.11 i l 1.12, 9.00 KOTELNICA CUP III. Rocznik 
2013 - nowa formuła

jaBŁonka
n Orawskie Centrum Kultury
l 29.11, 19.00 KONCERT JUBILEUSZOWY Z OKA-

ZJI 25-LECIA ZESPOŁU REGIONALNEGO „OWCOK”
l 30.11, 18.00 SPEKTAKL: ŻONA DO ADOPCJI. 
W obsadzie m.in.: olga Borys, Jakub Wons, Tomasz 
Piątkowski i Katarzyna Kołaczek
l 5.12, 15.00 WARSZTATY ŚWIĄTECZNE DLA 
DZIECI: Sznurkowe aniołki - zapisy: 728 954 624 (dla 
dzieci od lat 5, liczba miejsc ograniczona)

zuBrzyca gÓrna
n Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. CZYNNE 
(do 30.09): codziennie 9-15 (poniedziałek jest dniem 
bezpłatnym, możliwe jest zwiedzanie bez wnętrz). 
ekspozycje obrazują życie różnych warstw społecz-
nych na Orawie na przestrzeni XVIII-XX w., wiejskie 
zakłady przemysłowe: olejarnię, folusz, tartak i kuź-
nię. Kościół pw. Matki Boskiej Śnieżnej. Wystawa cza-
sowa: DWóR MoNiAKóW. W 420. rocznicę powsta-
nia pierwszych zrębów jednej z najstarszych sadyb na 
Podtatrzu” (plebania z Podwilka).
l 28.11, 15.00 WIECZÓR LITERACKI XLV KONKUR-

SU LITERACKIEGO IM. PIOTRA BOROWEGO. W pro-
gramie: ogłoszenie werdyktu jury konkursu, prezenta-
cja laureatów konkursu (czarna Karczma)

zawoja
n Babiogórskie Centrum Kultury i Gminna Biblio-
teka Publiczna, Zawoja Centrum, tel. 33 877 50 66
l 29.11 LEGO KIDS. Grzybobranie z klocków, czy-
li jak znaleźć LEGO jesienią: 16.00 I grupa, 17.15 II gru-
pa (zapisy)
l 30.11, 10.00 KLUB SZACHOWY W BIBLIOTECE 
+ SZALONY PLAKAT. Warsztaty tworzenia plakatów 
dla młodzieży (zapisy)

MakÓw podhalaŃski
n Makowskie Centrum Kultury, ul. 3 Maja 51
l 28.11, 14.00 KONCERT MeeT & GReeT - ARiA 
MARTelle - DlA eMilKi
l 29.11, 19.00 „ZAPLĄTANI” WOJTEK CUGOWSKI. 
Andrzejkowy koncert
l 5.12, 18.00 KOCIOŁ CZYLI GULASZ MUZYCZ-

NO-SŁOWNY. Wystąpią: Kamila Krzeszowiak, Monika 
Stec, oliwka Fujak, Zbigniew Kowalski, Tomasz Wala. 
organizatorzy proszą o datki na rzecz emilki
n Miejska Biblioteka Publiczna. Galeria Paczo-
sówka, ul. Kościuszki 5
l 30.11, 10.00 WZORY HAFTÓW MAKOWSKICH. 
Promocja wzornika. Spotkanie poprowadzi Aleksan-
dra Syc

raBka-zdrÓj
n Galeria MOK „Pod lilianną”, ul. Nowy Świat 1, 18 
267 66 26. W jednej z najstarszych rabczańskich wil-
li „Lilianna” (1880 r.) mieści się galeria twórców ludo-
wych, którzy zapraszają na wystawę i warsztaty.
n Willa „Anioł”, ul. Parkowa 5. Galeria „Pod Anio-
łami”
l 28.11, 13.30 FINISAŻ WYSTAWY MALARSTWA 
ZOFII DUBIEL „Kolory wspomnień”
l 29.11, 18.00 PODRÓŻNICZY WIECZÓR AUTOR-

SKI PATRYCJI BONDARCZUK „indie. Moja podróż do 
serca kultury” - opowieści z podróży po Indiach i Sri 
lance, degustacja indyjskiej herbaty, klimat orientu

Mszana dolna
n Miejski Ośrodek Kultury, ul. Jana Pawła II 1
l 28.11, 17.00 OTWARCIE WYSTAWY FOTOGRA-

FICZNEJ: PRZYRODNICZA HISTORIA GORCÓW ZA-

PISANA W KRAJOBRAZIE. Wystawę będzie można 
oglądać do końca stycznia 2025 roku
n Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Piłsudskiego 
58a
l 29.11, 17.00 MELODIE JESIENI W BIBLIOTECE. 
Muzyka na żywo w wykonaniu Joanny Matykiewicz 
przy akompaniamencie Mateusza Smardza

szczawnica
n Dworek Gościnny, Park Górny 7
l 29.11, 18.00 KONCERT NA ŻYWO: Fryderyk Wi-
niarski (Jazz Bar)
l 30.11, 18.00 ZABAWA ANDRZEJKOWA - DJ, je-
dzenie, wróżby (rezerwacje)
l 5.12, 17.00 KSIĘŻNICZNA NA ZIARNKU GRO-

CHU - spektakl Studia Teatralnego Jedynka i SP nr 1 
w Szczawnicy (dla mieszkańców Szczawnicy, gości 
i kuracjuszy)

jaworki
n Muzyczna Owczarnia, ul. Biała Woda 13, 18 262 
22 66, 530 434 883
l 29.11, 20.00 KONCERT: Piotr Krupa Trio - Songi 
Boba Dylana
l 30.11, 20.00 KONCERT: Złe Psy i Przyjaciele

muzea  

i zabytki
zakopane

n Muzeum Tatrzańskie im. Dra Tytusa Chałubiń-
skiego, ul. Krupówki 10, gmach główny. CZYNNE: po-
niedziałek-środa 12-20, w pozostałe dni 10-18. mu-
zeumtatrzanskie.pl. Gmach muzeum to cenny zabytek 
architektury w stylu zakopiańskim, zbudowany w la-
tach 1913-1922 wg planów St. Witkiewicza (elewacja) 
i Fr. Mączyńskiego (projekt techniczny).
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego - Inspiracje im. 
Marii i Bronisława Dembowskich - Chałupa Gąsie-
niców Sobczaków (oddz. M. Tatrzańskiego), Droga 
do Rojów 6. CZYNNE: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Chałupa położo-
na nieopodal słynnej z zabytkowej zabudowy ul. Ko-
ścieliskiej, to jeden z najcenniejszych zabytków bu-
downictwa ludowego w Zakopanem. 
n Muzeum Harcerskie im. Olgi i Andrzeja Mał-
kowskich, willa czerwony Dwór, ul. Kasprusie 27, 
CZYNNE: soboty 10-16. W innych terminach i godz. tel. 
608 438 794.

n Muzeum Jana Kasprowicza na Harendzie, 18 
20 68 426. NIECZYNNE: 19.11-9.12. CZYNNE: wt.-sob. 
9.15-15.15 (przerwa 13-14). Pamiątki po poecie i jego 
rodzinie. Wnętrza mieszkalne pozostawiono w ta-
kim stanie, jak przekazała je zmarła w 1968 r. Maria 
Kasprowiczowa. Dostępne dla zwiedzających mau-
zoleum Jana Kasprowicza w parku przylegającym do 
muzeum.
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Stanisława 
Witkiewicza w „Kolibie” (oddz. M. Tatrzańskiego), 
ul. Kościeliska 18, 18 26 37 065. CZYNNE: wt.-niedz. 10-
18 (ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). 
Pierwszy dom w stylu zakopiańskim wybudowany wg 
projektu i pod nadzorem Stanisława Witkiewicza. Bu-
dowa datowana jest na lata 1892-1893. Po remon-
cie udostępniono wnętrza w najstarszej części obiek-
tu, które zaaranżował Władysław Hasior na począt-
ku lat 90. XX wieku. Wystawy w skrzydle zachod-
nim: na parterze - poświęcona powstaniu i rozwojowi 
stylu zakopiańskiego na tle sztuki europejskiej; na pod-
daszu - poświęcona twórcy pierwszego polskiego sty-
lu narodowego Stanisławowi Witkiewiczowi. Wystawa 
czasowa: KLAUDIA KOT „ZAKOPANE: ŚCIEŻKI TRADY-
CJI I WSPÓŁCZESNOŚCI” (do 28.02.25).
n Zespół Dworsko-Parkowy, Kuźnice 1. Wysta-
wa czasowa: „ZAMOYSCY - SPICHLERZ WARTOŚCI” 
w stulecie śmierci hrabiego Władysława Zamoyskiego, 
który został ogłoszony Patronem Roku 2024, opowieść 
o jego życiu i wartościach, którymi się kierował two-
rząc niezliczone dzieła dla ochrony Tatr i rozwoju Za-
kopanego (31.12).
n Muzeum Karola Szymanowskiego w wil-
li „Atma”, ul. Kasprusie 19. CZYNNE: wt. (dzień bez-
płatnego wstępu) i sob. 10-17, śr.-pt. i niedz. 10-16, 
codz. 13-13.30 przerwa techniczna. Ekspozycja: Infor-
macje o życiu i twórczości kompozytora, zachowane 
po nim rzeczy osobiste, rekonstrukcja gabinetu.
n Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i kościół, ul. 
Kościeliska. Na zakopiańskim starym cmentarzu spo-
czywa m.in. pierwszy proboszcz zakopiański ks. Józef 
Stolarczyk, muzyk Jan Krzeptowski Sabała, pisarz Kor-
nel Makuszyński.

chochoŁÓw
n Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania Chocho-
łowskiego (oddz. M. Tatrzańskiego), chochołów 75. 
NIECZYNNA DO ODWOŁANIA. W zabytkowej cha-
łupie należącej niegdyś do zamożnego gospodarza 
Jana Bafii.

orawka
n Kościół św. Jana Chrzciciela. Najstarszy kościół 
katolicki na Górnej Orawie. Parafiaorawka.pl. CZYN-
NY - zwiedzanie tylko z przewodnikiem: sob. 9.30-
17.30, niedz. 11.30-16, w pozostałym czasie możliwe 
w grupach powyżej 15 osób po wcześniejszym (przy-
najmniej jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, 
orawka.kosciol@gmail.com. 

nowy targ
n Muzeum Podhalańskie im. Czesława Pajer-
skiego, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. CZYNNE: 
pon. 10-18 (bezpłatne zwiedzanie wystaw stałych), 
wt.-pt. 9-17, sob. 9-14, facebook.com/muzeum.pod-
halanskie. Wystawy stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy 
Targ na przełomie XIX i XX wieku, miasto którego już 
nie ma” i „Jan Paweł II - Miasto Nowy Targ; przeszłość 
i obecność”. Wystawa czasowa: ECCE HOMO - OSO-
BA i TWARZ. RoDZiNA KuPcóW Z PoRoNiNA. Ma-
larstwo dra Artura Kapturskiego.
n Budynek Wieży Wodnej, obok dworca kolejo-
wego, ul. Kolejowa 164. Wstęp wolny. Ekspozycja po-
święcona historii linii kolejowej Nowy Targ - Królewia-
ny. CZYNNY: pn.-pt. 8-16.
n Izba Pamięci Zimnej Wojny i Komunizmu 
„Izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. Kontakt z opro-
wadzającym: 18 26 112 78, 795 591 442. 

Łopuszna
n Dwór w Łopusznej (oddz. M. Tatrzańskiego). 
NIECZYNNY. Dawna siedziba szlacheckich rodzin li-
sickich, Tetmajerów i lgockich. Dwór wybudował ok. 
1790 r. Romuald Lisicki, konfederat barski. 
n Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischnera przy Go-
K-u. CZYNNA: wt.-pt. 10-17, sob. 10-16. Ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem.

czarna gÓra
n Zagroda Korkoszów (oddz. M. Tatrzańskiego), 
Za Górą 86. CZYNNA: środa-niedziela 10-16, ponie-
działek-wtorek nieczynna. Drewniana zagroda należą-
ca niegdyś do tutejszej zamożnej rodziny Korkoszów.

jurgÓw
n Zagroda Sołtysów (oddz. M. Tatrzańskiego), Jur-
gów 215. CZYNNA: środa-niedziela 10-16, poniedzia-
łek-wtorek nieczynna. ubogie gospodarstwo spi-
skie. Zagrodę Sołtysów wybudował w 1861 r. pradziad 
ostatniego właściciela, Jakuba Sołtysa.

niedzica
n Muzeum - Zespół Zamkowy w Niedzicy, Stowa-
rzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 26 29 480, 26 
29 489, 26 29 473, zamekniedzica.pl. CZYNNE: wto-
rek-niedziela 9-16 (ostatnie wejście 15.30), poniedzia-
łek - nieczynne. Zachowany historyczny układu i cha-
rakteru obiektu. We wnętrzach: meble, obrazy, bibelo-
ty z XVII-XX w., grafiki i fotografie z XIX-XX w. oraz 
przedmioty z badań archeologicznych. 
n Wozownia. CZYNNA. Pawilon w pobliżu zam-
ku. ekspozycja zabytkowych pojazdów konnych z lat 
1900-1939.

czorsztyn
n Zamek Czorsztyn. Zachowane i częściowo utrwa-
lone ruiny zamku średniego i górnego, renesansowa 
Baszta Baranowskiego i Zieleniec. Wystawa o histo-
rii zamku i starostwa czorsztyńskiego, niewielkie lapi-
darium. CZYNNY: wtorek-niedziela 10-15, poniedzia-
łek - nieczynny.

raBka-zdrÓj
n Kościółek Muzeum im. Władysława Orkana, ul. 
Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-orkana.pl. CZYNNE: 
9-16 (w poniedziałki zamknięte). Drewniany kościół 
pw. św. Marii Magdaleny to jeden z ciekawszych za-
bytków Rabki. ekspozycja muzealna: garncarstwo, pa-
sterstwo, strój i dawna rzeźba ludowa. Wystawa cza-
sowa: SACRUM HERBARIUM. ŚWIĘTY ZIELNIK.

n Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum Gorczań-
skie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. CZYNNE: niestandardo-
we godziny - tel.: 795 222 925, muzeum-zbojnikow.pl. 
Muzeum interaktywne w chałupie góralskiej wpisanej 
do rejestru zabytków, z unikalnymi kasetonami. Malar-
stwo na szkle Jana Fudali, miniskansen, szlak humoru 
góralskiego Zygmunta Pytlika.

sidzina
n Park Etnograficzny. W górnej części Sidziny - Biń-
kówce. Eksponaty związane z historią i etnografią re-
gionu. CZYNNY: rezerwacja odwiedzin: 501597208, 
skansensidzina@interia.pl.

poręBa wielka
n Orkanówka - Muzeum Biograficzne Władysła-
wa Orkana. CZYNNE: wt.-pt. 9-17. 608 731 557. Wie-
le przedmiotów należących do pisarza i jego rodziny. 
W pobliżu domu znajdują się oryginalne zabudowania 
gospodarcze tzw. wironek i boisko.

chaBÓwka
n Skansen taboru kolejowego w Chabówce. 
Skansenchabowka.pl. CZYNNE: w dni robocze 8-15, 
w soboty, niedziele i święta 8-15. Ekspozycja: parowo-
zy, lokomotywy elektryczne i spalinowe, wagony oraz 
tabor specjalny taki jak żurawie, pługi śnieżne itp.

szlachtowa
n Muzeum Pienińskie im. Józefa Szalaya, ul. Łem-
kowska 37, 18 262 22 58, CZYNNE: wtorek-niedzie-
la 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15), po-
niedziałek - nieczynne. ekspozycja prowadzi szla-
kiem przeszłości regionu pienińskiego. Wystawy sta-
łe: „Pierwsza kolekcja Muzeum Pienińskiego” i „ce-
nek - legenda polskiego kajakarstwa”.

zawoja
n Skansen - Zespół Budownictwa Drewniane-
go im. Józefa Żaka, Zawoja 155, 33 877 50 66. Naj-
starszym i najcenniejszym budynkiem w skansenie jest 
„kurna chałupa” z 1840 r. W skansenie odbywają się 
zajęcia, warsztaty i gry edukacyjne - stale i sezonowo. 
CZYNNY: tylko rezerwacje grupowe, terminy ustalane 
telefonicznie 603 992 010.

sucha Beskidzka
n Muzeum Miejskie - Zamek. CZYNNE: wto-
rek-sobota 9-16 (ostatnie wejście 40 min. przed za-
mknięciem), niedziela i poniedziałek - nieczynne. 33 
874-26-05, muzeum@sucha-beskidzka.pl. Wysta-
wy stałe: 1. Najstarsze osadnictwo w Dolinie Skawy, 2. 
wystawa ze zbiorów Marii i emila Zegadłowiczów: Mi-
łość do człowieka - miłość do sztuki - miłość do natu-
ry, 3. malarstwo nowożytne i broń myśliwska z Kolek-
cji Habsburskiej, 4. Sucha na starej fotografii. Galeria 
Sztuki - Zamek. 

galerie

zakopane
n Galeria Władysława Hasiora (oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Jagiellońska 18b.CZYNNA: wt.-niedz. 10-18 
(ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). Au-
torska galeria prac artysty. Znalazły tu swoje miejsce 
sławne sztandary, kompozycje przestrzenne i rzeźby, 
tworzone z różnorakich materiałów. Wystawa czaso-
wa: cHMuR DRAPAcZe. ANNA ScHuMAcHeR. MA-
LARSTWO I LITOGRAFIA (do 1.12).
n Galeria Sztuki w willi Oksza (oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Zamoyskiego 25, 692 029 817. CZYNNA: 
wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed 
zamknięciem). Willa jest trzecim dziełem powstałym 
wg projektu St. Witkiewicza, twórcy stylu zakopiań-
skiego. Budynek wznosili góralscy cieśle pod kierun-
kiem Wojciecha Roja i Jana Obrochty w latach 1895-
1896.
n Galeria Sztuki na Kozińcu (oddz. M. Tatrzańskie-
go), Droga na Koziniec 8. Siedziba naukowo-admini-
stracyjna Muzeum Tatrzańskiego pon.-pt. 8-16, Gale-
ria Kobierców Wschodnich - otwarcie wkrótce, biblio-
teka i archiwum fotograficzne wt.-pt. 8-15, archiwum 
naukowe wt.-pt. 8-14. Muzeum prosi o ustalanie ter-
minów kwerend mailowo lub telefonicznie.
n Zakopiańskie Centrum Kultury - Miejska Gale-
ria Sztuki im. Wł. hr. Zamoyskiego, ul. Krupówki 41, 
18 2012792, galeria.zakopane.pl. CZYNNA: wt.-sob. 
10-17. Wystawa czasowa: GABINET OSOBLIWOŚCI. 
KOLEKCJA UCZUĆ. Malarstwo i grafika Anny Schuma-
cher (do 6.12).
n Galeria ART-PARK, TcK „Jutrzenka”, ul. Grun-
waldzka 3.
n Galeria Stacja Kultura Zakopane- Zakopiańskie 
Centrum Kultury, ul. Chramcówki 35, tel. 18 26 370 
79. CZYNNA: pon.-pt.12.00-16.00. Wystawa czasowa: 
TRADYCJE I ZWYCZAJE RUMUNII (do 3.01.25).
n Galeria Sztuki Współczesnej „YAM”, ul. Kru-
pówki 63, 18 2066984.
n Galeria „Pod Makiem”, Pasaż Handlowy, ul. Kru-
pówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wójcika, Fortuny, Ka-
raska, Wątora, Popowicz, Kowalczyk, Kłosowskiego 
i inne, oraz rękodzieło.
n Salon Sztuki PRU-ART, ul. Krupówki 69.
n Galeria Religijnej Sztuki ludowej im. Jana 
Pawła II, Jaszczurówka - kaplica. cZyNNA: pn.-sob. 
10-16.30, niedz. 11-16.30, przerwa 13.30-14.30.

nowy targ
n Małopolskie Biuro Wystaw Artystycznych Ga-
leria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 2669482. CZYN-
NA: pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. Ostatnie wejście 15 mi-
nut przed zamknięciem. Wystawa czasowa: MAPATe-
STA - PoSZuKiWANiA. Prace rodziny cukrów z Zako-
panego (do 30.11).

raBka-zdrÓj
n Galeria Pogotowie Sztuki, ul. orkana 20

szczawnica
n Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac Dietla, 
szczawnica-galeria.pl. ekspozycja przybliża ponad 
200-letnią historię uzdrowiska oraz historię rodu Stad-
nickich. CZYNNA: wt.-niedz. 9-17.
n Mała Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdrojowa 1
n Galeria „Krzywa Jabłonka”, ul. Pienińska 4, krzy-
wajablonka.pl. Sztuka artystów pienińskich. Kontakt: 
608 154 522

Radni z komisji turystyki i promocji 
dyskutowali co zrobić, aby lepiej 
promować Zakopane, uszczelnić szarą 
strefę i wprowadzić kartę turysty.

P rzewodniczący komisji Tymote-

usz Mróz zaprosił na spotkanie 

przedsiębiorców, którzy chcieli-
by porozmawiać o promocji miasta i in-

nych ważnych zagadnieniach. Ci na komi-
sję jednak nie przyszli, dyskusja toczyła 
się więc głównie w gronie radnych i bur-
mistrza. Na początku radny Mróz mówił 
o wzrastającej liczbie turystów w Zako-
panem, co można wnioskować chociażby 
po większej liczbie interwencji ratowni-
ków TOPR (wzrost o 30-35%).

- Ruch turystyczny rośnie mimo 
kryzysu wizerunkowego. Powinniśmy 
stworzyć strategię rozwoju Zakopanego 
i wprowadzić coś na kształt Zakopane city 
card, czyli karty turystycznej. Po co nam 
strategia? Aby ocenić sytuację, zebrać 
dane i poznać rynek turystyczny, a na-

stępnie opracować plan działania. Karta 
turystyczna również sprawi, że będziemy 
mogli zbierać dane o turystach, przynie-

sie nam uszczelnianie systemu zbierania 

opłaty miejscowej. Oceniam, że szara stre-

fa poboru tej opłaty to obecnie 50%. Jeśli 
zachowalibyśmy średnie obłożenie obiek-

tów i zaczęłyby one uiszczać opłatę, zysk 
dla miasta wzrósłby z 4 do 24 mln - mówi 
radny Tymoteusz Mróz. 

Według niego organizacja Sylwe-

stra Marzeń przyniosła klęskę wizerun-

kową dla Zakopanego, które jest postrze-

gane jako stolica disco polo. - To jednak 
jest moja opinia, a powinniśmy mieć na-

rzędzia do badania takich opinii szerzej. 
Do tego służyłaby także strategia promo-

cji - stwierdził radny Mróz.

Burmistrz Łukasz Filipowicz stwier-

dził jednak, że nie wiadomo czy powsta-

nie w ogóle możliwość pobierania opła-

ty turystycznej, a Zakopane wciąż czeka 
na wyrok sądu, który może uniemożli-
wić pobieranie obecnej opłaty miejsco-

wej. - Opłata miejscowa wisi na włosku. 
Nie możemy więc inwestować w system, 
który może nie działać. Chcielibyśmy go 
uprościć, aby przedsiębiorca z telefonu 
mógł uiszczać opłatę - dodał burmistrz. 

Stwierdził, że komunikacja miej-
ska kosztuje w Zakopanem ok. 10,5 mln 
złotych, a miasto dopłaca do niej 8 mln. 
Wszędzie gminy muszą dopłacać do prze-

jazdów, ale zwykle na poziomie 50%, 
w Zakopanem jest to aż 80%. 

Radna Izabela Szlachetka-Lelek 
przedstawiła pomysł sprzedaży karty tu-

rystycznej. Taka karta mogłaby być alter-
natywą dla opłaty miejscowej. - Koszto-

wałaby na przykład 4 zł za dzień i dawa-

ła turyście szereg korzyści.
Na koniec obrad radni z komisji tury-

styki i promocji jednogłośnie przegłoso-

wali wniosek do burmistrza o organizację 
spotkania z firmami, które przygotowały 
kartę zakopiańczyką i kartę turystyczną 

w Kościelisku. Ma to być pierwszy re-

alny krok do powstania takiej turystycz-

nej karty także w Zakopanem.    pp

Bliżej do karty turysty

W grudniu pierwsze obrady 
młodzieżowej rady miasta.

P o rozpoczęciu nowego roku szkol-
nego pod Giewontem powstała 
nowa młodzieżowa rada miasta. 

Składa się z 15 przedstawicieli wszyst-
kich zakopiańskich szkół. O czym poin-
formowała Agata Pacelt-Mikler z wydzia-
łu komunikacji społecznej, która opieku-
je się młodymi radnymi. A raczej opie-
kowała się do tej pory. Podczas obrad ko-
misji rodziny i spraw społecznych Agata 
Pacelt-Mikler zgłosiła rezygnację z peł-
nionej funkcji. Powodem liczne obowiąz-
ki służbowe. Jej zdaniem dobrze byłoby, 
gdyby to któryś z panów lub pań rad-

nych wzięli pod swe skrzydła i służyli 
radą młodzieży.

Radni dopytywali jak powoływani 
są reprezentanci szkół do młodzieżowej 
rady. - W jednych szkołach robi się au-

tentyczne wybory i decyduje młodzież. 
Niektóre szkoły wysyłają uczniów wska-

zanych przez dyrektora - wyjaśniła Agata 
Pacelt-Mikler. Niestety, ten drugi sposób 
nie zawsze się sprawdza. Dyrekcja szko-
ły najczęściej typuje do rady prymusów, 
„by godnie reprezentowali szkołę”. A nie 
każdy z nich tak naprawdę jest zaintereso-
wany młodzieżowym samorządem. - Nie-
raz to widać. Ci najlepsi są zainteresowani 
głównie nauką, co jest naturalne. A wła-
śnie uczniowie, nazwijmy to czwórkowi, 
szukają aktywności pozaszkolnej. Na ob-
rady przychodzi też młodzież spoza rady, 
która jest zaangażowana, interesuje się 
radą i chce działać. I działa bardzo aktyw-

nie. Czy to organizując, czy biorąc udział 
w różnych akcjach charytatywnych, edu-

kacyjnych - dodała Agata Pacelt-Mikler.
Radny Mateusz Łękawski wyraził 

chęć pracy z młodzieżą przejmując obo-

wiązek opiekuna młodzieżowej rady mia-

sta.                  rav

Młodzi poradzą
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Policjanci z Jabłonki zatrzymali 19-latka, który ukrywał w spodniach 
woreczek z marihuaną.

Narkobielizna

19 -latek od jakiegoś czasu był 
pod lupą policjantów, którzy 
uważali, że może mieć coś 

w wspólnego z przestępczością narkoty-

kową. Policyjny nos nie zawiódł.
- Kilka dni temu mężczyzna został 

zatrzymany przez dzielnicowych do kon-

troli drogowej na terenie Jabłonki, podczas 
jazdy samochodem. Posiadał wszystkie 
wymagane uprawnienia i był trzeźwy, nie 
figurował również w policyjnych syste-

mach jako osoba poszukiwana. Niemniej 
jednak był wyraźnie zaniepokojony inter-
wencją policjantów, a z pojazdu wydoby-

wał się charakterystyczny zapach mari-
huany - relacjonuje kom. Dorota Garbacz 
z nowotarskiej policji. - Szybko okazało 
się dlaczego. W bieliźnie miał schowane 
narkotyki, zapakowane w foliowy wore-

czek - dodaje.
W samochodzie należącym do 19-lat-

ka i jego mieszkaniu kryminalni, wspo-

magani przez policjantów prewencji 
i psa służbowego, znaleźli łącznie ponad 
230 gramów marihuany i ponad 7 gra-

mów mefedronu.

19-latek został zatrzymany i przesłu-

chany w nowotarskiej komendzie. Poli-
cjanci pobrali także jego krew do bada-

nia w związku z przypuszczeniem, że 
mógł prowadzić samochód pod wpływem 
środków odurzających. Nazajutrz chłopak 
usłyszał zarzuty posiadania znacznej ilo-

ści środków odurzających.
- Za popełnione przestępstwo grozi 

mu kara pozbawienia wolności od roku 
nawet do 10 lat. Jako środek zapobiegaw-

czy prokurator zastosował wobec podej-
rzanego policyjny dozór, zakaz opusz-

czania kraju oraz poręczenie majątkowe 
w kwocie 25 tysięcy złotych - podsumo-

wuje rzecznik policji.
       mk
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Wyjątkowe EKO wyróżnienie  
dla Miasta Nowy Targ!

OGŁOSZENIE o przystąpieniu do konsultacji 
społecznych Gminnego Programu Opieki Nad 
Zabytkami Miasta Nowy Targ 2024-2027

INFORMACJA  
dotycząca oświetlenia ulic Nowym Targu

B urmistrz Miasta Nowy 
Targ przedkłada do 
konsultacji projekt 

Gminnego Programu Opieki 

Nad Zabytkami Miasta Nowy 

Targ 2024-2027. 

wszelkie uwagi i pro-

pozycje do programu nale-

ży zgłaszać do dnia 12 grud-

nia 2024 r. na adres: wpromo-

cji@um.nowytarg.pl lub do 
wydziału Kultury sportu i Pro-

mocji, ul. Krzywa 1, p. 208, tel.  

(0-18) 26 11 236 w godzi-
nach urzędowania.

Tekst projektu konsultowa-

nego dokumentu znajduje się 
na stronie www.nowytarg.pl 
w części „Urząd Miasta Nowy 
Targ” w zakładce - „strona głów-

na - Miasto Nowy Targ - sys-

tem Informacji przestrzen-

nej - Gminna ewidencja zabyt-
ków” oraz w wydziale Kultury 
sportu i promocji.

Burmistrza Miasta

Grzegorz Watycha

Burmistrz Miasta infor-
muje, że konserwację 
i utrzymanie urządzeń 

oświetlenia ulicznego w Nowym 
Targu prowadzi Firma Handlowo 
Usługowa aGMar.

zgłoszenia dotyczące awa-

rii urządzeń oświetlenia proszę 
kierować pod nr telefonu 

664 513 724, 
e-mail:  mhabieda@op.pl

w godzinach pracy Urzędu 
miasta tel. 18 26 11 292, e-mail: 
umnt@um.nowytarg.pl

20 listopada 2024 r. w Małopolskim Ogrodzie sztuki w Krakowie odbyła się uroczysta 
gala konkursu „eKO HerO MaŁOpOLsKI 2024”. Konkurs organizowany przez Gazetę 
Krakowską we współpracy z województwem Małopolskim miał na celu nagrodzenie 
firm, proekologicznych inicjatyw oraz gmin troszczących się o mieszkańców i środowisko.

współpracy z Urzędem 
statystycznym w Kra-

kowie.

w konkursie „eKO 
HerO MaŁOpOLsKI 
2024” miasto nowy 

Targ zostało nagrodzo-

ne aż w dwóch katego-

riach:
- Ochrona Powie-

trza Atmosferycznego 

i Klimatu - gdzie zaję-

liśmy II miejsce wśród 
gmin miejskich w Ma-

łopolsce, wyprzedza-

jąc między innymi mia-

sto Kraków;
- ogólnej EKO-HE-

RO Gmina za działania 
proekologiczne, w któ-

rej również zdobyliśmy 
II miejsce.

Nagrody w imie-

niu naszego samorządu 
odebrał z rąk wicemar-
szałka województwa 
Małopolskiego pana ry-

szarda pagacza, sylwe-

ster Magiera - Kierow-

nik referatu ds. Ochro-

ny Środowiska Urzędu 
Miasta Nowy Targ.

Te wyróżnienia to 
dowód skuteczności na-

szych konsekwentnych 

działań na rzecz ochro-

ny środowiska, szczegól-
nie w zakresie poprawy 

jakości powietrza w No-

wym Targu.
dziękujemy serdecznie 

wszystkim mieszkańcom nasze-

Z wycięskie gminy zosta-

ły wyłonione na bazie 
rankingów przygoto-

wanych przez organizatorów we 

go Miasta, którzy aktywnie włą-

czają się w działania proekolo-

giczne!

eprasa.pl a9a7a19122



Dobra hossa trwa nadal, mo-
żesz śmiało planować, mierzyć 
się z losem. Jeśli będziesz mieć 
okazję, by poprawić swój wize-

runek jako odpowiedzialnego i zrównoważo-
nego człowieka, zrób to. Inwestycja w siebie 
szybko się zwróci.

Przed tobą zadania wymagające 
zręcznej i błyskotliwej argumen-
tacji. Warto działać energicznie, 
bo ten okres może zaowocować 

mnóstwem zawodowych planów. Dobrze 
podjęte decyzje i trafne rozwiązania mogą 
przynieść znaczne profity finansowe.

Praca będzie wymagała od cie-
bie więcej elastyczności. Zadbaj 
o pozytywne relacje w najbliż-
szym otoczeniu, bez nich nie-

wiele zdołasz osiągnąć. Bliska osoba próbu-
je ci pomóc, nie odrzucaj takiej oferty, mo-
żesz wiele stracić.

Musisz być konsekwentny i doko-
nać właściwego wyboru. Nie mo-
żesz działać na dwa fronty - to 
cię rozprasza i nie pozwala na 

osiągnięcie zamierzonego efektu. Powstrzy-
maj się od krytycznych uwag wobec współ-
pracowników, więcej opanowania i spokoju.

Przesadzasz z nadmierną kon-
trolą wszystkiego i wszystkich, 
nie musisz wszystkiego wiedzieć 
i nad wszystkim czuwać. Daj 

chwilę oddechu swoim bliskim, może są już 
zmęczeni twoją nadmierną aktywnością „dla 
ich dobra”. Rozwijaj się zawodowo.

Wielkimi krokami nadchodzi czas 
twojego działania. Będziesz ak-
tywny, zdecydowany i walecz-
ny. Masz szansę na spektakular-

ny sukces, powinieneś jedynie zweryfikować 
swoje plany na najbliższą przyszłość. Prze-
analizuj swoje możliwości i przyjrzyj się swo-
im atutom.

Walczysz z całym światem, po-
dejrzewasz wszystkich o wro-
gie zamiary, a może sam dzia-
łasz destrukcyjnie. Ta atmosfera 

nie nastraja pozytywnie nikogo. Rozejrzyj się 
wokół - świat jest kolorowy, a ludzie życzliwi. 
Czas wyjść z mrocznej rzeczywistości.

Praca zdominuje twoje działa-
nia przez najbliższe dni. Będziesz 
energiczny i pełen zapału, masz 
duże szanse na powodzenie. De-

cyzje podjęte teraz okażą się trafne i mogą ci 
przynieść znaczne korzyści. W twoim otocze-
niu pojawi się ktoś interesujący...

Przed tobą czas wzmożonej ak-
tywności. Będziesz wymagający 
wobec innych, ale uważaj, by nie 
przesadzić. Zastrzyk energii da 

ci siłę do ciężkiej pracy, zwłaszcza że mnó-
stwo pomysłów i nowych rozwiązań snuje ci 
się po głowie. Zadbaj o dobrą atmosferę wo-
kół siebie.

Musisz wziąć sprawy w swo-
je ręce. Nie obawiaj się ryzyka, 
fortuna ci sprzyja. Śmiało podej-
muj decyzje. Masz niepowtarzal-

ną okazję, aby wreszcie rozwinąć skrzydła! 
Twój pragmatyzm będzie kluczem do sukce-
su. Nie daj się wyprzedzić innym.

Tryskasz energią, emanujesz 
pozytywnym nastawieniem do 
świata i ludzi. To pozwoli ci zreali-
zować wreszcie swoje plany i ma-

rzenia. Nie miej złudzeń, że będzie łatwo, nie-
mniej zawsze możesz liczyć na bliskie ci oso-
by, uwierz w ich dobre zamiary.

Pracujesz zbyt intensywnie, 
zwolnij nieco i przyjrzyj się swo-
jemu życiu osobistemu. Zmęcze-
nie i drażliwość będą powodowa-

ły drobne sprzeczki, a może nawet konflikty 
z bliską ci osobą. Postaraj się je załagodzić.

2348/2024HOROSKOP
na najbliższy tydzień

Pytia

książki

Smaczny spacer Mgła skrywa tajemnice

  
   

 uwaga

książka
  

   
 uwaga

książka
Od wydawnictwa ZNAK 

mamy 3 egzemplarze książki. 
Po jednym otrzymają osoby, które 

napiszą do nas jako pierwsze 
w poniedziałek 2.12 o godz. 17 

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Rzym.  

Od wydawnictwa SKARPA 
WARSZSKA mamy 2 egzemplarze 

książki. Po jednym otrzymają osoby, 
które napiszą do nas jako pierwsze 

w poniedziałek 2.12 o godz. 17 
na adres: konkurs@24tp.pl. 

W treści prosimy podać imię, 
nazwisko i adres, a w tytule maila 

wpisać: Mgła. 

POZIOMO: 1. zimna przystawka 6. dom zajezdny, 
gospoda 10. hinduska budowla, kultowa (świątynia) 
wykuta w skale 11. dzielnica mieszkaniowa 12. sekrety 
zawodu 13. prymitywne narzędzie do orki 15. wyraże-
nie pozbawione sensu 19. największy lodowiec w Kara-
korum 22. pozostałość z dawnej epoki 23. młoda foka 
24. lekarz chorób nosa 25. latynoska peleryna 26. anto-
nim pychy 29. niewielkie sterty siana 31. zwijane ciasto 
z jabłkami 32. ruch wokół osi 33. z krzyżem na szczycie.

PIONOWO: 1. tajne porozumienie 2. zdobi ucho 3. 
radar akustyczny 4. wojowniczy bóg Greków 5. pierw-
szy system telewizji kolorowej 6. pesymista, fatalista 7. 
staropolski samorządowiec 8. płonie w czasie olimpia-
dy 9. jon z minusem 14. Bloom, angielski aktor 16. roz-
mokła ziemia 17. pływa w wigilijnym barszczu 18. po-
emat zawierający pochwałę władcy 20. opłata za im-
port 21. autor „Zapisków na pudełku od zapałek” 26. na 
postumencie 27. czarodziejka z wyspy Ajaja 28. impreza 
z bykami 29. tkanina podszewkowa 30. stroma ścież-
ka górska
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Rozwiązanie krzyżówki nr 46/2024
Hasło:   SILNY UŻYWA SIŁY 
SŁABY PODSTĘPU 

Nagrodę niespodziankę wylosowała 
pani MARIA GACEK z Rabki. 
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z biurem TP,  
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.

HASŁO – PRZYSŁOWIE FIńSKIE - z ponumerowanych pól 
od 1 do 37 wraz z kuponem prosimy przesyłać na adres: Ty-
godnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub mailem 
na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w terminie 
do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, które nadeślą 
prawidłowe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.

kino  

„giewont”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  

„sokÓŁ”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studyjne 

„Miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

Bilety

30.11 (sobota), godz. 16.30

VAIANA 2

premIerA!

30.11 (sobota), godz. 17.40

VAIANA 2

premIerA!

30.11 (sobota), godz. 17.20

ANOrA

Do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je oso-
by, które jako pierwsze w czwartek 28.11, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

niej tej emocjonalnej. Jesteś ty i ona. 
Twoja kawa. i bar, który dla Włochów 
jest jak stan umysłu. Mieszkańcy zwal-
niają tu bieg, samotni ciut mniej odczu-
wają swoją samotność, a obcy już na-
stępnego dnia stają się dla siebie dobry-
mi znajomymi”.

Spacer po Rzymie zaczniecie więc 
od kawy, poznając kultowe adresy, ta-
kie jak np. bar Farnese, u carmina czy 
słynne Antico caffe Greco, gdzie spo-
tykali się polscy artyści, a na ścianie do 
dziś wisi zdjęcie i wiersz Czesława Miło-
sza. Przejdziecie przez najstarsze restau-
racje i domowe trattorie, a także klima-
tyczne winiarnie, do których zaglądają 
tylko miejscowi. Poznacie sekrety rzym-
skiej kuchni i fascynujące historie ludzi, 
którzy ją tworzyli i tworzą do dziś. Opo-
wieściom o nich towarzyszy wiele osobi-
stych anegdot i niepublikowanych wcze-
śniej zdjęć. Po raz pierwszy autorka za-
prosi was też do swojej kuchni i zdra-
dzi ulubione przepisy na pyszne dania.

Jej książka urzeknie was wrażli-
wością na szczegóły, a także oryginal-
nym stylem narracji. Pozwoli zaplano-
wać nietuzinkowy weekend w Rzymie 
lub wyczarować kawałek tego magicz-
nego miasta w swoim domu.

an

Autorka książek „Kobieta 
w Watykanie”, „Zdarzyło się 
w Watykanie”, „Z Watykanu 
w świat” oraz „Mój Rzym. 
Spacerem po niezwykłych 
zakątkach Wiecznego Miasta”, dziś 
pokazuje czytelnikom „Rzym od 
kuchni”, zabierając na przechadzkę 
śladami historii najsłynniejszych 
dań Wiecznego Miasta.

M agdalena Wolińska-Rie-
di - lingwistka, tłumacz-
ka, producentka i dzien-

nikarka, będąc żoną członka Gwar-
dii Szwajcarskiej przez 16 lat mieszka-
ła za Spiżową Bramą jako obywatelka 
Watykanu. obecnie mieszka przy placu 
Świętego Piotra w Rzymie, który nazy-
wa swoim domem. Nie dziwi zatem, że 
Wieczne Miasto zna jak własną kieszeń; 
ma tam nie tylko swoje ulubione miejsca, 
ale i smaki. Zapraszając do lektury naj-
nowszej książki pisze więc: „Będziemy 
dziś podążać śladami pysznej rzymskiej 
kuchni i odkryjemy duszę Rzymu, zaglą-
dając wspólnie tam, gdzie jeszcze nas nie 
było, do najstarszych części miasta: na 
wielobarwne Zatybrze, do dzielnic Mon-
ti i Regola oraz na Testaccio, gdzie swoje 
korzenie zapuściła słynna „piąta ćwiart-
ka”, czyli quinto quarto. Zanurzymy się 
w unikalną atmosferę Wiecznego Mia-
sta z dala od rozkrzyczanych turystycz-
nie ulic i komercyjnych restauracji (...)”.

Bowiem Rzym to nie tylko Pan-
teon, Koloseum, Fontanna di Trevi czy 
Schody Hiszpańskie. od rana pachnie 
aromatyczną kawą serwowaną w licz-
nych barach, bo, jak mawiają Włosi: „la 
vita inizia il cafe” - „Życie zaczyna się po 
kawie”. Rzymianie rankiem łapią więc 
pierwsze promienie słońca i przekra-
czają próg ulubionego baru. „Najlepiej 
tego tuż za rogiem, który z biegiem cza-
su okazał się nieodłącznym elementem 
naszej codzienności, wpisanym niepo-
strzeżenie w rytm każdego dnia” - pisze 
Wolińska-Riedi i dodaje: „Poranna kawa 
w barze to najczęściej krótka chwila. Nie 
ma rozsiadania się, czekania na kelnera, 
wybierania z karty i wypatrywania, kiedy 
zamówienie zostanie podane. Wszystko 
dzieje się w przelocie, na stojąco, jednak 
jest to święty czas, którego każdy za-
zdrośnie strzeże. Rytuał, który dotyka 
sfery smakowej, ale może jeszcze moc-

zjechała w parku, komisarz nie ma jesz-
cze świadomości, że za chwilę dosłow-
nie otworzy się puszka Pandory, a z niej 
wypełzną mgła i śmierć, by wstrząsnąć 
spokojnym Sandomierzem. Najpierw gi-
nie starsza kobieta, która Kozimi Schod-
kami zmierza wieczorem do pracy. Na-
pastnik godzi ją dwa razy w okolice ser-
ca, a później wbijaj jej szczęki głęboko 
w glebę. Na miejscu Kowalski odkrywa 
napis na murze „co kryje się we mgle?”. 
Drugą ofiarą jest biegaczka. Ta ginie 
na wzgórzu przy pomniku Salve Regi-
na. i znów to samo ułożenie zwłok i ten 
sam napis. Nie ma wątpliwości, że i ten 
sam sprawca. Komisarz z historykiem 
wspólnie ruszają więc tropem morder-
cy, który zdaje się znać miasto i jego hi-
storię lepiej od nich. Rozpoczyna się wy-
ścig z czasem, bo każdej nocy w gęstej 
mgle czai się śmiertelne niebezpieczeń-
stwo. Śledczy będą musieli szybko zna-
leźć odpowiedź na pytanie, kto wyru-
szył na polowanie, by w swoim mnie-
maniu chronić mieszkańców przed be-
stiami? i czy przez tysiąc lat zmieniły się 
motywy, jakimi kieruje się człowiek od-
bierając drugiemu życie? Nade wszyst-
ko jednak będą musieli powstrzymać zło 
skrywające się we mgle.

an

Miasto ojca Mateusza to nie tylko 
serialowe zbrodnie. Tu coś czai się 
we mgle i niesie ze sobą śmierć.

M ichał Śmielak to autor 
dobrze znany naszym 
czytelnikom, jego książ-

ki prezentujemy od debiutanckiego ty-
tułu „Znachor”, na którego kartach po 
raz pierwszy pojawił się student histo-
rii Krzysiek Szorca. Kolejny raz spotkali-
śmy się z nim w „Inkwizytorze”. Już tymi 
dwoma pozycjami Śmielak zdążył nas 
przyzwyczaić do dość ciętego języka, 
specyficznego humoru i lekkiego pióra, 
którym kreuje wyraźnie zarysowane po-
staci oraz wartką akcję. W tym klimacie 
utrzymane były też „Wnyki” i „Bielma” 
składające się na cykl „Kosma ejcherst”, 
a także „Postrach” i „Gleba”, których 
bohaterką była podkomisarz iga Ziem-
na. Świetnie czytało nam się też „Osa-
dę” i „Wilczą Chatę”. Dziś w ręce czytel-
ników autor oddaje najnowszy thriller 
„Miasto mgieł”, wplatając w treść wspo-
mnienia „inkwizytora” i serwując kolejne 
spotkanie z Krzysztofem Szorcą.

Dziś Krzysiek to doktor Szorca, 
historyk i nauczyciel w słynnym san-
domierskim collegium Gostomianum. 
Na jego wykład w Zamku Królewskim 
w Sandomierzu zmierza komisarz Bru-
no Kowalski. Bynajmniej nie hobbystycz-
nie, a zawodowo. Wykład nosi bowiem 
tytuł „Gryźć ziemię”, a jego tematem są 
pochówki antywampiryczne odnoto-
wane w historii miasta. Jeden ze sposo-
bów, o jakim w trakcie opowiada Szor-
ca, zbieżny jest ze sprawą, którą usiłuje 
rozwiązać tutejsza policja. Denata zna-
leziono ułożonego na brzuchu, z szero-
ko rozwartymi, wbitymi głęboko w zie-
mię szczękami, by nie mógł po śmierci 
pożywić się krwią. Może to zbieg oko-
liczności, a może ktoś rzeczywiście chciał 
zapolować na wampira? Miejsce znale-
zienia zwłok też jest ważne - park Pisz-
czele, najmniej zbadany fragment mia-
sta, a znaczący w kontekście historycz-
nym. Kowalski prosi Szorcę o przygoto-
wanie o nim konkretnych materiałów, 
może w ten sposób uda się pchnąć spra-
wę do przodu.

Ani tego dnia, ani przez kilka na-
stępnych, kiedy to wybucha afera 
„Wampira” związana z odnalezieniem 
ludzkich kości w lawinie błotnej, która 

21 kwietnia - 21 maja

23 sierpnia - 22 września

23 listopada - 21 grudnia

22 grudnia - 20 stycznia

21 stycznia - 20 lutego

21 lutego - 20 marca

22 maja - 21 czerwca

23 lipca - 22 sierpnia

22 czerwca - 22 lipca

23 września - 23 października

24 października - 22 listopada
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USG, RTG, EEG
zakopane

u GABINET USG - lEK. MED. 
ANDRZEJ KlASIńSKI - specjalista 
rentgenolog. BADANiA uSG JAMy 
BRZuSZNeJ, TARcZycy, SuTKóW, 
STAWóW, DoPPleR. Ul. SIENKIE-
IWCZA 3B. Pon., wt., śr. i czw. 11-12. 
Tel. 504 108 602. (1/Z)
u GABINET USG - lek. med. 
EWA GÓRKA, specj. rentgenolog. 
uSG jamy brzusznej, tarczycy, gło-
wy przez ciemiączko u dzieci, piersi. 
Pon., śr., czw. od godz. 14 po uzgod-
nieniu telefonicznym: 608 610 101. 
Ul. Sienkiewicza 4A. (2/Z)
u Badania uSG jamy brzusznej, 
piersi, tarczycy, węzłów chłonnych, 
narządów moszny (jądra, najądrza). 
lek. EWA SMOŁECKA, specjali-
sta radiolog, certyfikat PTUSG. 
Ul. Zborowskiego 4/6 - GABINET 
CZYNNY: pon., wt., śr. - rejestracja 
telefoniczna: 509 923 737. (124/Z)

Krościenko
u lek. med. Wojciech Granow-
ski. USG: JAMY BRZUSZNEJ, TAR-
CZYCY, JĄDER, DOPPlER: TĘTNIC 
SZYJNYCH, TĘTNIC I ŻYŁ KOń-
CZYN, OPISY ZDJĘĆ RTG. ul. espe-
ranto 2. Rejestracja: 604 567 583. 
(133/NT)

INTERNA
zakopane

u GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Specjalistyczna Porad-
nia Internistyczna, ul. Stolarczy-
ka 12. lek. med. Henryk Chodurski 
przyjmuje pon.-pt. po wcześniejszej 
rejestracji telefonicznej: 18 20 646 
64, 606 46 39 40. www. gastrome-
dzakopane. pl (10/Z)

nowy Targ

u Specjalistyczny Gabinet le-
karski - lek. med. Witold Kala-
ta, specjalista chorób wewnętrz-
nych. N. Targ, ul. Krasińskiego 3, ga-
binet Cardim. Rej. 600 354 696, 516 
618 111. Porady internistyczne i kar-
diologiczne. Kwalifikacje do zabie-
gów operacyjnych. (167/NT)

OKULISTYKA
zakopane

u lek. med. lUCYNA GAlI-
CA-JURECKA - OKUlISTA, opto-
metrysta PWr, ul. Krupówki 52 
(obok Biura ogłoszeń TP). ZAKŁAD 
OPTYCZNY i rejestracja pacjentów 
w godz. 10-14 (pon., wt., śr., pt.), 
16-18 (czw.). lEKARZ PRZYJMUJE 
po wcześniejszej rejestracji: 18 20 66 
824. (23/Z)
u GABINET OKUlISTYCZNY. 
Specjalista okulista lek. MAŁ GO-
RZA TA KWIAT KOW SKA. ul. chału-
bińskiego 37B, tel. 18 20 62-907, 601 
177-405 przyjmuje pn. i czw. od 16-17, 
Za ko pa ne, ul. Sien kie wi cza 3B, przyj-
muje wt. 16-17, pt. 17-18. W nagłych 
przypadkach co dzien nie. (27/Z)
u lek. med. TOMASZ SZTEN-
CEl - OKUlISTA. Dobór soczewek 
kontaktowych. Zakład optyczny na 
miejscu. Zakopane, Na Wilcznik 1 a. 
NAGŁE PRZYPADKI: 604 42 65 92. 
Rejestracja tel. czynna od 9-18, w so-
boty 10-13, 18 20 153 73. (28/Z)
u lek. med. ESTERA RÓŻE-
WICZ - OKUlISTA. Diagnostyka i le-
czenie chorób oczu. Wtorek 9-12, 
czwartek 16-18, piątek 10-12. Ul. 
Gimnazjalna 1 (DOM RZEMIOSŁA). 
Tel. dom. 18 20 68 148, 606 609 406. 
(29/Z)
u GABINET OPTOMETRYCZNY. 
Badanie wad wzroku i dobór oku-
larów. Inż. lUCYNA MARUCHA 
optometrysta uM Poznań. Zakład 
Optyki Okularowej, ul. Kasprusie 1 B. 
Tel. 18 20 149 71, www. optyka-opto-
metria. pl (300/Z)

nowy Targ

u lek. med. Marta Koty-
lak - specjalista chorób oczu. le-
czenie schorzeń oczu, soczewki kon-
taktowe, orzecznictwo, badania pro-
filaktyczne, okulistyka dziecięca, 
kwalifikacje do laserowego usuwa-
nia wad wzroku, komputerowe ba-
danie pola widzenia, badanie tomo-
grafii komputerowej oczu (OCT). Ul. 
Kolejowa 10, pon, pt 9-17, wt, czw. 
14-17. Rej. 509 297 858, 18 26 73 272. 
(5/NT)

rabka

u DR N. MED. MAŁGORZATA 
WOŚ, SPECJAlISTA OKUlISTA, 
Szpital im. Żeromskiego w Krako-
wie, konsultacje, zabiegi okulistycz-
ne, KRóTKie TeRMiNy ocZeKiWA-
NIA NA ZABIEG USUNIĘCIA ZAĆMY. 
SPEC MED, ul. Prof. Jana Rudnika 
3B, 602 222 084. (431/Z)

GINEKOLOGIA,  

POŁOŻNICTWO
zakopane

u PORADNIA GINEKOlOGICZ-
NO-POŁOŻNICZA, lek. med. 
GRZEGORZ MARKOWSKI - spec. 
ginekolog-położnik, Nowotar-
ska 79, 18 20 64 244. Przyjęcia: bez-
płatne (umowa z NFZ): pn., śr., czw. 
8-14.30, wt. 14-18; prywatne: wt. 18-
19, pt. 16-17. (13/Z) 
u Specjalistyczny Gabinet Cho-
rób Kobiecych i Położnictwa, USG, 
USG piersi i cytologia - lek. med. 
DANUTA GRUSZKA-WRÓBEl, 
specjalista ginekolog-położnik. 
Droga do Samków 3 A, poniedział-
ki i czwartki od 16. Tel. 18 20 629-50, 
604 118 380. (40/Z)
u Specjalistyczny Gabinet le-
karski Ginekologiczno-Położ-
niczy - dr n. med. ANDRZEJ SA-
ŁYK - uSG, cytologia, bezbole-
sne usuwanie nadżerki metodą 
Krio - przyjmuje: ul. Nowotarska 
79 (koło ronda); pon., śr., i czw. od 
godz. 16. Tel. 604 802-696, rejestra-
cja telefoniczna 13-14.: 18 20-143-79. 
(46/Z)
u GINEKOlOGIA POŁOŻNIC-
TWO Dr hab. n. med. Hubert Wol-
ski, lek. Magdalena Massalska-
Wolska, lek. Jan Wolski. Badania 
prenatalne. Monitorowanie ciąży. 
Profilaktyka onkologiczna. Badania 
prenatalne: USG, KTG. Profilaktyka 
onkologiczna: cytologia, Kolposko-
pia, USG. Ul. Kościuszki 1, Zakopane, 
rejestracja 660 615 089. (316/NT)

nowy Targ

u Dr hab. n. med. Hubert Wol-
ski, specjalista ginekolog-położ-
nik uSG 3D, 4D, cytologia, ul. Wak-
smundzka 67, Nowy Targ. Rejestracja 
telefoniczna 660 615 089. (18/NT)
u Gabinet Ginekologiczno-Cy-
tologiczny lek. med. GIZIńSKI 
MAREK specjalista ginekolog-położ-
nik. Nowy Targ, Rynek 24. Przyjmuje 
poniedziałki, środy, czwartki i sobo-
ty. Rejestracja tel.-sms 602 520 972. 
(318/NT)

Czarny dunajec

u AB ClINIC CENTRUM GINE-
KOlOGII I lECZENIA NIEPŁODNO-
ŚCI - dr n. med. A. Gąsiorowska, lek. 
B. Pflaum, lek. M. Tutaj. Prowadzenie 
ciąży, uSG, cytologia, KTG, leczenie 
schorzeń ginekologicznych. ul. Kan-
tora 6 (budynek Tatra Medici), 698 
911 801  (433/Z)

PEDIATRIA
zakopane

u Indywidualna Specjalistycz-
na Praktyka lekarska - GRAŻY-
NA MAŁEK - pediatra. codzien-
nie: Droga do Olczy 8 b. Tel. 18 20 
14-999, 603 610-605. (19/Z)
u Pediatra TERESA BUR-
NAT - specj. chorób dzieci.  Wizyty 
do mo we, tel. 18 20-125-92, 604 06-
17-26. Gabinet: Bulwary Sło wac kie go 
4A/3. (21/Z)

u PEDIATRYCZNE WIZYTY DO-
MOWE. lek. Janina Kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

SPECjaLISTyCZNE 
GAB. LEKARSKIE 

zakopane

u lek. med. AlEKSANDRA SKU-
PIEń-DUDEK - MEDYCYNA PRA-
CY - badania profilaktyczne, bada-
nia kierowców oraz dla celów sane-
pid. - ul. Sienkiewicza 3 b, poniedział-
ki 9-11, środy 15-17, tel. 603 125-551 
(38/Z)
u NOWE PRYWATNE GABINETY 
lEKARSKIE, ul. ZAMOYSKIEGO 13A, 
Zakopane. PEDIATRA: konsultacje, 
uSG płuc. ORTOPEDA: dorośli i dzie-
ci, konsultacje, uSG, osocze bogato-
płytkowe, blokady i iniekcje dostawo-
we. ReJeSTRAcJA na znanylekarz.pl 
lub SMS: Pediatra 502-619-474, Or-
topeda 512-327-208. Zapraszamy. 
(469/Z)

LARYNGOLOGIA
zakopane

u WOJCIECH MAŁEK - spec. au-
diolog laryngolog. Zakopane, Dr 
do olczy 8 b (codziennie) i Nowo-
tarska 79 ZAK-MeD (pn., czw.) i wi-
zyty domowe. Nowy Targ, Koperni-
ka 7. DoBóR APARATóW SŁucHo-
WycH. BADANiA SŁucHu: AuDio-
MeTRiA, TyMPANoMeTRiA, oTo-
EMISJA, ABR; ENDOSKOPIA. Bada-
nia okresowe pracowników. 18 20 14 
999, 601 46 04 50. (31/Z)
u GABINET lARYNGOlOGICZ-
NY. Specjalista la ryn go log lek. 
PA WEŁ KWIAT KOW SKI. Do bór 
apa ra tów słuchowych. ul. Sienkie-
wicza 3B: po n. i czw. od 16-17. Ul. 
Chału binńskie go 37B, wt. i pt. 17-18. 
W spra wach pil nych co dzien nie: 18 
20-62-907. Wi zy ty do mo we, 603 
125-510. (34/Z)
u Dr med. Emilian Kowal - spe-
cjalista otolaryngolog dzieci i do-
rosłych. Konsultacje z zakresu chirur-
gii i onkologii głowy i szyi. Przyjmu-
je AllMEDICA, Zakopane Chyców 
Potok 26 (Centrum Handlowe Szy-
monek), pon. i wt. 14-18. Rej. 18 265 
74 88. (9/NT)

rabka

u Dr n. med. Mieczysław Kossek
- specjalista otolaryngolog. choro-
by uszu, nosa, gardła i krtani u do-
rosłych i dzieci. choroby alergicz-
ne górnych dróg oddechowych. Rab-
ka-Zdrój, ul. Władysława Orkana 19B 
(centrum Handlowe „MAŁGoSiA” ii 
piętro). Przyjmuje: pon., śr., pt. 16-17. 
Tel. 603 055 491. (8/NT)
u DR N. MED. JAN WOŚ, SPE-
CJAlISTA OTOlARYNGOlOG, 
Szpital im. Żeromskiego w Krako-
wie, badanie dorosłych i dzieci (en-
doskopia w cenie), usunięcie migdał-
ków, operacje przegrody nosa i en-
doskopowa zatok, leczenie chrapa-
nia. SPEC MED, ul. Prof. Jana Rud-
nika 3B, 602 222 084. (360/Z)

ORTOPEDIA
zakopane

u SPECJAlISTYCZNY GABINET 
ORTOPEDYCZNO-URAZOWY, 
prof. dr hab. med. Daniel Zarzycki, 
ul. Jagiellońska 34, wtorki 17-19. Re-
jestracja telefoniczna: 668 690 415. 
(268/Z)
u lek. med. JANUSZ KAlISKI, 
SPECJAlISTYCZNY GABINET OR-
TOPEDYCZNY I MEDYCYNY PRA-
CY (porady ortopedyczne, RTG, uSG, 
badania profilaktyczne, badania kie-
rowców, badania osób ubiegają-
cych się o pozwolenie na broń). Ul. 
TETMAJERA 23 (centrum Medycz-
ne STAR-MED), tel: 509 961-365. 
(428/Z)

u GABINET ORTOPEDYCZNY. Dr 
n. med. WOJCIECH KĄCKI. Przyj-
muje: piątki (17-19): Zakopane, Bal-
zera 18, rejestracja: 606 509 539; 
poniedziałki (18-20): ALLMEDICA, 
Nowy Targ, Kolejowa 31, rejestracja: 
18 265 74 88 (196/Z)
u PORADNIA ORTOPEDYCZNA, 
lek. med. SZYMON BANAK przyj-
muje w poniedziałki 17.00-19.00, ul. 
Makuszyńskiego 1, Zakopane. Reje-
stracja telefoniczna: 694 41 35 49. 
(405/Z)

CHIRURGIa
murzasichle

u Prywatny Gabinet Chirurgicz-
ny MAGDAlENA DANIEl - specja-
lista chirurgii dziecięcej. ul. chy-
cokówka 1, tel. 602651002. Choro-
by chirurgiczne, choroby paznokci le-
czone metodą podologiczną ARKA-
Dy, bezbolesne usuwanie blizn i roz-
stępów nieinwazyjną metodą Blo-
oMeA.(437/Z)

CHIRURGIa RękI, 
MIkROCHIRURGIa

Poronin

u Dr PAWEŁ ZEJlER - Euro-
pejski Specjalista Chirurgii Ręki 
FESSH - Specjalista chirurgii ogól-
nej. leczenie zachowawcze i opera-
cyjne chorób ręki i kończyny górnej. 
Minimalnie inwazyjnie. TATRZAŃ-
SKIE CENTRUM CHIRURGII RĘKI: 18 
2637077, www.galicamed.pl, www.
chirurgiareki.pl (439/Z)

DERMATOLOGIA
zakopane

u SPECJAlIŚCI DERMATOlO-
DZY - WENEROlODZY, asysten-
ci Kliniki CMUJ: dr med. Marek 
Brzewski i dr med. Paweł Brzew-
ski. Przyjmują w piątki 17-19. Ul. Ma-
ku szyńskie go 1. Rejestracja: 12 267 35 
60, 608 472-034. (66/Z)
u lek. med. KRZYSZTOF MARA-
SZEWSKI - DERMATOlOG, WE-
NEROlOG - zamrażanie broda-
wek, diagnostyka znamion barw-
nikowych. Przyjmuje: pon. oraz pt. 
16-17; w pozostałe dni - 605 596 710. 
Ul. Zamoyskiego 17 a. Wizyty domo-
we. (67/Z)
u lek. ANNA IGRAS, SPE-
CJAlISTA DERMATOlOG-
WENEROlOG. choroby skóry, wło-
sów, paznokci i przenoszone drogą 
płciową. Badanie znamion derma-
toskopem, kriochirurgia, elektroko-
agulacja. Ul. Nowotarska 79 (po-
niedziałek-piątek). Wizyty domowe. 
Tel. 600 044 624. (422/Z)

ENDOSKOPIA
zakopane

u GASTROMED INTERNA i EN-
DOSKOPIA Pracownia Endosko-
powa, ul. Stolarczyka 12. Dr Henryk 
Chodurski przyjmuje pon.-pt. po re-
jestracji telefonicznej: 18 20 646 64, 
606 46 39 40. Także w ramach NFZ. 
Gastroskopia, kolonoskopia. (68/Z) 

nowy Targ

u lEK. MED. CEZARY WOJ-
SŁAWSKI - CHI RURG. Gastrosko-
pia, ko lo no sko pia, rek to sko pia. ul. 
Rynek 24. Wtorek: 15-17, sobota: 9-11 
oraz po te le fo nicz nym uzgodnieniu: 
18 266-63-78, 606 262 796. (17/NT)

ENDOKRYNOLOGIA
nowy Targ

u lek. med. Elżbieta Pastuszak, 
specjalista internista - ENDOKRY-
NOlOG. uSG jamy brzusznej i tar-
czycy. Rynek 24. Przyjmuje: 1., 2. i 3. 
sobota miesiąca: 9-13. Tel. 602 319 
259. (42/NT)

u Centrum Zdrowia „INTER-
MED„ lek. med. Irena Wójciak-
Majerczak, endokrynolog, specja-
lista chorób wewnętrznych. Kon-
sultacje endokrynologiczne, usg tar-
czycy. Nowy Targ, ul. Pajerskiej 8a, tel. 
18 549 16 66. www. intermed24. pl, 
Krościenko, przychodnia Esperanto 1, 
tel. 609 468 844. (71/NT)

KARDIOLOGIA
zakopane

u lek. med. WŁODZIMIERZ RÓ-
ŻEWICZ - kardiolog, specjalista 
chorób wewn. Przyjmuje: ul. Gim-
nazjalna 1 (DOM RZEMIOSŁA), pon. 
i śr. 17-19. EKG. Tel. 18 20 68-148, 604 
44-07-39. (59/Z)

nowy Targ

u PAWEŁ CHRUŚCIEl, specjalista 
kardiolog, specjalista chorób we-
wnętrznych. Echokardiografia, EKG 
wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. Woj-
ska Polskiego 14, cały tydzień od go-
dziny 16, rej. 18 26 672 56, 666 942 
546. (4/NT)

PSyCHOLOGIa, 
PSyCHIaTRIa

zakopane

u PRACOWNIA PSYCHOlO-
GICZNA - ANNA JANUSZEK, ul. 
Krupówki 3/5, 609 664 379. Bada-
nia psychologiczne kierowców i ope-
ratorów maszyn, pomoc psycholo-
giczna, doradztwo zawodowe. Ja-
kość i przystępne ceny. Dorośli, mło-
dzież, dzieci. pracownia@psycholog-
zakopane. pl (279/Z)
u Mgr JAN DYBA, Psycho-
log - psychoterapia zaburzeń psy-
chicznych (depresja, nerwice, lęk, 
uzależnienia), radzenie sobie z sytu-
acjami trudnymi, terapia rodzin, te-
rapia grupowa; ul. Na Wilcznik 1a, 
www. jandyba. pl. Tel. 602655100. 
(315/Z)
u Nowe CENTRUM PSYCHOTE-
RAPII w Zakopanem, psychotera-
pia grupowa integratywna, mgr Pa-
trycja Krynicka, mgr Anna Krzy-
ściak-Bach, nr. tel. +48 797 507 774, 
537 575 755. Zapraszamy do kontak-
tu. (471/Z)

nowy Targ

u MACIEJ BRYNIARSKI. lek. 
specjalista psychiatra. Nowy Targ, 
ul. Wojska Polskiego 24. Przyjmuje: 
pon. 14.30-17, czw. 14-17. Rejestra-
cja, wizyty domowe; tel. 608 480 
432. (19/NT)
u BADANIA PSYCHOlOGICZNE, 
PSYCHOTESTY: kierowców i ope-
ratorów, osób skierowanych za al-
kohol, punkty, wypadek. Bezstreso-
wo, bez kolejek, Nowy Targ, Szaflar-
ska 30. Tel. 606 515 717. Zapraszamy. 
(306/NT)
u SPECJAlISTA PSYCHIATRA, 
MEDYCYNY PRACY - dr n. med. 
MICHAŁ GAŁECKI - wtorki, czwart-
ki i piątki od godz. 15, Nowy Targ, ul. 
Szkolna 2, rejestracja tel. 603 97-19-
11. Leczenie nerwic, depresji, psycho-
zy, zaburzeń osobowości, uzależnień. 
Wizyty domowe. (74/Z)

klikuszowa

u Gabinet Psychologiczny dla 
Dzieci i Młodzieży. Diagnoza, te-
rapia, wsparcie dla rodziców, Kliku-
szowa 40a, rejestracja: 535 122 256, 
psycholog-podhale. pl (217/NT)

UROLOGIA
zakopane

u GABINET UROlOGICZNY, lek. 
Janusz Szczepka - specjalista uro-
log - chirurg - uSG nerek, pęcherza, 
prostaty, uroflowmetria, cystosko-
pia, laseroterapia. Ul. Gimnazjalna 1, 
pt. 15-17, sob. 9-10.30. tel. 502 733-
153. (111/Z)

nowy Targ

u Prywatna Poradnia Urolo-
giczna UROVITA, ul. Szaflarska 93d, 
specjaliści urolodzy pracujący w Pod-
oddziale urologicznym Szpitala Po-
wiatowego w Zakopanem: lek. Piotr 
Trybek, lek. leszek Michalski, lek. 
Wojciech lewandowski. Poradnia 
czynna po południu, po rejestracji te-
lefonicznej: (32) 11 14 260 po godz. 
15.00, tel: 606 201 080 w godz. 
8.00-15.00. (174/NT)

PODOLOGIA
zakopane

u GABINET PODOlOGICZ-
NY „STUDIO ORCHIDEA„ - spe-
cjalista podolog. leczenie grzybi-
cy paznokci, wrastające paznok-
cie - klamry, metoda Arkady, rekon-
strukcja płytki. Pedicure specjali-
styczny, usuwanie modzeli i od-
cisków, wykonywanie odciążeń 
i ortoz indywidualnych. ul. Grun-
waldzka 11b, 600 801 792, studioor-
chidea. net (329/Z)
u PODOlOGIA Fancy You - Twój 
specjalista od STÓP: w terapii wra-
stających i wkręcających paznokci, 
leczeniu grzybicy, kurzajek/broda-
wek, opracowaniu pękających pięt. 
Ul. Makuszyńskiego 1, kontakt: 502 
470 657. (467/Z)

NEFROLOGIA
nowy Targ

u CHOROBY NEREK I UKŁADU 
MOCZOWEGO - specjalista nefro-
log Marek Truczka, przyjmuje: ul. 
Długa 44, we wtorki 16-18. Tel. 600 
314 922. (2/NT)

NEUROLOGIA
zakopane

u GABINET NEUROlOGICZNY, dr 
n. med. RYSZARD BIElSKI - spe-
cjalista neurolog. Przyjmuje ul. Ko-
ściuszki 11 (nr jedenaście), wt. i czw. 
15-16.30. Rejestracja tel.: 602 624-
020. Padaczka, choroby kręgosłupa, 
profilaktyka udarów mózgu, nerwi-
ce. (60/Z)

nowy Targ

u STANISŁAW SKRZYPEK - spe-
cjalista neurolog. ul. Gorczańska 
29. Przyjmuje codziennie pon.-pt., 
po wcześniejszym uzgodnieniu tele-
fonicznym. Tel. 507 060 345. (80/
NT)

PULMONOLOGIA 
nowy Targ

u PUlMONOlOGIA I AlERGO-
lOGIA DZIECIĘCA lek. med. Ja-
dwiga Biela-Mazur - poniedziałki. 
Testy alergiczne, spirometria. Porad-
nia PULS - Wojska Polskiego 14, Nowy 
Targ. Zapisy: 18 261 17 58. (319/NT)

STOMATOLOGIA 

DZIECIęCa
zakopane

u AVO-DENTAl. A. W. JASIE-
WICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 
18 20 156-97, 512 157-497, 18 20 625 
40. (172/Z) 

rabka

u CENTRUM STOMATOlOGII 
DOMINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. 
Tel.: 696025147. lek. dent. specja-
lista pedodonta ANNA PRZEKlA-
SA-BIEROWIEC. Bezstresowe lecze-
nie w sedacji wziewnej, bezbolesne 
znieczulenie komputerowe. (468/Z)

eprasa.pl a9a7a19122
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STOMATOLOGIA

zakopane

u AVO-DENTAl. A. W. JASIE-
WICZ. Zakopane, Krupówki 50, 18 
20-156-97, 18 20 625 40, 512 157 
497. (79/Z)
u GABINET STOMATOlOGICZ-
NY - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). Re-
jestracja: 18 20 64 220,  601 45 63 69. 
Pon.-pt. lIDIA ZAREMBA-SOŁTYS, 
MATEUSZ SOŁTYS i AGNIESZKA 
KOWAlKIEWICZ-SOŁTYS; ANNA 
NIEDZIElSKA-STEFANIK (606 278 
912); ORTODONCJA: KAROlINA 
CHODACKA-SOŁTYS. Pełny zakres 
usług, RTG, mikroskop. (80/Z)
u TATRZAńSKIE CENTRUM STO-
MATOlOGII ESTETYCZNEJ I IM-
PlANTOlOGII TATRA MED. ul. 
chramcówki 9, Zakopane. Pon.-pt.: 
9-20; sob.: 10.30-15.30. Recepcja: 
530 433 433, 18 200 19 16. www. ta-
tramed. pl (86/Z) 
u KOMPlEKSOWE lECZENIE 
STOMATOlOGICZNO-PROTE-
TYCZNE, ul. Sienkiewicza 22 c (18 
20 132 46): lek. stom. MONIKA 
PABIŚ-SIĘKA (604 232 488), lek. 
stom. SEBASTIAN SIĘKA (606 71 61 
41). Implanty, mosty i korony porce-
lanowe, zatrzaskowe protezy szkie-
letowe, rekonstrukcja złamanych zę-
bów, piaskowanie, wybielanie zę-
bów. (151/Z)
u GIEWONT STOMATOlOGIA 
ANNA KRYNICKA-PĘKSA i MA-
CIEJ RAJSKI. Pełen zakres usług sto-
matologicznych oraz pracownia 
rentgenowska: zdjęcia pantomo-
graficzne, cefalometryczne, punkto-
we i tomografia komputerowa 3D. 
Tel. 18 542 70 18, 698 966 226. Ul. 
Kościuszki 1 (III p.) (202/Z)
u STOMATOlOGIA PRZY RÓW-
NI ANNA I BARTOSZ NIEZGO-
DZIńSCY. Nowoczesne leczenie 
stomatologiczne. Stomatologia bez 
bólu. Pełen zakres usług, implanto-
logia, endodoncja, protetyka. Mikro-
skop, pantomograf, tomografia linio-
wa. ul. Sienkiewicza 4A/4, pn-sob. 
Tel. 530 602 603, www. przyrow-
ni. eu (298/NT)
u STOMATOlOGIA ZAlIńSKA, 
Al. 3 Maja 23, lek. stom. elżbieta Za-
lińska. Tel. 692 073 576. Pełen za-
kres usług, RTG, chirurgia, endodon-
cja, protetyka, stomatologia dziecię-
ca. (290/NT)

biały dunajec

u STOMATOlOGIA lek. dent. Jo-
anna Świder-Podlejska. Biały Duna-
jec, ul. Miłośników Podhala 20 (obok 
SP nr 2). leczenie dzieci i dorosłych. 
Rejestracja w godz.17-20. Tel. 537 816 
603. (320/NT)

bukowina Tatrzańska

u BuKoWiNA TATRZAŃSKA 
WIERCH RUSIŃSKI 66. GABINET 
STOMATOlOGICZNY lekarz den-
tysta: MICHAŁ PASICH, GABiNeT 
cZyNNy: piątek, sobota, niedzie-
la - kontakt tel. 784-151-943 (259/Z)

nowy Targ

u ANNA STOKŁOSA-PIElA lek. 
stom., dyżur całodobowy - 606 
463 125, 18 266 32 89, N. Targ, Ko-
lejowa 127. Leczenie i usuwanie zę-
bów w znieczuleniu komputerowym 
„the Wand„, leczenie paradontozy, 
laseroterapia, ozonoterapia, rent-
gen - panorama cyfrowa. od pon.- 
sob. do godz. 21. Rejestracja wyłącz-
nie telefoniczna. (27/NT) 
u GABINET STOMATOlOGICZ-
NY lEK. DENT. PAUlINA SAMO-
lEJ-UJWARY. leczenie dzieci i do-
rosłych. EKSPRESOWE WYKONY-
WANIE PROTEZ ZĘBOWYCH - pon. 
i czw. godz.12. Gabinet czynny pon.
-pt. Tel. 609 209 290. (105/NT)

Czarny dunajec

u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MAGDAlENA 
FIT-RUTKOWSKA. usługi stomato-
logiczne. Ul. Kamieniec Dolny 18. Ga-
binet jest otwarty w środy w godz. 
13-18. Rejestracja tel. 609 952 778. 
(438/Z)

jabłonka

u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MAGDAlENA 
FIT-RUTKOWSKA. usługi stomato-
logiczne. ul. Sobieskiego 7. Gabinet 
otwarty we wtorki, czwartki i piątki. 
Rejestracja tel. 18 26 525 04, 609 952 
778. (207/Z)
u CENTRUM STOMATOlOGII 
RODZINNEJ „IMPlADENT„ lek. 
stom. MARZeNA BoGAcZ-KlucZ, 
lek. stom. WoJciecH KlucZ. Ja-
błonka, ul. Wąska 2 (Juta). KoM-
PleKSoWe lecZeNie SToMATolo-
GicZNe i PRoTeTycZNe, iMPlAN-
Ty, WyBielANie. Poniedziałek-sobo-
ta. 660 459 439, 606 621 014, 18 26 
528 83.(221/Z)

zubrzyca górna

u Gabinet w Zubrzycy Górnej 
48B oferuje: stomatologia zacho-
wawcza i dziecięca, protetyka, 
chirurgia, rentgen. czynne: pon.
-pt. 10-20, sob. 12-16. Tel.: 604 519 
887, 735 989 347, (12) 272 63 55. 
(294/NT)

STOMATOLOGIA 

ESTETyCZNa
zakopane

u AVO-DENTAl. A. W. Jasie-
wicz, ul. Krupówki 50, Zakopa-
ne. Tel. 18 20 156 97. (311/Z)

ORTODONCja
zakopane

u AVO-DENTAl. A. W. JASIE-
WICZ. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 
18 20-156-97, 18 20-625-40, 512 157 
497. (90/Z)
u Giewont Stomatologia - lek. 
stom. KATARZYNA MATUSIAK-
HEŁMECKA. Tel. 18 542 70 18, 698 
966 226. Ul. Kościuszki 1 (III p.) 
(451/Z)

IMPLANTO- 

PROTETYKA
zakopane

u AVO-DENTAl, A. W. JASIE-
WICZ. ul. Krupówki 50, Zakopane. 
Tel. 18 20 156 97, 18 20 625 40, 512 
157 497. (230/Z)
u IMPlANTY - lek. stom. PAWEŁ 
SŁOWIK, ul. Sabały 2, Zakopane. Po-
niedziałek-piątek 10-19. Tel. 18 20 14 
931, 602 49 09 24. (249/Z)
u IMPlANTY - IMPlANTOPRO-
TETYKA, lek. stom. Sebastian Się-
ka, ul. Sienkiewicza 22c, tel. 606 71 61 
41. TOMOGRAFIA 3D (281/Z)

rabka

u  CENTRUM STOMATOlOGII 
DOMINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rab-
ka. Tel.: 696025147. Dr AlEKSANDER 
GUT. Implanty z odbudową w 24h, 
odbudowa pełnych łuków zębowych 
oraz kości. (463/Z)

jabłonka

u IMPlADENT S. C. CENTRUM 
STOMATOlOGIi RODZINNEJ - ul. 
Wąska 2, Jabłonka. KoMPuTeRoWe 
PlANoWANie W PRoGRAMie SiM-
PlANT iMPlANTAcJA NATycHMiA-
SToWA, oDBuDoWy TyMcZASo-
We NA iMPlANTAcH Do 48 Go-
DZIN. Tel. 606 621 014, 660 459 439, 
18 26 528 83.(219/Z) 

CHIRURGIa  
STOMaTOLOGICZNa

zakopane

u TATRA MED ul. chramcówki 9, 
Zakopane. chirurgia stomatologicz-
na, implantologia, tomografia 3D. 
Recepcja: 530 433 433, 18 200 19 16. 
www. tatramed. pl (291/Z)

Poronin

u IMPLANTY, S3 Stomatologia, ul. 
Za Torem 28d, tel. 18 201 29 29. lek. 
dent. ANDRZEJ ŻEGlEń - specjali-
sta periodontolog, lek. dent. ANNA 
JAKUBIK - specjalista periodonto-
log. chirurgia stomatologiczna, zabiegi 
periodontologiczne, implanty. 504 104 
963 (312/Z)

nowy Targ

u lEK. STOM. PIOTR BUńDA, 
SPECJAlISTA CHIRURGII STOMA-
TOlOGICZNEJ, N. Targ, Jana iii So-
bieskiego 15. Czynne pon.-pt., po 
wcześniejszej rejestracji telefonicz-
nej. lASEROWE WYBIElANIE ZĘ-
BÓW. Tel. 504 620 074. (285/NT)

rabka

u CENTRUM STOMATOlOGII 
DOMINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. 
Tel.: 696025147. Dr n. med. MARCIN 
KOTOWSKI, lek. dent. spec. chirur-
gii MARCIN WIŚNIEWSKI - chirur-
giczne usuwanie zębów zatrzyma-
nych, resekcje korzeni, usuwanie tor-
bieli, implanty. (464/Z)

LOGOPEDIA
Witów

u PRYWATNA PRAKTYKA lO-
GOPEDYCZNA - mgr Elżbieta Wa-
tycha - logopeda, pedagog specjal-
ny. usługi w zakresie wczesnej inter-
wencji, diagnozy i terapii zaburzeń 
i wad wymowy dzieci i dorosłych. Wi-
tów 245c. Rejestracja tel. 604215061 
(252/Z)

PERIODONTO- 

LOGIA
Poronin

u S3 STOMATOlOGIA, Za Torem 
28 d, 18 201 29 29, lek. dent. AN-
DRZEJ ŻEGlEń - specjalista perio-
dontolog, lek. dent. ANNA JAKU-
BIK - specjalista periodontolog. 
Kompleksowe leczenie chorób przy-
zębia (paradontozy), usuwanie ka-
mienia poddziąsłowego, chirurgiczne 
wydłużanie koron klinicznych. Zabie-
gi periodontologiczne. Przeszczepy 
dziąseł, pokrywanie recesji. (266/Z)

rabka

u CENTRUM STOMATOlOGII 
DOMINIK, ul. Zakopiańska 6a, Rab-
ka. Tel.: 696025147. lek. dent. spe-
cjalista periodontolog ANNA JA-
KUBIK - skuteczne leczenie paradon-
tozy, odsłoniętych szyjek zębowych, 
przeszczep dziąseł, korekta uśmiechu 
dziąsłowego, skaling głęboki, korekta 
wędzidełka. (465/Z)

MEDyCyNa 
ESTETyCZNa

zakopane

u AVO-DENTAl. Krupówki 50, 
Zakopane, tel. 18 20 156 97. (208/Z)

UZaLEŻNIENIa
zakopane

u ODTRUCIE POAlKOHOlO-
WE, ODWODNIENIA, NIEDOŻY-
WIENIA - WIZYTY W DOMU PA-
CJENTA. lekarz MACIEJ WÓJCIK. 
Kroplówki, zastrzyki, tabletki. TeRA-
PIA. Tel. 601 525 588, 696 213 825. 
(148/Z)

koninki

u WYJĄTKOWO SKUTECZ-
NY PROGRAM TERAPII - Prywat-
ne centrum Terapii uzależnień „Ko-
NiNKi„. DySKRecJA - PoMoc. DE-
TOKS - ODTRUCIA - BADANIA. 
Bezpiecznie w szpitalu. 18 33 17 250, 
18 33 19 737, www. terapie. net. pl, 
www. pomoc. terapie. net. pl (92/
NT)

rabka

u  INDYWIDUAlNA TERAPIA 
UZAlEŻNIEń: alkohol, narkotyki, do-
palacze, leki, hazard, nowe technolo-
gie, itp. Konsultacje dla osób z pro-
blemem i ich bliskich. Rabka-Zdrój, 
tel. 515268322. (456/Z)
u OŚRODEK TERAPII UZAlEŻ-
NIEń „DEZYDERATA” - terapia sta-
cjonarna, konsultacje indywidual-
ne z zakresu uzależnień od alkoholu, 
narkotyków, leków, hazardu i innych 
zachowań kompulsywnych. Rabka-
Zdrój, ul. Zaryte 25, www. dezyde-
rata. com, +48 530940354, +48 18 
5447247, biuro@dezyderata. com. pl 
(450/Z)

ANALITYKA
zakopane

u lABORATORIUM  „HOR-
MON-DIA” - o/Zakopane, ul. Ma-
kuszyńskiego 1, 18 20 174 22. Ponie-
działek-piątek 7.30-12.00. Pełny za-
kres badań laboratoryjnych. Wynik 
możesz sprawdzić w internecie, 
poproś o kod dostępu. Aktualne 
informacje zawsze na www. hor-
mondia. pl (98/Z)

BADANIA  

kIEROWCÓW
Krościenko  

nad dunajcem

u BADANIA KIEROWCÓW I KAN-
DYDATÓW NA KIEROWCÓW. DR 
KAZIMIERZ KOMARSKI. Krościen-
ko nad Dunajcem - Ośrodek Zdro-
wia - ul. esperanto 2. Każdy piątek. 
Informacja i rejestracja: 503-146-602 
(470/Z)

REHaBILITaCja
zakopane

u CENTRUM REHABIlITACJI 
SPORTOWEJ mgr Michał Zarzycki, 
ul. Jagiellońska 34. Rejestracja telefo-
niczna 604 504 966. (269/Z)

nowy Targ

u GABINET REHABIlITACJI 
lECZNICZEJ - rehabilitacja wszyst-
kich schorzeń kręgosłupa, po ura-
zach układu kostnego, po urazach 
układu nerwowego - NieDoWŁA-
Dy, po udarach mózgu. Korekcja wad 
postawy. Możliwość wykonania za-
biegów w domu pacjenta. Nowy 
Targ, ul. Gorczańska 29, 605 079 
054. (97/NT)

OPIEKA
skrzypne

u DOM SENIORA TATRZAńSKA 
JESIEń - opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa i dzienna. Skrzyp-
ne, ul. Wierchowa 20. Tel. 601 364 
265, www. tatrzanskajesien. pl (169/
NT)

maniowy

u DOM SENIORA EDEN - kom-
fortowe warunki. opieka długoter-
minowa, krótkoterminowa, dzien-
na, pobyty rehabilitacyjne. Maniowy, 
ul. Jana Pawła II 12. Tel. 692 999 103, 
www. pensjonateden. com (315/NT)

WETERYNARYJNE

zakopane

u PRZYCHODNIA WETERYNA-
RYJNA „TATRAVET”, ul. Staszi-
ca 5b. Pon.-pt. 10-18, sob. 10-14. Ze 
względu na epidemię Covid-19 
prosimy o telefoniczne umawia-
nie wizyt: 18 54 277 04, 669 897 
438. www. tataravet. pl (320/Z)
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BIZNES
u DO WYNAJĘCIA BUDA HANDLOWA PRZY 
WYCIĄGU, Pardałówka. 502 658 638
u Sprzedam tanio - z wypożyczalni NARTY, BUTY 
I KIJKI. 662 370 510.

BIURa RaCHUNkOWE
u BIURO RACHUNKOWE - DORADZTWO 
PRAWNE - PEŁNY ZAKRES ORAZ SZKOLENIA 
BHP I PPOŻ - PROFESJONALNIE - PRZYSTĘPNE 
CENY - UL. STOLARCZYKA blok 8, mieszkania 29 
(parter) -182000678, 501515342. 

NIERUCHOMOŚCI
pośrednictwo

u VisitZakopane  -  NIERUCHOMOŚCI,  SPRZE-
DAŻ, WYNAJEM. 600494949. 
u PERFECT NIERUCHOMOŚCI ul. Kościuszki 8 
Zakopane, tel. 600820576, 886896759 www.per-
fect-nieruchomosci.pl 
u CHATA POD TATRAMI - nieruchomości, Ko-
ścielisko,  ul.  Mocarni  26,  606  701  770,  660  503 
770, www.nieruchomoscizakopane.com.pl
u PANORAMA  Nieruchomości  Zakopane,  ul. 
Zamoyskiego 20a. tel.504 331 188, Zapraszamy 
do współpracy. 
u DOMATOR - BIURO NIERUCHOMO-
ŚCI - Zakopane. 665105040, www.domator-nieru-
chomosci.pl 
u Biuro Nieruchomości  TRZY KORONY  - Mo-
nika Mastalska, licencja nr6224, SZCZAWNICA, 
Główna  28,  Galeria  Centrum  II  p.  182622708, 
607282401,  www.nieruchomości.018.pl,  e-mail: 
biuro@nieruchomości.018.pl 
u BESTATE  Nieruchomości  Zakopane  Wielka 
Krokiew-Czecha  1.  www.bestate.com.pl/zakopane 
+ 48 506131463
u PROFESJONALNE ADMINISTROWANIE/ZA-
RZĄDZANIE NIERUCHOMOŚCIAMI - licencja TA-
TRA-DOMUS  Hubicki  Oskar.  Kilkunastoletnie  do-
świadczenie.  oskarhubicki@tatra-domus.com,  tel. 
889189154 
u VEGA - NIERUCHOMOŚCI ZAKOPANE, UL. 
DROGA NA BYSTRE 5 600223020, 609999989 
www.vega.biz.pl 
u RE/MAX DUO – MIĘDZYNARODOWE BIU-
RO NIERUCHOMOŚCI. ZAKOPANE 182073773, 
NOWY TARG, 182755541, KRAKÓW. www.re-
max-polska.pl/duo

wynajem

u DO  WYNAJĘCIA  HALA  NA:  LAKIERNIĘ, 
PRALNIĘ WODNĄ, itp. 502 658 638 
u Wynajmiemy pomieszczenia gospodarcze oraz 
wyposażone  pomieszczenie  biurowe.  Zakopane. 
602239484 biuro@tatra-dom.pl
u LOKAL 16 m2,  I p., centrum Zakopanego, do 
wynajęcia  pod  działalność  gospodarczą.  600  241 
396.
u Do wynajęcia HALA w strefie przemysłowej w 
Skawinie. 601 519 018.
u DO WYNAJĘCIA  DOM  NA:  PIZZERIĘ,  RE-
STAURACJĘ. 502 658 638 
u SZUKAM  KAWALERKI  Z  KUCHNIĄ  (lub 
aneksem), długoterminowo, dla 2 osób pracujących. 
Zakopane lub okolice. 698 555 002.

kupno

u SKUP DZIAŁEK.  Kupię DZIAŁKI  ROLNE  lub 
BUDOWLANE  na  terenie  Podhala.  Adres:  Nowy 
Targ, Waksmundzka 93b. Tel. 667 907 986.
u KUPIĘ działkę, dom, mieszkanie - 513 835 301

zamiana

u CZĘSTOCHOWA CENTRUM - zamienię 
MIESZKANIE KWATERUNKOWE TBSZGM 37,21 
m2 na podobne w Zakopanem. 508 783 929.

sprzedaż

u Zakopane - CENTRUM NOWE APARTAMEN-
TY Z GARAŻEM PODZIEMNYM. DOMATOR 
665105040 
u DO SPRZEDANIA MIESZKANIA W ZAKO-
PANEM,  KOŚCIELISKU  I  NA  CYRHLI  -  607  506 
428.
u ZAKOPANE  -  PENSJONAT  blisko  centrum. 
DOMATOR 665 105 040 
u ZAKOPANE, DZIAŁKA BUDOWLANA 
1200m2, cena 670000zł. DOMATOR. 665105040
u Nowy Targ Orkana 14a - NOWE MIESZKA-
NIA. 603 281 300.
u Gęsi własnego chowu. Smalec gęsi. 888341556
u Sprzedam Balię POPRAD,  Kościelisko,  Balia 
6-osobowa opalana drewnem, elektryczne podtrzy-
mywanie  temperatury  wody,  oświetlenie  led,  bar-
dzo ekonomiczna, 2 wsady drewna, woda nagrzewa 
się 1,5 godz. Używana 1 sezon. 500814005, cena 
16000. 500814005 jd.borowska@gmail.com
u Zakopane apartament 40 m2 z garażem. 530-
344-281

ANTYKI
u ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ - Zakopane, Ko-
ściuszki 3 (Granit, III p.). Tel. 601 464 133 

SPRZEDaŻ
budowlane

u Sprzedam KANTÓWKĘ, KROKWIE, DESKI, 
GONTY, ŁATY - 788 344 233.

u TARTAK  OFERUJE:  DESKI  2.5/  3.2/  5/  7, 
WIĘŹBY, ŁATY. 506 543 968. 

tv,agd,komputery

u TELEWIZJA: SATELITARNA/NAZIEMNA, TE-
LEWIZORY, INTERNET, KAMERY, PRĄD. SPRZE-
DAŻ, MONTAŻ, SERWIS INSTALACJE INDYWI-
DUALNE i ZBIORCZE. Tel. 603 055 556, 18 207 
42 27 

maszyny, narzędzia

u BECZKĘ 3000 l ocynk, ROZRZUTNIK z napę-
dem 3 tony. 635 053 127 

różne

u NOWE KILIMY RĘCZNIE TKANE (z owczej 
wełny). Wzór: jarzębina (60/80). Tel. 793 887 893
u PALUSZKI PASZOWE. 538 853 926.
u SIECZKĘ. TEL. 664 185 727 

u ZIEMNIAKI JADALNE, ZIEMNIAKI ODPA-
DOWE, PSZENICA I ZBOŻE ŚRUTOWANE - OD 
ROLNIKA. 517 752 815.
u DREWNO OPAŁOWE, KOMINKOWE, 
TWARDE, SUCHE. Zapewniam transport. 509 
281 848 

u OPAŁ BUK, ŚWIERK SUCHY. 609 927 174.
u INSTRUMENTY MUZYCZNE: AKORDEN gu-
zikowy Weltmeister Toccata baryton. ORGANY ko-
ścielne. HELIGONKI. Gołkowice. 531 402 576. 
u DREWNO  LIŚCIASTE  NA  OPAŁ.  501  948 
834 
u Stemple, drewno opalowe. 784137761
u Profesjonalne oświetlenie LED Budynków 510 
557 980
u LED do kostki brukowej na wymiar, 510557980
u PRZYJMĘ GRUZ, KAMIEŃ. POSPRZĄTAM 
GRUZ, KAMIEŃ. 502 658 638 

u FOTOWOLTAIKA SOLARY DO BACÓ-
WEK - 510 557 980
u DREWNO KOMINKOWE. 501 577 105. 
u Montaż śniegołapów, prace wysokościowe, alpi-
nistyczne. 694258159
u GARAŻE BLASZANE, HALE, KOJCE DLA 
PSÓW. MONTAŻ GRATIS. PRODUCENT 
183321404, 696753588, WWW.ROBSTAL.PL 

u Sprzedam GOBELIN - pejzaż zimo-
wy - (145/80). TORBY JUHASKIE. Tel. 793 887 893
u LEDy na wymiar do Hoteli Pensjonatów 510 
557 980
u Sprzedam bale siana i potrowu. 888824086

zwierzęta

u RATLERKI. 883 873 041
u KROWA CIELNA + JAŁÓWKA - 505 816 
864.
u Gęsi  własnego  chowu.  Gęsi  smalec. 
888341556
u Sprzedam PROSIĘTA, WŁASNEGO CHO-
WU, WAGA 25-35 kg, szczepione, odrobaczone. 
538 853 926. 

KUPNO
u Spółka „TESKO” kupi drzewko (świerk, jodła) o 
wysokości minimum 11m. Drzewko będzie stanowić 
element dekoracji bożonarodzeniowej. Tel. kontak-
towy 695 802 603, 18 20 25 629.
u KUPIĘ STARE GÓRALSKIE SPÓDNICE, 
CHUSTKI, DALINKI, SZTOFKI, ODZIEWACZKI. 
573 321 730. 
u Stare spódnie  tybetowe góralskie, uszkodzone 
molami, drogo 883 457 673

MOTORyZaCja
kupno

u SKUP AUT - OSOBOWE, DOSTAWCZE. 
CAŁE, USZKODZONE. 500 349 500.
u SKUP SAMOCHODÓW, PŁACĘ LEPIEJ OD 
INNYCH. GOTÓWKĄ. 600225631.
u KUPIĘ KAŻDĄ TOYOTĘ. 531 666 333.

sprzedaż

u MITSHUBISHI OUTLANDER  2,2 DI-D,  4X4, 
r.p.2014, przebieg 224  tys.  km,  I właściciel,  bogata 
wersja Intense Plus, dodatkowo kpl. kół zimowych z 
felgami, zdejmowany hak, oryginalny bagażnik dacho-
wy. 605 564 270. 

u FIAT 500 multijet, 1.3D, 2010r. 604 401 542.
u AUDI A1, 1.6D, 2012r. 604 401 542.
u PANDA 4x4, 2006 r. 604 401 542
u SUZUKI JIMNY 2 szt. - 1.3 benzyna i 1.5 die-
sel. 604 401 542.
u HYUNDAY TUSCON 2009 r., 4x4, 1. wła-
ściciel,  z  salonu Nowy  Targ;  TOYOTA COROLLA 
2015  r.,  1.6,  1.  właściciel,  z  salonu  Kraków  -  602 
468 953. 
u VW CADDY, 1.9D, 2006 r. 604 401 542.
u MERCEDES KLASA E, 2018 r., 220 D, 4x4, z 
salonu,  pierwszy  właściciel,  38.000  km,  garażowa-
ny. 604 802 696.

USŁUGI
budowlane

u ELEKTRYK - Tel. 662 140 933.
u Szpachlowanie,  malowanie,  regipsy  508  950 
884
u KAMIENIARSTWO, FLIZOWANIE, WYKOŃ-
CZENIA, BUDOWY od A do Z. 607 572 312.

u TYNKI TRADYCYJNE Z BIAŁEGO KWARCU, 
POD MALOWANIE - ATRAKCYJNA CENA, WY-
LEWKI MASZYNOWE. 665719051. 
u Domy szkieletowe, prace wykończeniowe. 
694258159
u WYKOŃCZENIA WNĘTRZ, REMONTY. 660 
079 941.
u PŁYTKI, ŁAZIENKI, WYKOŃCZENIA 
WNĘTRZ - 609 010 132.
u KAMIENIARSTWO. 882080371.
u USŁUGI BLACHARSKO-DEKARSKIE, KRYCIE 
I PRZEKRYCIA DACHÓW, KOMINY, BALKONY, 
RYNNY, GZYMSY, FASADY. 889 388 484.
u WYKOŃCZENIA WNĘTRZ - PŁYTKI - 660 
103 466.
u Firma malarska. 668266881 daniel.gasienica-
kotelnicki@onet.eu
u FASADY - DOCIEPLENIA - NA MATERIA-
ŁACH WYSOKIEJ  JAKOŚCI. ATRAKCYJNE CENY. 
507581818 

u OGRODZENIA, www.hajdukowie.pl. 692 069 
284. 
u FLIZOWANIE, REMONTY, WYKOŃCZENIA. 
882080371.
u BUDOWA DOMÓW OD PODSTAW, CIE-
ŚLA, BLACHARZ. 516 563 400.

u ADAPTACJA STRYCHÓW, REMONTY, ŁA-
ZIENKI, WYKOŃCZENIA WNĘTRZ. 693 206 
403.
u Wykonam tynki maszynowe. 698197928
u FIRMA OGÓLNOBUDOWLANA - ROBOTY 
ZIEMNE - 604 503 802.
u MALOWANIE POMIESZCZEŃ. 609 360 233.
u TYNKI MASZYNOWE I TRADYCYJNE NA 
PIASKU KWARCOWYM, WYLEWKI MASZYNO-
WE, 507581818.
u REMONTY ŁAZIENEK, ZABUDOWY GK. 
660 079 941.
u MALOWANIE DACHÓW, ELEWACJI. Wie-
loletnia praktyka, dobór materiałów. 338730601, 
602882325 www.maluty.com.pl
u ŁAZIENKI. 667 063 354.
u Prace Wysokościowe. 668266881

inne

u Specjalistyczny ZAKŁAD ZWALCZANIA 
OWADÓW I GRYZONI. 18 20 63 868 w.21, 602 
229658 
u WYCINKA, PRZYCINKA DRZEW W TRUD-
NYCH WARUNKACH - 691 317 098.
u ZABEZPIECZANIE OBIEKTÓW PRZED 
SZKODNIKAMI zgodnie z założeniami GMP, GHP, 
HACCP. 18 20 63 868 w.21, 602 229 658
u CZYSZCZENIE DYWANÓW, WYKŁADZI-
NY, TAPICERKI. OZONOWANIE. ZAKOPANE i 
okolice. 536 212 505.

MATRYMONIALNE
u Jo samućki i Ty sama, niech Cię z chałupy puści 
mama. Jo mom 70 plus, potrzebno mi piykno, zgrab-
no i powabno gaździna na juz. 663 145 872.

TŁUMaCZENIa
u TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY - JĘZYKA NIEMIEC-
KIEGO - mgr Magdalena Rysula. Zakopane, Pod Lip-
kami 10. tel. 18 20 17 239, 602 632 368.

KOMUNIKATY
u PSPCh  Hospicjum  Jezusa  Miłosiernego  zapra-
sza osoby  chętne do wstąpienia do Stowarzyszenia 
na spotkanie informacyjne w dniu 4.12.2024 (środa) 
o g. 17.00 w UM Zakopane ul. Kościuszki 13. 

26Zapraszamy do biur ogłoszeń:
ZAKOPANE, ul. Krupówki 54 

NOWY TARG, Rynek 11

oGŁoSZeNiA DRoBNe

PRaCa
dam

u INSTRUKTORZY NARCIARSCY www.szkola-
jurgow.pl tel.692001268 
u Zatrudnię PROJEKTANTÓW oraz ASYSTEN-
TÓW PROJEKTANTA w branży elektrycznej. Kon-
takt 602291850 
u DO PRACY NA PARKING W ZAKOPANEM, 
NA OKRES ZIMOWY - 507 308 176, 600 757 057.

u Kancelaria Notarialna w Białce Tatrzańskiej za-
trudni  pracownika  do  sekretariatu.  18  263-71-02; 
691-952-827  biuro@notariuszpodhale.pl  www.no-
tariuszpodhale.pl
u SPRZĄTANIE APARTAMENTÓW, prawo jaz-
dy, 791 353 569 

u INSTRUKTOR  NARCIARSTWA/  SNOW-
BOARDU.  Szkoła  narciarstwa  i  snowboardu  FUN 
SCHOOL  w  Bukowinie  Tatrzańskiej  zatrudni  in-
struktorów do prowadzenia  kursów  feryjnych oraz 
szkolenia  indywidualnego. Wymagane uprawnienia  i 
doświadczenie.  698033455 wojciechdziurny@gma-
il.com
u ZATRUDNIĘ KRAWCOWĄ - SZYCIE NA 
MIEJSCU LUB CHAŁUPNICZO. PRACA CAŁY 
ROK, NOWY TARG. 601 789 299, 536 740 251.
u Zatrudnię promotorów na kuligi na okres zimo-
wy. +48574255794
u PRZYJMĘ PANIĄ DO SPRZĄTANIA POKOI 
W PENSJONACIE W ZAKOPANEM. 601 45 33 91. 

u Aparthotel  Renesans  w  Zakopanem  poszuku-
je kandydatów na stanowiska: RECEPCJA, KELNER, 
POMOC KUCHENNA. Stabilna praca w nowo 
otwartym Obiekcie. Zgłoszenia prosimy kierować na 
adres: praca@renesans.pl
u EURO  LABORA  RACIBÓRZ  –  AUSTRIA, 
NIEMCY, HOLANDIA, SZWAJCARIA - JUŻ OD 12 
LAT POMAGAMY ZNALEŹĆ NAJLEPSZĄ PRACĘ! 
ZADZWOŃ: 32/417 20 56;  PRACA@EURO-LA-
BORA.COM; WWW.EURO-LABORA.COM  (cert 
nr 14601).
u PANIĄ DO SPRZĄTANIA W PESJONACIE I 
WYDAWANIA  ŚNIADAŃ  -  ZAKOPANE  -  możli-
wość zamieszkania - 666 400 730. 
u ZATRUDNIMY W KARCZMIE oraz W BARZE 
MLECZNYM:  KUCHARZA,  POMOC  KUCHEN-
NĘ,  OBSŁUGĘ  BARU  MLECZNEGO,  KELNERA/ 
-KĘ. Zakopane, bez zakwaterowania - 600 035 080, 
600 035 355.

u karczma na Gubałówce zatrudni KUCHARKI/-
RZY, KELNERKI, POMOCE KUCHENNE. Praca sta-
ła, dobre wynagrodzenie. 696 416 056.
u Poszukuję  PORZĄDKOWEGO  DO  TERE-
NÓW ZEWNĘTRZNYCH - Zakopane - 665 663 
700

u KELNER / KELNERKA do hotelu w Zębie. Na 
pełny  etat  lub  dorywczo. Tel.  604224334,  praca@
redyk.pl 
u PRZYJMĘ KUCHARKĘ DO PENSJONA-
TU - 502 658 638.
u Poszukuję PANI DO SPRZĄTANIA APARTA-
MENTÓW, KLATEK SCHODOWYCH - Zakopa-
ne - 665 663 700.
u INSTRUKTORZY NARCIARSTWA KOTELNI-
CA BIAŁCZAŃSKA. 505 473 504. www.krisski.pl
u KUCHARKĘ/POMOC  DO  KUCHNI  z  za-
mieszkaniem. 604 70 72 73.

u Zatrudnię  osoby  do  roznoszenia  ulotek. 
+48574255794
u Zatrudnię pracowników budowlanych (również 
pomocników) - praca od zaraz, dobra stawka.Praca 
na  terenie Kościeliska  tel.668226469. 668228469 
xlbud85@gmail.com
u Stacja  narciarska  Kotelnica  Białczańska  poszu-
kuje pracowników gastronomii  na  stanowiska: KU-
CHARZ;  MŁODSZY  KUCHARZ;  PIZZER;  PO-
MOC  KUCHENNA;  OBSŁUGA  BARU.  Prze-
ślij  CV  na  e-mail  lub  zadzwoń  po  szczegóły.  +48 
605202312, kotelnicakarczma@gmail.com 
u Odśnieżanie Zakopane. 692495520

l gaz grzewczy propan
l olej opałowy
l paliwa - hurt

      Tel.  601 500 321
  609 456 201

Stacja Paliw MOYA

Szaflary, ul. Zakopiańska 2k

l Odbiór odpadów:
 - KOMUNALNYCH
 - W KOSZACH O POJ.
   od 120 do 1100 l
 - BUDOWLANYCH
 - POREMONTOWYCH
 - INNYCH

l WYNAJEM KONTENERÓW
 od 7 m3 do 40 m3

l Wywóz nieczystości
 płynnych

l Oferujemy również usługi 
    maszynami budowlanymi

      Tel.  607 500 231
  601 500 321

OLEJ OPAłOWY
ekoterm plus

PALIWA ORLEN
NOWY TARg
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296

ZAKOPANE
ul. Żeromskiego (COS)

tel. 18 20 614 71

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18

rekrutacja@bania.pl  
Tel. 573 859 938

u POKOJOWĄ
 STAłA PRACA

u POKOJOWĄ
 PRACA W WEEKENDY

u KELNER/KASJER

u POMOC KUCHENNA 
 SURÓWKI

Hotel Bania Thermal & Ski 
w Białce Tatrzańskiej 

zatrudni:

w Białce Tatrzańskiej

zatrudni

Telefon: 

694 471 673

PIZZERA

w Białce Tatrzańskiej

zatrudni na stanowisko:

l POKOJOWA
  (praca w weekendy)

l KELNER/KASJER

l POMOC KUCHENNA

l KUCHARZ
e-mail: rekrutacja@termabania.pl

Tel. 573 859 938

SKUP ZłOMU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

SPRZEDAŻ CZĘŚCI 
UżYWANYCH
Tel. 18 26 637 50

ZłomoWANIE 
POJAZDÓW

WłASNY TRANSPORT 

STUDNIE  
głęBINOWE
system szwedzki, w 1 dzień

moŻlIWoŚć PRojEKTóW

PomPy CIEPłA

oDWIERTy  
DO 150 m

Tel. 607 980 682
          605 632 978

Rekrutacja 2025

PRACA W AUSTRII

Poszukujemy:

MuRARzy

CIeśLI SZALuNKoWyCH
MALARZy

KAfeLKARZy/PŁyTKARZy
SToLARZy

oPeRAToRoW  
ŻuRAWI oBRoToWyCH

umowa o pracę  
na austriackich warunkach  

+ darmowe zakwaterowanie

zainteresowany?

Kontakt:
 +43 660 134 7182
olborski@jobtop.at

zapraszamy

www.jobtop.at

zatrudnimy  

BRYgADZISTę/ 
MAgAZYNIERA

Praca w Jabłonce

Firma Madex

Wymagane doświadczenie  
na wózku widłowym

Atrakcyjne wynagrodzenie
umowa o pracę

Zadzwoń, a na pewno się 
dogadamy.

Tel.: 600-149-373 

Stacja Narciarska 

Polana 
Szymoszkowa 
zatrudni na sezon zimowy  
do pracy w gastronomii:

l PIZZERÓW
l BARMANKI
l BUfETOWE
l POMOCE KUCHENNE
l OSOBY NA ZMYWAK
l OSOBY 
  DO SPRZĄTANIA SALI

Kontakt osobisty pod nr tel.: 

693 319 707

SKUP 
AUT

SPRZEDAŻ CZĘŚCI

NAJLEPSZE CENY

Nowy Targ, 
ul. Ceramiczna 7A 
Tel. 696 774 738

eprasa.pl a9a7a19122
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OGŁOSZENIE
W Sądzie Rejonowym w Nowym Targu I Wydział Cywilny pod sygn. akt I Ns 986/24 toczy się postępowanie z wniosku 

Miasta i Gminy Czarny Dunajec o stwierdzenie zasiedzenia nieruchomości położonych w Czarnym Dunajcu, obręb Ra-

tułów oznaczonych jako:
- dz. ew. 11144 o pow. 0,0280 ha, powstałej z parcel gruntowych 1. kat: 7063, 7065/1, 7066, 7068/3 (obj. KW nr 

NS1T/00021860/3), 7072 (obj. kw nr NS1T/000138699/6), 7069/1 (obj. Iwh 318) oraz części parceli gruntowej 1.kat. 10994 
(obj. Iwh 529)

- dz. ew. 10993/1 o pow. 0,3772 ha, powstałej z części parceli gruntowej 1. kat. 10993 (obj. Spisem I Dobra publicz-

nego), 7045 (obj.  Iwh 103 - ump), 7055 (Iwh 317), parceli gruntowej 1. kat. 7054/2 (obj. KW NS1T/00030213/9), 7063/1 

(obj. KW NS1T/0021860/3).

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, a w szczególności Andrzeja Żegleń s. Jana i Marii, Antoninę Żegleń c. Stani-
sława i Anny, Józefa Kułach, Marię Kułach, Albinę Kułach, Jana Kułach, Władysława Kułach, Stanisława Kułach, Antoninę Ko-

nopkównę, Jana Morawę, Teresę z Liszków Morawę, Józefa Gąsienicę, Andrzeja Kulę s. Jana, Jana Prokopa, Ludwikę Stop-

kową, Geenę Kulę, Józefa Gąsienicę s. Andrzeja i Marii, Józefa Wyrostek „Łapka”, Agnieszkę z Morawów Wyrostek żonę Jó-

zefa, Reginę z Konopków Hawryłową, Józefa Brzuchacza, Jana Brzuchacza, Marię Brzuchacz, Stanisława Brzuchacz, Zofię 
Brzuchacz albo ich następców prawnych, aby w ciągu trzech miesięcy od dnia ogłoszenia zgłosili się i udowodnili swoje pra-

wa do wskazanej nieruchomości, gdyż w przeciwnym razie Sąd może stwierdzić nabycie własności zgodnie z wnioskiem.

Co tydzień przywieziemy Państwu na miejsce specjalnie zapakowany 
najnowszy numer Tygodnika Podhalańskiego.  

Co tydzieñ Twoi goście znajdą w Tygodniku Podhalañskim 
bogaty informator dla turystów, aktualny program imprez kulturalnych i sportowych, 

darmowe bilety na spektakle teatralne, seanse kinowe, koncerty.  

do kawy na śniadanie
HOTELaRZU! ZaMÓW U NaS 

COTyGODNIOWy PREZENT DLa SWOICH GOŚCI!

Teraz czekamy jeszcze na Twój hotel 

Zadzwoń: 18 20 00 000 w. 22

OgłOSZENIE
Przed Sądem Rejonowym w Nowym Targu, I Wydział Cywilny 

pod sygn. akt I Ns 201/23 toczy się postępowanie z wniosku Ma-
rii Pytel o zasiedzenie nieruchomości położonej w miejscowości 
Nowa Biała stanowiącej działki ewid. nr 2524, 2525/1 o łącznej 
pow. 0,2708 ha, oraz 2450/1, 2451/1 o łącznej pow. 0,5210 
ha - powstałe z parceli ujawnionych w LWH 575, który utracił moc 
prawną, gdzie jako właściciele ujawnieni są Ludwik Hornik, Broni-
sława z Remiaszów Hornikowa.

Wzywa się wszystkich zaineresowanych, w szczególności na-
stępców prawnych w/w aby w ciągu trzech miesięcy od dnia ogło-
szenia zgłosili się i udowodnili swoje prawa do wskazanych nieru-
chomości, gdyż w przeciwnym razie zostaną pominięci w toczą-
cym się postępowaniu.

OgłOSZENIE
W Sądzie Rejonowym w Nowym Targu I Wydział Cywilny pod sygn. akt 

I Ns 1005/24 toczy się postępowanie z wniosku Miasta i Gminy Czarny Du-
najec o stwierdzenie zasiedzenia nieruchomości położonych w Czarnym 
Dunajcu, obręb Ratułów oznaczonych jako:

- dz. ew. 11111/2 o pow. 0,0409 ha, powstałej z parceli gruntowej 
1. kat: 11011 (obj. KW nr NS1T/00014248/5),

- dz. ew. 10986 o pow. 0,0323 ha, powstałej z parceli gruntowej 1. 
kat. 10986 - dla której brak skorowidza parcelowego.

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, a w szczególności: Agniesz-
kę Kojs c. Andrzeja i Anny, Bronisławę Mulica c. Jakuba i Agnieszki, Stani-
sława Kojs s. Jakuba i Agnieszki, Jana Kojs s. Jakuba i Agnieszki, Zofię Łusz-
czek c. Jakuba i Agnieszki, Annę Kojs c. Jakuba i Agnieszki, Władysława Kojs 
s. Jana, albo ich następców prawnych, aby w ciągu trzech miesięcy od dnia 
ogłoszenia zgłosili się i udowodnili swoje prawa do wskazanej nieruchomo-
ści, gdyż w przeciwnym razie Sąd może stwierdzić nabycie własności zgod-
nie w wnioskiem. 

OgłOSZENIE
Przed Sądem Rejonowym w Nowym Targu, I Wydział 

Cywilny pod sygn. akt I Ns 81/24 toczy się postępowanie 
z wniosku Aleksandry Skubisz o zasiedzenie nierucho-
mości położonej w miejscowości Ratułów stanowiącej 
m.in. działkę ewidencyjną nr 6903 o pow. 0,0331 ha 
powstałą z p. gr. 6903 - spis parcelowy gm. kat. Ratu-
łów uległ zniszczeniu.

Wzywa się wszystkich zaineresowanych, w szczegól-
ności następców prawnych w/w aby w ciągu trzech miesię-
cy od dnia ogłoszenia zgłosili się i udowodnili swoje prawa 
do wskazanych nieruchomości, gdyż w przeciwnym razie 
zostaną pominięci w toczącym się postępowaniu.

SZyBkO
TaNIO

BEZPIECZNIE

OgłOSZENIE
Przed Sądem Rejonowym w zakopanem pod sygn. 

akt. l Ns 65/22 z wniosku Sylwii Łukaszczyk toczy się po-
stępowanie o ustanowienia służebności między inny-
mi po działce ewidencyjnej 87 obręb 0014 Zakopane.

Sąd wzywa wszystkich zainteresowanych w sprawie, 
aby w terminie trzech miesięcy od ukazania się ogłosze-
nia zgłosili swój udział w postępowaniu, wykazując swo-
je prawa do opisanej wyżej nieruchomości, gdyż w prze-
ciwnym wypadku zostaną oni pominięci w toczącym się 
postępowaniu i Sąd obciąży nieruchomość bez ich udzia-
łu w postępowaniu.

SPRzEDAM TANIO 

BUDKę  
PARKINgOWĄ 

zakopane 
tel. 602 378 614

eprasa.pl a9a7a19122
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SkOkI NaRCIaRSkIE

KARATEPIŁka NOŻNa. III liga

REKLAMA

1. Sandecja  18  43  41-15
2. Podhale  18  38  36-26
3. Siarka  18  35  28-19
4. KSZO  18  34  29-23
5. Wisłoka  18  32  42-23
6. Chełmianka  18  32  40-26
7. Star  18  30  35-24
8. Avia  17  27  33-19
9. Podlasie  18  27  27-23
10. Korona II  17  26  29-26
11. Wiślanie  18  25  25-21
12. Wisła II  18  21  40-33
13. Czarni  18  20  26-40
14. Wiązownica  18  18  22-32
15. Pogoń Sokół  18  18  26-38
16. Świdniczanka  18  11  15-36
17. lewart  18  10  15-43
18. Unia  18  3  12-54

Wyczekiwany z dużymi nadziejami 
przez wszystkich nowy sezon w skokach 
narciarskich nie przyniósł naszym 
reprezentantom oczekiwanych sukcesów. 

W ręcz przeciwnie - to już kolej-
ny rok, kiedy nasi skoczkowie 
stanową tło dla światowej czo-

łówki, a nawet w stosunku do nacji, na które 
w przeszłości nawet nie zwracali uwagi.

Nowy sezon rozpoczął się zgoła odmiennie 
od poprzednich i to w kilku aspektach. Pierwszy 
to zmiana miejsca inauguracyjnych konkursów. 
W poprzednich latach Puchar Świata startował 
albo w Wiśle, albo w fińskiej Rucue, z wyjątkiem 
sezonu covidowego, gdy skoczkowie rozpoczy-
nali w Niżnym Tagile w Rosji. Ale teraz to już 
przeszłość, miejmy nadzieję, że na długie lata.

Inauguracyjne konkursy PŚ odbyły się 
w norweskim olimpijskim mieście Lillehammer. 
Tym razem zarówno dla panów jak i pań. Ko-
rzystając z obecności skoczkiń w Lillehammer 
jako pierwsze zawody rozegrano drużynowy 
konkurs par mieszanych. Dwie kobiety i dwu 
mężczyzn. Nasza ekipa wystąpiła w składzie: 
Nicole Konderla, Anna Twardosz, Paweł Wą-
sek i Aleksander Zniszczoł. Jak łatwo zauwa-

żyć, w składzie nie było nikogo z Podhala. Już to 
świadczy o regresie skoków w naszym regionie.

Nasza drużyna, oczywiście ze względu na 
słabość naszych skoczkiń, do faworytów nie 
należała. Zadanie miała jedno - zakwalifikować 
się do pierwszej ósemki, czyli do drugiej serii. 
udało się z trudem, bo rywale byli albo dys-
kwalifikowani (Amerykanin Franz Tate), albo 
jeszcze słabsi jak skoczkowie z Włoch. osta-
tecznie zajęliśmy 7. miejsce i to mimo iż nasze 
skoczkinie w nieoficjalnej klasyfikacji indywidu-
alnej zajęły dwa ostatnie miejsca. Nicole Kon-
derla za uzyskaną odległość otrzymała nawet 
notę ujemną.

Konkurs mikstów wygrali Niemcy przed 
Norwegią i Austrią, czyli bez niespodzianek.

Kwalifikacje do konkursu indywidualne-
go wygrał Austriak Jan Hoerl. Polscy wypadli 
słabo, co nie wróżyło dobrze na sam konkurs. 
I rzeczywiście najwyższe, 14. miejsce wywal-
czył Paweł Wąsek. Dwaj inni Polacy Aleksan-
der Zniszczoł i Dawid Kubacki zakończyli za-
wody w trzeciej dziesiątce. Kamil Stoch i Maciej 
Kot nie awansowali do drugiej serii. Kamil Stoch 
stwierdził wręcz, że był przed skokiem bardzo 
spięty. To nie jest zaskakujące, wszak nasz trzy-
krotny mistrz olimpijski poprzednie dwa sezo-
ny miał nieudane, przytrafiła się mu kontuzja 

w trakcie przygotowań do tegorocznego se-
zonu, zatem dużej pewności co do swojej for-
my i możliwości mieć nie mógł. To się przeło-
żyło na wyniki w pierwszym konkursie. Mimo 
wszystko skoczek z Zębu wierzy w postęp i po-
wrót do wielkiej formy, bo uważa, że wszystko 
jest wewnątrz niego.

Konkurs był rywalizacją Austriaków z Nor-
wegami i Niemcem Piusem Paschke. Norwego-
wie w drugiej serii skakali słabo, Austriacy świet-
nie, ale jeszcze lepiej od nich Niemiec Paschke. 
Pierwszy konkurs toczył się przy bardzo silnym, 
tylnym wietrze, niektórzy skoczkowie dostawa-
li dodatkowe punkty za niekorzystne warunki 
atmosferyczne, nawet powyżej 40 punktów. 
Nie wpłynęło to na końcowe wyniki. Wygra-
li najlepsi, a największą niespodziankę sprawił 
młody Austriak Maximillan oerner, były mistrz 
świata juniorów. Prowadzący po pierwszej serii 
Austriak Stefan Kraft po drugiej serii spadł poza 
podium. Zwyciężył Niemiec Paschke po kapital-
nym drugim skoku.

Drugi konkurs był niemal kopią pierwszego 
konkursu. Kwalifikacje wygrał Hoerl. Z Polaków 
najwyżej sklasyfikowany był Kubacki, ale dopie-
ro na 15. miejscu. Sam konkurs znowu przebie-
gał pod dyktando Austriaków. Na pierwszym 
miejscu był Kraft, a za min jego młodsi koledzy 

Słaby początek sezonu

W ostatnim ligowym spotkaniu w roku 
2024 piłkarze NKP Podhale Nowy Targ 
w efektowny sposób pokonali u siebie 
drużynę Pogoni Sokół lubaczów. Przerwę 
zimową nowotarżanie spędzą na fotelu 
wicelidera z dorobkiem 38 punktów 
i bilansem meczów: 12 zwycięstw, 2 
remisów i 4 porażek.

NKP Podhale Nowy Targ - Pogoń 
Sokół lubaczów 5:1 (1:0)

1:0 Marcinho 12, 2:0 Salak 48, 3:0 Kurze-
ja 55, 4:0 Salak 60, 4:1 Majda 68, 5:1 Giel 89

Podhale: Styrczula - Michota, Mirosznik, 
Kozarzewski - Salak, Nowak, Vaclavik, Sewe-
ryn - Niedziałkowski (80 Paniak), Kurzeja (80 
Giel), Marcinho (80 Duda).

Sokół: Hajduk - Gul, Majda, Rębisz, Że-
brakowski (85 Popiela), Dziadosz (61 Rusjan), 
Rosłykov (61 Gawle), Bielenda, Więckowski (74 
Grabowski), Rop (85 Jezierski), Duda.

Sędziował: Maciej Kuropatwa. Żółte kart-
ki: Marcinho.

Po pierwszej połowie Podhale prowadziło 
1:0 po golu z 12. minuty. Kontratak zainicjował 
Mateusz Niedziałkowski, który precyzyjnym, 
prostopadłym podaniem z głębi pola urucho-
mił Marcinho. Brazylijczyk wygrał pojedynek 
biegowy z jednym z obrońców Sokoła, wbiegł 
w pole karne i oddał celny strzał w tzw. dal-
szy róg bramki.

W pozostałych fragmentach tej części gry 
spotkanie było wyrównane. optyczną prze-
wagę mieli gospodarze, ale goście też całkiem 

jaka cała runda, 
taki ostatni mecz

Nowotarżanie nie dali rywalom żadnych szans.

ŁyŻWIaRSTWO SZyBkIE

Tegoroczny Puchar Świata w łyżwiarstwie 
szybkim został zainaugurowany tak, jak 
w poprzednich latach w Azji. Pierwsze 
zawody rozegrano w japońskim Nagano.

K apitalnie wystartowała w nich An-
dżelika Wójcik. W pierwszym wyścigu 
na 500 metrów była druga i zdobyła 

srebrny medal. Andżelika Wójcik to zawodnicz-
ka cuprum lubin, ale swoją karierę kształtowa-
ła ucząc się i trenując w Zakopiańskiej Szkole 
Mistrzostwa Sportowego. Oczywiście nie tylko 
ona. Większość obecnej naszej kadry panczeni-
stów to absolwenci zakopiańskiej SMS. Może te 
czasy wrócą, gdy wreszcie do użytku zostanie 
oddana hala lodowa coS-Zakopane.

W tym samym biegu na 6. miejscu upla-
sowała się inna absolwentka zakopiańskiej SMS 
Kaja Ziomek-Nogal. Wśród mężczyzn 6. miej-
sce zajął Marek Kania, zawodnik Fundacji le-
gia Warszawa.  

Drugi wyścig na 500 metrów nie był już tak 
udany dla naszych reprezentantów. Andżelika 
Wójcik była 8., niestety Kaja Ziomek-Nogal za 
przekroczenie toru została zdyskwalifikowa-
na. Panowie zajęli miejsca w drugiej dziesiątce.

Gwiazdą pierwszych zawodów pucharo-
wych był Amerykanin Jordan Stolz. Wygrał oba 
biegi na 500 metrów, a także był najlepszy na 
1000 i 1500 metrów.

W innych konkurencjach z naszych na 6. 
miejscu uplasowała się drużyna pań, niestety 
bez zakopianki Magdaleny czyszczoń, która po 
kontuzji kolana i rehabilitacji dopiero wznowi-
ła treningi. Także 6. miejsce zajęła sztafeta mie-
szana Jakub Piotrowski i iga Wojtasik. inny za-
kopiańczyk Marcin Pałka w wyścigu ze startu 
wspólnego (mass starcie) uplasował się na wy-
sokim, dziesiątym miejscu.

Kolejne zawody łyżwiarskiego PŚ odbędą 
się także w Azji, w stolicy chin Pekinie.

zk

Srebro Andżeliki Wójcik  
na inaugurację PŚ

Karatecy ze stolicy Podhala zdobyli najwięcej medali w ogólnopolskim turnieju  
karate kyokushin.

Nowotarżanie najlepsi
Zacięta walka podczas turnieju na nowotarskiej hali Arena.

o gólnopolski turniej karate kyokushin 
odbył się w piątek 23 listopada na 
hali Arena w Nowym Targu. Wzię-

ło w nim udział 18 klubów zrzeszających w su-

mie ok. 300 zawodników. Zawody odbyły się 
pod patronatem Małopolskiego okręgowego 
Związku Karate Kyokushin, burmistrza Nowe-
go Targu i starosty nowotarskiego.

Tekst i fot.: Krzysztof Kusper

z reprezentacji. Pius zajmował 4. miejsce. Po-
lacy daleko w trzeciej dziesiątce. Niespodzian-
ką było niezakwalifikowanie się do drugiej se-
rii Kubackiego. Wszedł natomiast do niej Kamil 
Stoch, ale dopiero na przedostatnim, 29. miej-
scu. i znowu rywalizacja toczyła się pomiędzy 
Austriakami a Niemcem Paschke. liderem był 
Kraft. Drugi skok Hoerla dał mu zwycięstwo, 
Paschke uplasował się za nim, a Kraft ponow-
nie spadł na 4. miejsce.

Polacy swoich lokat generalnie nie popra-
wili. i znowu przegrali z Amerykanami, a na-
wet z Francuzem Foubertem. To kolejny sezon, 
w który Polacy weszli bardzo słabo. oczywi-
ście jest bardzo długi i wszystko może się jesz-
cze zmienić. Właściwie w tej dyscyplinie, tak nie-
przewidzianej, za chwilę karty mogą się odwró-
cić i rozdawać je mogą inni skoczkowie. I oby 
wśród nich byli Polacy.

Swoje konkursy rozegrały też panie. Pierw-
szy wygrała przedstawicielka słoweńskiej rodzi-
ny Prevcow Nika. Drugi konkurs zakończył się 
triumfem Niemki Kathariny Schmid. Polki z tru-
dem zakwalifikowały się do konkursów: Twar-
dosz do pierwszego, Konderla do drugiego, ale 
to było wszystko, na co było je stać.

Kolejne zawody PŚ zostaną rozegrane 
w dniach 30 listopada - 1 grudnia na skoczni Ru-
katunturi HS-142 w Ruce koło Kuusamo. W pol-
skiej kadrze nastąpi jedna zmiana - za Macieja 
Kota wystąpi Jakub Wolny. 

Lillehammer. HS-140 

Konkurs drużyn mieszanych:  1. Niemcy 
1097,4, 2. Norwegia 1075,1, 3. Austria 1065,9, 4. 
Słowenia 1034,8, 5. Japonia 875,1, 6. Finlandia 
789,5, 7. Polska 780,3 (Nicole Konderla 125,7, 
Paweł Wąsek 271, Anna Twardosz 139,4, Alek-
sander Zniszczoł 244,2), 8. Francja 778,7.

I konkurs indywidualny: 1. Pius Paschke 
(Niemcy) 317,1 (131,5, 138,5), 2. Daniel Tscho-
fening (Austria) 309,2 (132,5, 132,5), 3. Maxi-
millan Ortner (Austria) 307,1 (132, 131), 4. Ste-
fan Kraft (Austria) 306,0 (133, 130), 5. Jan Ho-
erl (Austria) 300,9 (128,5, 1300) 6. Anze Lani-
sek (Słowenia) 296,0 (130, 127), 14. Paweł Wą-
sek 285,3 (128,5, 132),  23. Aleksander Zniszczoł 
276,2 (121,5, 131,5), 26. Dawid Kubacki 274,1 
(123, 128), 35. Kamil Stoch 121,1 (122), 42. Ma-
ciej Kot 115,3 (114). 

II konkurs: 1. Jan Hoerl 285,3 (137, 139,5), 
2. Pius Paschke 277,8 (136,5, 136), 3. Da-
niel Tschofening 273,8 (136,5, 135), 4. Stefan 
Kraft 273,1 (139, 133,5), 5. Gregor Deschwan-
den (Szwajcaria) 259,7 (135, 132), 6. Kristof-
fer Ericsen Sundal (Norwegia) 252,3 (129, 130), 
23. Paweł Wąsek 218,9 (125,5, 120), 25. Alek-
sander Zniszczoł 216,5 (126,5, 117), 28. Kamil 
Stoch 205,5 (118,5, 119,5), 33. Dawid Kubacki 
94,3 (115), 43. Maciej Kot 78,7 (102,5).

zk

sprawnie poczynali sobie w ofensywie, kreu-
jąc kilka niezłych bramkowych okazji. Maciej 
Styrczula był jednak bezbłędny w swoich in-
terwencjach.

Zapędy przyjezdnych gospodarze ostu-
dzili już na początku drugiej połowy, podwyż-
szając prowadzenie w 48. minucie. Autorem 
bramki był Krzysztof Salak, który mimo duże-
go „gąszczu” nóg w polu karnym Sokoła, zdołał 
oddać precyzyjny i skuteczny strzał. W 55. mi-
nucie było już 3:0. Marcin Michota posłał dale-
kie podanie w okolice pola karnego Sokoła, któ-
re idealnie wykorzystał Bartosz Kurzeja, sprytnie 
przerzucając piłkę nad wychodzącym z bramki 
Kamilem Hajdukiem.

Nowotarżanie nie zwalniali tempa i w 60. 
minucie podwyższyli wynik na 4:0. Swojego 
drugiego gola tego dnia zdobył Krzysztof Sa-
lak, który tym razem wykorzystał precyzyjne 
dogranie z bocznego sektora boiska i z 5. me-
tra nie dał bramkarzowi Sokoła żadnych szans 
na skuteczną interwencję.

W 68. minucie to goście cieszyli się z gola. 
Po rzucie wolnym i dograniu Serhi Rusjana, 
oskar Majda uprzedził defensorów Podhala i z 
bliska pokonał Styrczulę.

ostatnie słowo należało w tym meczu 
do Podhala, konkretnie do rezerwowego Pio-
tra Giela, który w 89. minucie przypieczętował 
wygraną gospodarzom.

Maciej Zubek

eprasa.pl a9a7a19122
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Szpital im. Jana Pawła II w Nowym Targu

Szpital Powiatowy im. Dra Tytusa Chałubińskiego w Zakopanem
Fot.: Zofia Szwajnos

e-mail: 
dzieci@24tp.pl    
tel. 507 171 188

Pawełek Kubacka, syn 
Eweliny i Kamila

24.11.24, 3430 g, 55 cm
Lipnica Mała

Karolinka Dorula, córka 
Joanny i Janusza

22.11.24, 3090 g, 54 cm
Suche

Malwinka Leśniak, córka 
Katarzyny i Krzysztofa
20.11.24, 3830 g, 53 cm

Suche

Michałek Obyrtał, syn 
Moniki i Stanisława

19.11.24, 3180 g, 55 cm
zubrzyca Górna

córka Iwony i Andrzeja 
Kicaków

24.11.24, 3870 g, 58 cm
Ratułów

Szymon, syn Anny 
i Michała

20.11.24, 3380 g, 58 cm
Kiczory

Przemuś Wróbel, syn 
Izabeli i Jakuba

20.11.24, 3000 g, 53 cm
Stasikówka

Mikołaj Jan Jarząbek, syn 
Eweliny  i Dariusza

24.11.24, 2940 g, 50 cm
Szaflary

Szymuś Budz, syn 
Krystyny i Mateusza

20.11.24, 3090 g, 51 cm
Łapsze wyżne

Marcelinka Nędza, córka 
Małgorzaty i Stanisława
22.11.24, 3040 g, 54 cm

ciche

Jagoda Twardosz, córka 
Sabiny i Piotra

19.11.24, 3380 g, 56 cm
nowy Targ

Bruno Cieślak, syn Anny 
i Jakuba

22.11.24, 3440 g, 53 cm
zakopane

Jagódka Tkaczyk, córka 
Justyny i Tadeusza

18.11.24, 2500 g, 50 cm
Grywałd

Zofia Ewa Byrdak, córka 
Karoliny i Sebastiana

18.11.24, 3470 g, 57 cm
ostrowsko

Laura, córka Juli 
i Dariusza

23.11.24, 3070 g, 55 cm
nowy Targ

Zosia Pawlikowska, córka 
Katarzyny i Pawła

23.11.24, 3700 g, 58 cm
Bańska niżna

Milenka Pawlikowska, 
córka Roksany i Stanisława

21.11.24, 3020 g, 51 cm
nowy Targ

Aleksandra Sołtys, córka 
Marioli i Adama

19.11.24, 2670 g, 54 cm
Łapsze wyżne

Kinga Obrochta, córka 
Joanny i Macieja

22.11.24, 2850 g, 54 cm
Kościelisko

Pola Helenka, córka 
Joanny i Adriana

19.11.24, 2950 g, 52  cm
Rdzawka

Drodzy Rodzice!
Co tydzień na łamach Tygodnika Podhalańskiego 

witamy najmłodszych Podhalan, 
którzy przyszli na świat w szpitalach 

w Zakopanem i Nowym Targu. 

48/2024 ZAKoPANe

dokończenie 
ze str. 1

Że krzesła za drogie.  - Tak. W gabi-
necie u fizjoterapeuty mamy 80-letniego 
dziadka posadzić na taborecie z pensjo-

natu, żeby sobie na przyrządach ćwiczył 
nogi? Przecież dobór tych wszystkich 
urządzeń, mebli, był konsultowany. A te-

raz podaje nowy burmistrz, że w ośrod-

ku są szczotki do kibla za 400 złotych. Bo 
to jest cały system łazienkowy firmy Me-

rida. Identyczne szczotki mają w urzę-

dzie miasta i jakoś o to burmistrz nie robi 
afery - dodaje informator i wylicza dalej.

Zarzut, że jest dobrze ponad sto krze-

seł. Tak. Bo jakby prowadzący chciał zro-

bić warsztaty dla podopiecznych, wigilię 
czy inne spotkania dla wszystkich wraz 
z rodzinami, to przecież nie posadzi gości 
na deskach. - Tu mają być głównie starsi 
ludzie, mieszkańcy wywodzący się z róż-

nych środowisk. Czy każdy z nich nie za-

sługuje, żeby przez te parę godzin dzien-

nie pobyć w godnych warunkach? - pyta 
nasz rozmówca.

Grosz publiczny
Zupełnie inaczej na sprawę wydat-

ków patrzy Łukasz Filipowicz.

- Jestem uczulony jak ktoś mówi, że 
przecież była dotacja, że miasto to nic nie 
kosztowało. Obojętnie, czy to za pienią-

dze miasta, czy Unii Europejskiej - pod-

kreśla burmistrz Filipowicz. - Bo to są 
publiczne pieniądze, pieniądze nas po-

datników, które trzeba wydawać z głową. 
Równie dobrze można siedzieć na krze-

śle za 500 złotych, co za trzy tysiące zło-

tych. Wszyscy chcą, żeby seniorom było 
jak najlepiej. Ale czy na fotelu za 500 zło-

tych senior będzie siedział mniej godnie? 
Wydano na wyposażenie półtora milio-

na złotych, a można było naprawdę ku-

pić luksusowe sprzęty za połowę tej ceny, 
wydać 700 tysięcy, a resztę przeznaczyć 
na inne wydatki.

Nasz rozmówca zaznacza, że spo-

ra część wyposażenia ośrodka może być 
droższa niż w zwykłym hotelu, ponieważ 
„Nasz Dom” jako dom opieki dziennej 
ma przyjmować osoby starsze, schorowa-

ne, które wymagają opieki specjalistów 
i sprzętów z atestami medycznymi i hi-
gienicznymi. Jeden z podwykonawców 
dodaje, że budowa i wyposażenie obiek-

tu przypadło w dużej mierze na okres po 
pandemii. Ceny znacznie rosły. Niektó-

re elementy udało się zakupić wcześniej. 
Były tańsze. Potem stawki rosły skoko-

wo. - A zarzut, że lada wejściowa koszto-

wała 30 tysięcy, a miała kosztować osiem 
i pół tysiąca. Tak. Osiem i pół, ale za metr. 
To niech sobie teraz audytor pomnoży, to 
będzie miał cenę końcową taką, jaka po-

winna być. To o takich nieprawidłowo-

ściach mówimy - podsumowuje nasz roz-

mówca.

Podwykonawcy są rozżaleni, bo bar-
dzo się starali i wykonali masę dobrej pra-

cy. Audytor - ich zdaniem - nie wziął pod 
uwagę zmieniających się cen na rynku 
i tego, że gros urządzeń z wyposażenia 
musi mieć odpowiednie atesty. Nie można 
kupić pierwszego lepszego, taniego krze-

sła czy fotela.

Karygodne zakupy
W opisie inwestycji „Centrum 

Wsparcia Rodzin Nasz Dom” w Zako-

panem na urzędowej stronie bardzo do-

kładnie nakreślono specyfikę placówki. 
Momentami czytelnik ma wrażenie, że to 
dzienne hospicjum. - Tak też wiele osób 
nas pyta teraz, czy to jest budynek dla na-

szego zakopiańskiego Hospicjum Jezusa 
Miłosiernego - mówi Łukasz Filipowicz. 
Przypomina, że choć może były takie pla-

ny, to teraz „Nasz Dom” ma pełnić rolę 
dziennego domu opieki dla seniorów. Ma 
służyć dla około 20 osób. - My rocznie 
wspieramy nasze hospicjum kwotą bli-
sko pół miliona złotych. A „Nasz Dom” 
to jest rodzaj świetlicy z częścią rehabi-
litacyjną - zaznacza Łukasz Filipowicz.

Budowa domu kosztowała blisko 

osiem milionów złotych. Dotacja z puli 
rządowych środków Polski Ład - niespeł-
na pięć milionów. Na pierwsze trzy lata 
działalności miasto liczy, że wraz z wyło-

nionym w przetargu operatorem dostanie 
dotację wysokości miliona euro.

- Nie ma pomysłu co dalej, co po tych 
trzech latach. Koszty utrzymania są dość 
duże, pewnie wszyscy chcieliby, żeby 
gmina to wzięła na siebie - mówi Łukasz 
Filipowicz. - Piszemy wraz z operatorem, 
który wygrał przetarg, wniosek o milion 
euro dotacji na pierwsze trzy lata dzia-

łalności. Na dwudziestu seniorów to wy-

pada po sześć tysięcy złotych miesięcz-

nie. Kogo będzie stać na pobyt? Nie wy-

obrażam sobie. A startujący w przetargu 
nie bardzo mieli chęć określić swą dal-
szą działalność w perspektywie długo-

terminowej.
Zdaniem burmistrza wyposażenie 

jest nieadekwatne do funkcji domu. - Fo-

tele po kilka tysięcy złotych, szczotki toa-

letowe po 400 zł. Komplet ogrodowy, czy-

li stół i cztery krzesła za kilkanaście tysię-

cy złotych. To zaczęło budzić nasze duże 
wątpliwości. Kupowanie takiego wypo-

sażenia za publiczne pieniądze jest ka-

rygodne, dlatego zleciliśmy audyt pierw-

szej części inwestycji, audyt wyposaże-

nia. Audyt podważył zasadność niektó-

rych wydatków. Są wręcz absurdalne, na-

prawdę nie widziałem tak drogich fote-

li wypoczynkowych. To nie są żadne fo-

tele rehabilitacyjne czy specjalistycz-
ne - mówi.

- Nie wykluczam kolejnego audy-

tu, na zlecenie zewnętrznej firmy. Jestem 
ostrożny w formułowaniu zarzutów do 
prokuratury, bo pewnie wszystkie te pro-

cedury zakupowe są do wytłumaczenia. 

Konsultujemy to jeszcze z biurem praw-

nym. Na pewno dla mnie tak wielkie wy-

datki to moralnie jest karygodne postępo-

wanie. To tak, jakbyśmy sobie do urzę-

du kupili Maybacha, po przecież trzeba 
czymś godnym i reprezentacyjnym jeź-

dzić - kwituje Łukasz Filipowicz.

Szukanie dziury
O sprawę zapytaliśmy Agnieszkę 

Nowak-Gąsienicę, byłą wiceburmistrz, 
której podległe były m.in. sprawy spo-

łeczne. - Dla mnie to jest bardzo waż-

ny projekt z punktu widzenia społecz-

nego - mówi Agnieszka Nowak-Gąsieni-
ca, dziś radna w Zakopanem. - Opowia-

danie, że będzie służyć tylko dla dwu-

dziestu osób to nieprawda. Przecież nasz 
szpital powiatowy ma tych sto kilkadzie-

siąt łóżek, a z jego usług rocznie korzy-

stają tysiące pacjentów.

Radna dodaje jednak od razu, że spra-

wami ekonomicznymi projektu zajmował 
się ówczesny sekretarz miasta Grzegorz 
Cisło. - Pewnie, że można było zrobić ta-

niej, kupować wyposażenie w jakichś sie-

ciówkach. I stracić dotację. Ja mogę po-

wiedzieć tylko jedno. Bardzo żałuję, że 
czas mija, obiekt jest już gotowy i ciągle 
nie działa - podsumowuje Agnieszka No-

wak-Gąsienica.
Grzegorz Cisło uważa, że zarzu-

ty dotyczące zbyt wysokich cen za wy-

posażenie to szukanie dziury w całym. 
I to w momencie, gdzie gotowy, komfor-
towo wyposażony ośrodek powinien już 
od dawna działać.

- Nie odniosę się do zarzutów audy-

tu, bo go nie znam. Pan burmistrz Filipo-

wicz w jednym ma rację. Że stworzyli-
śmy obiekt na bardzo wysokim poziomie, 
bo takie było założenie projektu. Ponie-

waż dotyczy on seniorów u kresu życia, 
osób z dysfunkcjami, schorzeniami. Bu-

dynek powstał dzięki dotacjom zewnętrz-

nym wraz z wyposażeniem. Mało tego, 
zapewniliśmy finansowanie na trzy lata.

Byle do wiosny

Grzegorz Cisło dodaje, że mówienie 
o „Naszym Domu”, że to świetlica z czę-

ścią rehabilitacyjną, to grube przekłama-

nie. Placówka mieści stołówkę, salę au-

dio-wizualną, część warsztatową i prze-

znaczoną na działalność dydaktyczną, 
salę konferencyjną, z której korzystać mo-

głyby osoby z zewnątrz. - To nieprawda, 
że obiekt powstał dla 20 osób. Przecież 
nie każdy przebywałby tu osiem godzin. 
Polityka wytchnieniowa polega na tym, że 
można zorganizować dwie tury pobytowe, 
poranną i popołudniową. Tu też zorgani-
zowana miała być opieka lekarzy, psycho-

logów, rehabilitantów dla rodzin osób ko-

rzystających z Centrum Wsparcia.
Były sekretarz dodaje, że w kolejnym 

etapie planowano uruchomić coś, czego 
od dawna w Zakopanem bardzo braku-

je: wczesnego wsparcia dzieci nowonaro-

dzonych, dla noworodków, które urodzi-
ły się z dysfunkcjami i muszą korzystać 
z wczesnej rehabilitacji. - Teraz rodziny 
z Zakopanego muszą z takimi maluszkami 
jeździć do Nowego Targu. Chcieliśmy tę 
lukę wypełnić. A co zrobi burmistrz Fili-
powicz? Trudno powiedzieć. Wygląda, że 
górę bierze myślenie czysto ekonomicz-

ne, a brak jest prospołecznego - podsu-

mowuje Grzegorz Cisło zaznaczając, że 
niegospodarnością jest utrzymywanie pu-

stostanu, który powinien służyć miesz-

kańcom.

O kontrowersjach wokół ośrodka pi-
saliśmy z początkiem listopada w arty-

kule „Złoty, a z poślizgiem”. Wyjaśnień 
dotyczących unieważnienia przetargu na 
prowadzenie ośrodka domagał się na se-

sji radny Józef Figiel.
Po unieważnieniu pierwszego prze-

targu, za drugim podejściem wygrało Sto-

warzyszenie „Honestus” z Wolbromia. 
Iwona Grzebyk-Dulak, wiceburmistrz 
Zakopanego, wyjaśniała kwestie proce-

duralne, które uniemożliwiały natych-

miastowe uruchomienie placówki. Do-

dała, że „Nasz Dom” ruszy prawdopo-

dobnie w pierwszym kwartale 2025 roku.
Rafał Gratkowski

Nasz Sheraton

W budynku, który powstaje na miejscu dawnej bazy firmy komunalnej Tesko, będą 54 mieszkania.

Budynek TBS gotowy w kwietniu

T o inwestycja, której początki się-

gają 2017 roku. Jak mówi prezes 
TBS Andrzej Ustupski wszystko 

trwało tak długo ze względu na proble-

my z otrzymaniem dofinansowań. W koń-

cu udało się jednak zdobyć grant w wy-

sokości prawie 7 milionów złotych. Te-

raz budowa jest już na ukończeniu. W tej 
chwili jest gotowa w stanie surowym. Po-

jawiły się tylko problemy z parkingiem, 
który został niewłaściwie zaprojektowany.

- Okazało się, że spadek terenu jest 
większy niż zaplanowano w projekcie. 
Trzeba było wprowadzić korekty. Parking 
gwarantuje po jednym miejscu postojo-

wym dla każdego lokalu - zaznacza An-

drzej Ustupski, prezes miejskiego TBS, 
który we wtorek spotkał się z radnymi 

z komisji komunalnej.

W budynku znajdzie się też miej-
sce na siedzibę TBS, a jeden z lokali ma 
być wynajmowany komercyjnie. Nabór 
mieszkańców do nowego budynku prze-

prowadziła gmina. Każdy musiał wpła-

cić 1905 zł za metr kw. - Myślę, że pierw-

si mieszkańcy wprowadzą się do nowego 
budynku po wakacjach - zapewnia pre-

zes Ustupski.
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PIŁka RęCZNa

PIŁka NOŻNa. IV liga

KARATE

SPORTY ZIMOWE

W Zespole Szkół Mistrzostwa  
Sportowego im. Stanisława Marusarza, 
ma powstać centrum  
badawczo-szkoleniowo-treningowe.

B udowa centrum badawczo-
szkoleniowo-treningowego w Zako-
panem jest możliwa dzięki znaczącym 

inwestycjom, które rozpoczęły się jeszcze na 
początku bieżącego roku szkolnego. uroczy-
stość rozpoczęcia roku szkolnego w ZSMS Za-
kopane była okazją do przekazania szkole dużej 
działki przylegającej do jej terenu. Zakup grun-
tu o wartości 15,6 mln zł przez województwo 
małopolskie od powiatu tatrzańskiego stworzył 
solidną bazę pod budowę nowoczesnego kom-
pleksu sportowego.

- Decyzja o zakupie tej działki była kluczo-
wym krokiem w realizacji naszej wizji rozwoju 
sportu zimowego w regionie. Dzięki niej mo-
żemy myśleć o budowie jednego z najnowo-
cześniejszych ośrodków treningowych w Euro-
pie - mówił wicemarszałek województwa ma-
łopolskiego Witold Kozłowski.

Kulminacyjnym momentem uroczy-
stości było wręczenie przez marszałka po-
wołań członkom zespołu zadaniowego. Ze-
spół, składający się z ekspertów reprezentu-
jących różne dziedziny - od sportu, przez edu-
kację, po inwestycje i prawo - będzie praco-

Centrum Sportów Zimowych na skalę europejską

W zakopiańskiej Szkole Mistrzostwa Sportowego odbyło się spotkanie, które jest pierwszym eta-
pem na drodze do powstania centrum treningowego.

W 7. kolejce rozgrywek grupy IV II ligi piłki ręcznej zakończyła się imponująca seria czterech kolejnych zwycięstw 
UKS Świt Szaflary. Na własnym parkiecie drużyna z Szaflar musiała uznać wyższość młodego, ale niezwykle dobrze 
przygotowanego zespołu Szkoły Mistrzostwa Sportowego z Kielc.

Przerwana seria Świtu Szaflary
Tym razem piłkarze ręczni z Szaflar nie sprostali rywalom.

Piłkarze lubania Maniowy 2024 rok zakończyli porażką z rezerwami Cracovii. To był mecz awansem z 1. kolejki rundy wiosennej.  
Nie doszło do skutku z kolei spotkanie Watry Białki Tatrzańskiej ze względu na zły stan boiska w Kalwarii Zebrzydowskiej.

Porażka lubania w meczu awansem

Dwie rocznice ważne dla Sensei 
Grzegorza Popiołka i udany występ 
naszych karateków  
w katowickim Spodku.

Z a nami  21. Mistrzostwa Europy Senio-
rów Open - 21. European Open Kara-
te championship, Puchar europy - Ky-

okushin Karate european cup oraz Drużyno-
wy Puchar Świata - Word Team Matches. Waż-
ne zawody rozegrano w katowickim Spodku 
w dniach 26-27 października. Przez dwa dni 
na matach prezentowała się rekordowa licz-
ba zawodników reprezentujących iKo Kyoku-
shinkaikan z 31 krajów Europy, Azji i Bliskiego 
Wschodu, Ameryki Północnej, Ameryki Połu-
dniowej, Afryki, Południowego Pacyfiku, Japo-
nii i Polski. liczne i znaczące zwycięstwa w in-
dywidualnych kategoriach kumite i konkuren-
cjach kata Mistrzostw europy stały się udzia-
łem polskich zawodników w sobotniej rywali-
zacji na siedmiu matach.

Nie zabrakło też reprezentacji z Zakopane-
go z Tatrzańskiego Klubu Karate prowadzone-
go przez Sensei Grzegorza Popiołka, wielokrot-
nego medalistę Mistrzostw Polski i Turniejów 
Międzynarodowych. W tegorocznych Mistrzo-
stwach europy w Katowicach wystartował nasz 
zawodnik i trener Jakub 
Dzwolak w konkurencji 
kumite Masters w naj-
cięższej kategorii wa-
gowej +85 kg. Mocne 
walki, świetna atmos-
fera i niezapomnia-
ne chwile. Tak można 
określić w wielkim skró-
cie to sportowe wyda-
rzenie. Jakub Dzwolak 
miał w swojej kategorii 
zawodników cięższych 
o przeszło 15-20 kg.

- Po zaciętych bo-
jach nasz zawodnik 
otarł się o trzecie miej-
sce zajmując wysoko 
punktowaną pozycję 
tuż za podium. uwa-
żam, że na tak wyso-
kich ragą zawodach 
czwarte miejsce to do-
bry wynik, ale jako za-
wodnik wiem, że to 
miejsce pozostawia 
duży niedosyt i rozgo-
ryczenie - zaznaczył 
Sensei Grzegorz Po-
piołek, który był sędzią 
w Mistrzostwach eu-
ropy i Pucharze Świata 

rozegranym w Katowicach. Drugiego dnia za-
wodów, w niedzielę rozegrano drużynowy Pu-
char Świata.

Trzecie miejsce zespołu iKo Poland, do 
tego wspaniały doping polskich kibiców, miło-
śników karate Kyokushin i wielkie, pozytywne 
emocje podczas walk każdego zawodnika Te-
amu iKo Poland - to w wielkim skrócie obraz 
walk rozgrywanych w niedzielę. Do tego wyjąt-
kowy trening z Kancho Shokei Matsui z udzia-
łem ponad 800 karateków na jednej sali oraz 
pokaz blisko 400 „czarnych pasów” podczas 
otwarcia. Na koniec - pamiątkowe medale 50 
lat Karate Kyokushinkushin w Polsce - uświet-
niły ten wielki jubileusz iKo Poland.

Dodatkowym, niezwykle symbolicznym 
momentem było uhonorowanie Sensei Grzego-
rza Popiołka z Tatrzańskiego Klubu Karate i wrę-
czenie mu przez Kancho Shokei Matsui pamiąt-
kowej tablicy z okazji 50-lecia Karate Kyoku-
shin w Polsce. - Dla mnie to bardzo ważne wy-
darzenie. Tym bardziej, że w tym roku obcho-
dzę swoje 35-lecie w świecie Kyokushin. Piękny 
zbieg okoliczności, a także motywacja, by da-
lej rozwijać się jako karateka, trener i wycho-
wawca młodzieży - podsumował Sensei Grze-
gorz Popiołek.

rav

Grzegorz Popiołek  
wyróżniony

Sensei Grzegorz Popiołek (z lewej) uhonorowany przez Kancho Sho-
kei Matsui pamiątkową tablicą 50-lecia Karate Kyokushin w Polsce.

wał nad szczegółową koncepcją funkcjonowa-
nia nowego centrum. W jego skład weszli: Wi-
told Kozłowski - przewodniczący zespołu, Da-
riusz Styrna - zastępca przewodniczącego ze-
społu, Danuta Kawa, Artur Pasek, dr hab. Da-
riusz Tchórzewski, prof. dr hab. Anna Wesołow-
ska, Adam Małysz, dr Adam chrapusta, Kon-
rad Niedźwiedzki, Agnieszka Cyl, Sylwia Cze-
remuga, Rafał Kosowski, Anna Hamala, An-

drzej opyd, Agata Suszczyńska, Dawid Szeli-
ga, Agnieszka Nowak-Gąsienica, Katarzyna Ba-
chleda-Curuś, Agata Tatara - sekretarz zespołu, 
Anna Grzegórzko-Piętak oraz Dominika Rusz-
kowska. Zespół wspierają także pracownicy De-
partamentów Sportu i igrzysk europejskich, in-
westycji Strategicznych oraz Nadzoru Właści-
cielskiego i Gospodarki uMWM.

celem utworzenia centrum jest wspie-

ranie rozwoju sportów zimowych poprzez fi-
nansowanie przedsięwzięć poprawiających 
wyniki sportowe. Kluczowym elementem pro-
jektu ma być diagnostyka zdrowotna i roz-
wój ogólnorozwojowy młodych sportowców. 
centrum - w swoim założeniu - będzie ofe-
rować dostęp do nowoczesnej infrastruktury 
sportowej, w tym: zadaszonego toru rolkowe-
go, strzelnicy biathlonowej, tunelu śnieżnego 
do narciarstwa biegowego i biathlonu, tune-
lu aerodynamicznego, oraz sal dydaktyczno-
szkoleniowych.

Adam Małysz, były znakomity skoczek 
narciarski i prezes Polskiego Związku Nar-
ciarskiego, wyraził swoje uznanie dla inicjaty-
wy: - Bardzo fajny projekt. Osobiście bardzo 
się cieszę, że jest on ukierunkowany przede 
wszystkim na dyscypliny zimowe, czego w Pol-
sce brakuje. liczę, a nawet jestem przekonany, 
że jeżeli ten obiekt powstanie, to będą nam go 
wszyscy zazdrościć. Co istotne, bardzo waż-
na będzie diagnostyka, która pomoże młodym 
sportowcom przygotować się do profesjonal-
nej kariery. Szkolenie ogólnorozwojowe także 
powinno być priorytetem.

Katarzyna Bachleda-Curuś, była reprezen-
tantka Polski w łyżwiarstwie szybkim, wskaza-
ła na znaczenie technologii: - Dziś w sporcie, 
zwłaszcza zimowym, technologia jest kluczo-
wa. Powstanie takiego centrum sprawi, że nasi 
sportowcy, dzięki dostępowi do najnowszych 

metod treningowych, będą mogli skuteczniej 
rywalizować z najlepszymi na świecie. Zako-
pane już teraz ma dobrą infrastrukturę, a ten 
projekt pozwoli wynieść ją na jeszcze wyż-
szy poziom.

Dawid Szeliga, dyrektor ZSMS Zakopane, 
podkreślił znaczenie pracy zespołowej: - Ma-
rzenia są po to, aby je spełniać, ale żeby to ro-
bić, potrzebni są ludzie. Wierzę, że w zespo-
le, który udało się skompletować panu mar-
szałkowi, możemy przenosić góry. Realizacja 
tego projektu to dla nas szansa na stworzenie 
czegoś unikalnego, co będzie służyć zarówno 
młodym sportowcom, jak i całemu środowi-
sku sportowemu.

Nowe centrum ma stać się ośrodkiem, któ-
ry połączy szkolenie sportowców na najwyż-
szym poziomie z badaniami naukowymi i no-
woczesnymi technologiami. Współpraca z lo-
kalnymi instytucjami, takimi jak Zespół Szkół 
Specjalnych przy uniwersyteckim Szpitalu orto-
pedyczno-Rehabilitacyjnym, ale też m.in. z Aka-
demią Wychowania Fizycznego z Krakowa czy 
uniwersytetem Jagiellońskim, zapewni dodat-
kowe wsparcie w diagnostyce i rehabilitacji.

Realizacja inwestycji, szacowanej na 150 
mln zł, to projekt wieloletni przewidziany na lata 
2025-2030. Priorytetem na najbliższy rok jest 
wypracowanie szczegółowej koncepcji funk-
cjonowania centrum.

Maciej Zubek
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Cracovia II - lubań Maniowy 2:0 (1:0)
Bramki: 1:0 Lachowicz 5, 2:0 Lacho-

wicz 90.
Cracovia II: Burek - Hyla, Wójcik, Żo-

łądź - Kęska (50 Piekarz), Lachowicz Lu-
siusz, Strózik (84 Gut) - Tabisz, Wierzbicki (56 
Doba) - Tabor (84 Tkaczuk).

lubań: Sikora - Janeczek, Plewa, Bryja, Po-
toniec, Jandura, Czajkowski (46 Firek), Pluta 
(46 Budz), Drobnak, Zaika (46 Wajsak), Mi-

siura (79 Kasperczyk).
Sędziował Krystian chrabąszcz (Brze-

sko). Żółte kartki: Wójcik, lusiusz, lacho-
wicz - Jandura. Widzów: 100.

- Przespaliśmy pierwszą połowę. Gola stra-
ciliśmy już na samym początku, a był on skut-
kiem kumulacji naszych błędów. W przerwie do-
konaliśmy trzech korekt w składzie, co też prze-
łożyło się na znaczną poprawę naszej gry. Po-
szliśmy na wymianę ciosów. Gra toczyła się od 

bramki do bramki. Mieliśmy swoje sytuacje. Za-
brakło nam skuteczności. M.in. Damian Firek 
z 35. metra efektownym wolejem trafił w słu-
pek, a przy strzale Marka Plewy kapitanie inter-
weniował bramkarz gospodarzy. W doliczonym 
czasie straciliśmy drugiego gola. Patrząc przez 
pryzmat drugiej połowy, mogę być zadowolo-
ny z naszej gry. Zresztą trener rywali podszedł 
i pogratulował nam naszej postawy - ocenił tre-
ner lubania Jacek Pietrzak.       mz

G oście, opierający skład na mło-
dzieżowych reprezentantach 
Polski, od samego początku 
meczu narzucili swój styl gry, 

co przekładało się na systematycznie rosnącą 
przewagę punktową.

Drużyna z Kielc zdominowała wydarzenia 
na parkiecie, imponując bogatym repertuarem 
akcji ofensywnych, wyszkoleniem technicznym 
i grą na bardzo wysokiej skuteczności. Niestety, 
gospodarze nie potrafili dorównać poziomem 
swoim rywalom, a ich grę cechowały liczne nie-

wymuszone błędy, które nie pozwalały nawią-
zać kontaktu z przeciwnikiem.

Wyróżniającą się postacią meczu był zde-
cydowanie Jakub Kalata, który rozegrał szcze-
gólnie emocjonujące dla siebie spotkanie. Mło-
dy zawodnik SMS Kielce to wychowanek uKS 
Świt Szaflary i występ przed własną publicz-
nością z pewnością wiązał się dla niego z dużą 
presją. Kalata jednak podołał wyzwaniu, pre-
zentując pewność siebie i wysokie umiejętności.

Już po pierwszej połowie goście wypra-
cowali sobie komfortową przewagę, prowa-
dząc 22:14. Po przerwie zawodnicy SMS Kiel-

ce konsekwentnie kontrolowali przebieg me-
czu, nie pozwalając gospodarzom na odro-
bienie strat. ich przewaga ani na moment nie 
była zagrożona.

UKS Świt Szaflary - SMS III Kielce 
29:42 (14:22)

Świt: Kośc, Peroński, Weihonig, Dłu-
gosz - Skwara (4), B. Kalata (3), Najuch (3), 
Adamczyk (1), Gaca (6), J. Paniak (3), Gorczy-
ca (1), Pawlikowski, J. Kalata (1), Maraszkiewicz 
(7), Dziedzina.

mz
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pożegnania

KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80

Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl
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